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ZAMIAST ZABIĆ, pozwól ŻYĆ
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  W Oławie będą 
odkomarzać

  Nowy basen. 
Znamy ceny
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s. 4

s. 23

s. 11

Katarzyna Chruściel 
kocha psy i nie chce, by 
trafi ały do lasu. Dlatego 
przed swoim domem 
w Miłocicach 
stworzyła okno
życia

- Jeśli chcesz wywieźć psa 
do lasu lub go zabić, przywieź 

go do mnie 
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Wstępniak, czyli...

OŁAWA 
Życie i polityka 

Tę decyzję starosta podej-
mował przez kilka tygodni

Po tym jak Beata Kem-
pa (PiS) została wybrana do 
Parlamentu Europejskiego, 
starosta miał zająć jej miejsce 
w Sejmie. - To dla mnie wielki 
zaszczyt i dopełnienie mojej 
pracy samorządowej - mówi. 
- Dziękuję za ponad 5500 
głosów, które zostały na mnie 
oddane w 2015 roku w wybo-
rach do Sejmu. 

Zdzisław Brezdeń 6 czerwca 
zwołał konferencję prasową. 
Tydzień wcześniej dopytywany 
przez dziennikarzy nie chciał 
powiedzieć, co postanowił. 
Nie chciał, bo wtedy jeszcze 

nie wiedział. - Po głębokim 
namyśle i kilku krótkich nocach 
postanowiłem nie przyjmować 
mandatu posła - mówi. - Chcia-
łem przeprosić tych, którzy być 
może czują się zawiedzeni. 
Jestem jednak przekonany, że 
ta decyzja w obecnej sytuacji 
jest właściwa i jedyna. 

Dlaczego? - W wyborach  
samorządowych uzyskałem 
ponad 2000 głosów, co sta-
nowi dla mnie ogromne zo-
bowiązanie, dzięki temu po 
raz trzeci pełnię zaszczytną 
funkcję starosty oławskiego. 
Zawsze traktowałem pracę 
jako służbę, przede mną jest 
kilka rozpoczętych projektów, 
między innymi modernizacja 
dróg samorządowych, roz-
wiązanie problemu transportu 
publicznego na terenie powia-
tu, uruchomienie modernizacji 
kompleksu budynków Domu 

Pomocy Społecznej, wprowa-
dzenie drugiego etapu reformy 
szkolnictwa ponadpodstawo-
wego.

Starosta dodał, że nad pod-
jęciem decyzji zastanawiał 
się kilka tygodni, ostateczną 
podjął 3 czerwca po przepro-
wadzeniu szeregu rozmów 
z osobami zaangażowanymi 
w politykę krajową, regio-
nalną, lokalną. Miał też na 
uwadze różne uwarunkowania 
koalicyjne w samorządzie 
powiatowym, a także kalen-
darz polityczny najbliższych 
czterech miesięcy. Zadekla-
rował, że będzie kandydował 
w wyborach parlamentarnych 
planowanych jesienią. - Oczy-
wiście jeśli Prawo i Sprawie-
dliwość uzna, że mogę w nich 
wziąć udział i wspomóc listę 
wyborczą - dodał.

(AH)

Nie będzie POSŁEM

Starosta nie ukrywał, że to była trudna decyzja. Ogłosił ją na konferencji prasowej
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Jak jestem z dziećmi w „McDonald’s”, 
czyli w popularnym „maku”, z nadzieją wpa-
truję się w te dwa słowa nad kasą: „zamów 
order”. I niemal zawsze się zastanawiam, 
komu ten order zamówić. Bo samemu sobie 
to jednak trochę głupio. W tym tygodniu 
bezapelacyjnie order należałby się staroście 
Brezdeniowi za to, że nie uległ łatwej poku-
sie i wytrwał na swojej pozycji (zakładam, 
że miał coś do powiedzenia w tej sprawie), 
zamiast wybrać się na chwilę do Warszawy. 
Oczywiście z punktu widzenia opozycji źle 
zrobił, czemu wyraz oprócz byłego posła 
Romana Kaczora dali liczni komentatorzy 
internetowi, rozgrzewając na chwilę łącza, 
bo przecież gdyby wziął ten poselski man-
dat, to otworzyłby furtkę do walki o stołek 
starosty, czyli szansę na nowe przetasowanie 
w Radzie Powiatu. Z punktu widzenia swojej 
kariery politycznej starosta zrobił jednak 
dobrze, bo co to za mandat na cztery mie-
siące, z czego dwa przypadające na wakacje. 
Nic by nie zdążył zdziałać, zapewne nawet 
medialnie by nie zaistniał, a od października 
i tak wszystkich nas czeka nowa sytuacja 
polityczna. 

Moje zamówienie jednak nie trafi do 
starosty. Przypomniałem sobie bowiem 
komunikat prasowy, który dotarł do mnie 
z opóźnieniem - na chwilę wyjeżdżałem 
z kraju, więc unikałem sieci. Otóż dowie-
działem się, jak to na posiedzeniu sztabu 
kryzysowego w sprawie podtopień w Mało-
polsce premier Morawiecki przyznał się do 

rządowego wpływu na nasz klimat. - Tak jak 
na początku maja modliliśmy się o deszcz, to 
teraz módlmy się, żeby ten deszcz przestał 
padać - mówił premier. I nagle mnie olśniło. 
Jakby grom z jasnego nieba trzasnął i hura-
ganem poprawił! O, ja głupi! Z milionami 
maluczkich naiwnie dotąd wierzyłem na-
ukowcom, że to globalne ocieplenie zmienia 
klimat, więc jak najszybciej trzeba uciekać 
od węgla, wprowadzać tę elektromobilność, 
budować wiatraki na morzu itp. itd. Tymcza-
sem - jak się okazuje - to premier i jego ekipa 
modlitwami raz wzbudzają deszcz, innym 
razem przynoszą suszę. Na razie jeszcze, jak 
widać, nie mogą się dobrze wstrzelić, więc 
albo podtopienia, albo susze im wychodzą, 
ale kto wie, może przy odpowiednim trenin-
gu modlitewnym... Na to akurat w Polsce 
zawsze klimat idealny. Trzeba tylko popra-
cować nad odpowiednią gorliwością, aby 
zamiast śmiertelnego upału było po prostu 
ciepło, zamiast huraganu powiał wicherek, 
a zamiast ulewnych i długotrwałych deszczy 
powodujących powodzie popadało dokładnie 
tyle, ile trzeba. Jakie to proste! W każdym 
razie dziś na termometrze za oknem znak, 
że ostatnimi wieczorami premier musiał 
gorąco modlić się o ciepło, ale chyba znów 
lekko przesadził z zaangażowaniem, więc 
za chwilę przyjdzie mu wyrównywać klimat 
modlitwami o chłody. 

Pędzę pod te tabliczki ze słowami „zamów 
order”. Już wiem, dla kogo. I za co.

JERZY KAMIŃSKI

...komu order
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Oława 
Z sesji 

Jest wykonawca drugiego 
etapu rewitalizacji 
oławskiego Rynku

Do końca czerwca ma się 
zakończyć, trwająca blisko 
rok, rewitalizacja południowej 

pierzei oławskiego Rynku. 
Prace są na finiszu, ale to nie 
koniec remontu nawierzchni 
śródmieścia. Wykonawca za-
dania - Polskie Surowce Skalne 
sp. z.o.o. Grupa Budowlana 
z Wrocławia, wygrała przetarg 
na realizację drugiego etapu re-
witalizacji Rynku obejmującego 

pierzeję północną. Prace mają 
się rozpocząć na początku lipca, 
a zakończyć w czerwcu 2020. 

Pierwszy etap rewitalizacji 
kosztował 3 190 243 zł brut-
to. Za drugi miasto zapłaci 5 
342 536 zł brutto. Na pierzei 
północnej oprócz wymiany 

nawierzchni asfaltowej na 
kostkę granitową przewi-
dziana jest budowa studni 
i fontann oraz miejsc do wypo-
czynku z ławeczkami, a także 
ogródków gastronomicznych.

(WK)

Remont Rynku będzie trwał

Pierzeja północna po remoncie - wizualizacja
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Jelcz-Laskowice 

18-latek zniknął 5 czerwca. 
Rodzice ostatni raz widzieli go 
o piątej rano, spał w swoim 
pokoju

Kiedy wrócili z pracy przed 
godz. 19.00, Adama nie było. 
- Syn do tej pory nie nawiązał 
z  nikim z  rodziny kontaktu 
- mówi podinsp. Alicja Jędo 
z KPP w Oławie.

Chłopak ma 178 cm wzro-
stu, jest szczupły, włosy krót-
kie, ciemny blond. Na lewym 
oku ma oznaki bielactwa - 
brew i  rzęsy koloru białe-
go. W  momencie zaginięcia 

mógł być ubrany w  czarne, 
sportowe, krótkie spodenki 
do kolan (nike lub adidas), 
koszulkę typu t-shirt oraz 
czarne adidasy. Nosi okulary 
w niebieskiej oprawie. Mógł 
również posiadać czarno-
-zielony plecak z popielatymi 
szelkami. Zabrał niebieski 
rower marki Kross.

Osoby, które wiedzą, gdzie 
może przebywać Adam, pro-
szone są o kontakt z KP w Jel-
czu-Laskowicach, pod nume-
rem telefonu 71-31-81-597 
lub z KPP w  Oławie, numer 
dyżurnego: 71-38-17- 200 
(222).

11 czerwca, kiedy odda-
waliśmy ten numer do druku, 
Adama wciąż nie było.

(AH)

Gdzie jest  
Adam?

Zaginął Adam Szauksztel z Jelcza-Laskowic

ar
ch

. r
od

zi
nn

e

Oława 
Ważne 

6 czerwca włamano się do 
domu przy ulicy Różanej. 
Ten mężczyzna był 
widziany w pobliżu tego 
miejsca

Zarejestrowała go kamera 
monitoringu miejskiego. Po-
licja prosi osoby, które roz-
poznają tego człowieka, mają 
informacje o  zdarzeniu lub 
widziały, jak na przykład ktoś 
obserwuje domy przy PKP, 
aby koniecznie skontaktowały 
się z oławską policją - 71 38 
17 217, 71 38 17 200.

Podinsp. Alicja Jędo pod-
kreśla, aby nie zostawiać uchy-
lonych balkonów i okien, bo 
przestępcy uwielbiają z  tego 
korzystać. Zwraca uwagę na 
jeszcze jeden podstawowy 
problem. Mieszkańcy pu-
blikują zdjęcia z  wakacji na 
portalach społecznościowych.  
- Robią to w  dniu wyjazdu 
albo pokazują, że właśnie leżą 
na plaży - mówi. - Złodziej tyl-
ko czeka na takie informacje. 
Nie wolno tego robić! Jeśli już 
musimy pochwalić się tym, 
gdzie wypoczywaliśmy, zrób-
my to, ale jak już będziemy 
w domu. Pamiętajmy też, żeby 
o  opiekę nad mieszkaniem 
podczas wyjazdu poprosić 
zaufanego sąsiada lub kogoś 
z rodziny.

Ma związek  
z przestępstwem?

Rozpoznajesz tego człowieka? Koniecznie zadzwoń na policję
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Powiat 
Zatrzymany 

24-latek z gminy Oława 
był już karany, ale to nie 
powstrzymało go przed 
popełnieniem kolejnego 
przestępstwa

Plan miał prosty. Wybrać 
ofiarę, podjechać rowerem 
i  zabrać torebkę. Błyska-
wicznie go zrealizował, ale 
równie szybko zadziałała 
policja. - Funkcjonariusze 
kryminalni po usłyszeniu ko-
munikatu o kradzieży torebki 
na tzw. „wyrwę” natychmiast 
zareagowali - mówi podinsp. 
Alicja Jędo z KPP w Oławie. 
- Porozmawiali z  poszkodo-
waną, ustalili rysopis sprawcy 
i kierunek, w którym odjechał. 
Na obrzeżach miasta zauwa-
żyli podejrzanego rowerzystę. 
Zatrzymali go i  przeszukali. 
Miał przy sobie skradzione 
łupy: portfel z  pieniędzmi 
(prawie 600 zł), telefon ko-

mórkowy i  dowód osobisty 
kobiety. 

- Za tego typu przestępstwo 
grozi kara pozbawienia wolno-
ści do lat 5, ale 24-latek popeł-

nił je w warunkach recydywy, 
dlatego w  więzieniu może 
spędzić nawet do 7,5 roku.    

Złodziej był już karany za 
przestępstwa narkotykowe 

oraz przeciwko życiu i mie-
niu.                            (AH)

Okradł kobietę „na wyrwę”

Działał w warunkach recydywy, dlatego tym razem kara będzie wyższa
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Oława 
Obiecali, ale nie zrobili 

Tego najbardziej boją 
się mieszkańcy Nowego 
Otoku. - Jeśli tak się 
stanie, to będzie ogromne 
utrudnienie - mówi 
Renata. - Będziemy 
protestować!

Galerię Quick Park otwarto 
pod koniec listopada 2017 
roku. Zanim to się stało, były 
spore problemy, zmieniał się 
inwestor i  wszystko wisiało 
na włosku. Teraz w drodze na 
zakupy może pojawić się ko-
lejne utrudnienie. Dolnośląska 
Służba Dróg i Kolei chce zli-
kwidować możliwość skrętu 
w  lewo w ulicę Południową. 
Jadąc od torów przy ulicy 
Wiejskiej to zjazd na galerię, 
ale również na całe osiedle. 
Dlaczego DSDiK chce takiego 
zakazu? Inwestor otrzymał 
pozwolenie na budowę galerii 
pod warunkiem, że wybuduje 
zjazdy. Do tej pory tego nie 
zrobił. 

- Przebudowa zjazdu sta-
nowiła warunek skomuni-
kowania galerii handlowej 
z drogą wojewódzką nr 396 
- czytamy w piśmie DSDiK. 
-  Pozostawienie zjazdu 
w obecnym stanie powoduje 
zagrożenie bezpieczeństwa 
ruchu drogowego. Podczas 
objazdu drogi przez służby 
utrzymaniowe stwierdzo-
no znaczną ilość pojazdów 
skręcających od torów kole-
jowych do obiektu. Budowa 
dodatkowych pasów, a  w 

szczególności lewoskrętu, 
miała udrożnić obecny ruch. 
Mając powyższe na uwadze, 
pozostawienie istniejącego 
zjazdu do ul. Południowej 
nie jest możliwe. Celem 
działania zarządcy drogi jest 
wyeliminowanie powyższego 
zagrożenia.

Czas na odpowiedź i pod-
jęcie decyzji DSDiK dało do 
31 maja. Pismo z informacją 
o sytuacji trafiło 22 maja rów-
nież do UM Oława. Zapytali-
śmy, co w tej sprawie można 
zrobić? - Nie jesteśmy stroną 
tego postępowania, to sprawa 
między DSDiK i inwestorem, 
który nie wywiązał się ze 
swoich obowiązków - mówi 
Lilla Rzadkowska, sekretarz 
miasta. - Mimo to bardzo za-
leży nam, aby mieszkańcy na 
tym nie ucierpieli. Jesteśmy 
świadomi, że to będzie duże 
utrudnienie, jeśli nie będzie 
możliwości skrętu w osiedle. 
Na bieżąco monitorujemy 
sprawę.

Na razie jednak nie ma 
konkretnych decyzji, bo - 
jak udało nam się ustalić 
- DSDiK do 11 czerwca nie 
otrzymała od inwestora odpo-
wiedzi ani nawet zwrotnych 
potwierdzeń odbioru pisma. 
Prawdopodobne, że jeśli 
w dalszym ciągu nie będzie 

reakcji, pojawi się zakaz 
skrętu w  lewo. Do tematu 
wrócimy.

Sprawą zainteresowała się 
radna miejska Magdalena 
Ziółkowska, na swoim face-
bookowym profilu opubli-
kowała treść pisma DSDiK. 
Mieszkańcy szybko zareago-
wali. Oto kilka wybranych 
komentarzy: 

@
Z jednej strony rzeczywi-

ście to niedopuszczalne, że 
wykonawca galerii olał temat 
i  nie wykonał lewoskrętu. 
Z drugiej strony ograniczenie 
dostępności skrzyżowania 
znacząco uderzy w  galerię, 
bo po prostu ludzie wkurze-
ni utrudnionym dojazdem, 
za drugim razem odpuszczą 
sobie wizytę, a  co za tym 
idzie zmniejszą się wpływy. 
Jednak szkoda, że to wszyst-
ko kosztem mieszkańców, 
a  nie samej galerii. A  może 
zamknąć drogi wjazdowe na 
parkingi galerii?!

@
Przepraszam bardzo, ale 

DSDiK chce zamknąć wjazd 
na osiedle? Nowy Otok to nie 
jest tylko i wyłącznie galeria!

@
Tak, DSDiK ma prawo za-

mknąć wjazd. Ale zamknięty 

będzie tylko lewoskręt od 
strony Oławy, prawoskręt 
od strony Gaju Oławskiego 
będzie nadal dostępny.

@
Którędy niby mieszkańcy 

ulicy Południowej i  okolic 
mają dojeżdżać do domu?

@
Utwardzonym polniakiem 

od strony Jaczkowic lub je-
chać na Gaj Oławski.

@
Jechałam wczoraj tym po-

lniakiem. 20 km/h. Cudownie. 
Mam nadzieję, że to jakieś 
chore żarty. Dramat.

@
Będziemy skręcać koło sta-

cji benzynowej, jechać dom-
kami, później rozrytym przez 
gazociąg polniakiem, a  na 
koniec ulicą iście księżycową.

@
To chyba jakiś żart.

@
Tak, to żart właściciela ga-

lerii QP, który nie wybudował 
lewoskrętu mimo, że miasto 
budując wcześniej ciąg pie-
szo-rowerowy przygotowało 
mu na to miejsce. Zysk przede 
wszystkim, reszta się nie liczy.

(AH)

Nię będzie można 
skręcić w lewo?

Oława 
Znów atakują 

Od kilku dni komary 
mocno dokuczają. 
Mieszkańcy pytają, czy 
planowane są opryski

- Proszę o  poruszenie bar-
dzo ważnej kwestii związanej 
z  życiem w  powiecie oław-
skim - mówi Julia. - Ewen-
tualnie o umieszczenie w ru-
bryce „minus”. Po godzinie 
19.00 jest mnóstwo komarów, 
a  władze samorządowe nie 
zorganizowały po raz kolejny 
„oprysków”. To zaniechanie 
z  ich strony sprawia, że już 
w czerwcu ciężko jest wyjść 
z domu późnym popołudniem 
i wieczorem, a także otworzyć 
okno po zmroku, ponieważ 
jest mnóstwo komarów. Czy 
pana starosty, burmistrza i in-
nych urzędników komary nie 
gryzą?

Miasto już zaczęło opryski 
terenów zielonych, między 
innymi Miasteczka i  parku 
przy PKP, gdzie odbywała się 
impreza z okazji Dnia Dziec-
ka. Planowane są kolejne 
działania.

- Akcja odkomarzania na 
terenie Oławy prowadzona 
jest co roku - mówi Katarzy-
na Bielec, zastępca naczel-
nika Wydział Gospodarki 
Komunalnej, Mieszkaniowej 
i Ochrony Środowiska.

- Już od początku wiosny 
jest prowadzane zwalczanie 
larw z większych zbiorników 
wody stojącej. Na przełomie 
maja/czerwca zostały przepro-
wadzone opryski metodą na-
ziemną w parku i na terenach 
zielonych. Odkomarzanie 
naziemne będzie wykonywane 
na bieżąco. Jeżeli skuteczność 
oprysków taką metodą będzie 
niewystarczająca, to zostanie 
przeprowadzone odkomarza-
nie z powietrza.

(AH)

Już gryzą. 
Miasto odkomarza

Jeżeli odkomarzanie z ziemi nie przyniesie efektu, miasto zleci opryski 
z samolotu
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Oława 
Z urzędu 

Jest pomysł budowy 
stacji paliw przy zbiegu 
ulic Kutrowskiego 
i Iwaszkiewicza

Do Urzędu Miasta w Oła-
wie wpłynął wniosek o  wy-
danie decyzji środowiskowej 
dla budowy stacji paliw z in-
stalacją do magazynowania 

i  dystrybucji benzyn, oleju 
napędowego oraz LPG a także 
myjnią samochodową auto-
matyczna i ręczną wraz z ko-
nieczną infrastrukturą. 

Wydanie decyzji środowi-
skowej w  tej sprawie trwa 
około trzy miesiące. I  nie 
oznacza, że stacja w tym miej-
scu na pewno powstanie. 
Decyzja środowiskowa to 
tylko informacja czy dana 
inwestycja może być zreali-
zowana. Właścicielem działki 
na której miałaby stanąć stacja 
jest osoba prywatna.

(WK)

Chcą budować 
stację paliw

Za tydzień gazeta już we 
wtorek! W pierwszych 
sklepach pojawi się  
wieczorem.  
Wraz z nią dodatek - 
„Gazeta na zlot”.

(red)

Uwaga!

R
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Gmina J-L 
Działo się! 

Kolejna edycja targów 
produktu lokalnego za 
nami. I tym razem było 
w czym wybierać

9 czerwca Biskupice prze-
siąkały folklorem. Było go 
czuć niemalże wszędzie. Na 
scenie, przy stolikach, na sto-
iskach u  wystawców, którzy 
prezentowali piękne rękodzie-
ła, domowe potrawy i wypieki 
oraz zimne - także alkoholowe 
- napoje. Organizator, sołtys 
Biskupic Oławskich i  rad-
ny RM Marek Starczewski 
podkreślał, że słoneczna aura 
towarzyszy targom zawsze. 
Mimo sobotniego załamania 
pogody, w  niedzielę słoń-
ce dopisało. Frekwencja nie 
zawiodła. - W  Biskupicach 
mieszkają dobrzy ludzie, 
opatrzność nad nami czu-
wa, więc zawsze jest fajnie 
- podkreślał Starczewski.  
- Wszyscy wystawcy, którzy 
zadeklarowali swój przyjazd, 
byli obecni, łącznie to prawie 
czterdziestu producentów 
z  różnym produktem. Każdy 
jest wyjątkowy i  wystawia 
to, co najlepszego potrafi sam 
wytworzyć. To jest siła nasze-
go corocznego spotkania!

Początkowym założeniem 
organizatorów było pokazanie 
produktu lokalnego z powiatu 
oławskiego. Z  biegiem lat 
impreza się jednak rozrosła. 
Obecnie można na niej zo-
baczyć produkty i  zespoły 

z  całego Dolnego Śląska, 
a czasem też z innych krańców 
Polski. 

Wszystko rozpoczęło się 
o  godz. 11:00. Wraz z  upły-
wem czasu ludzi przybywało, 
a produktów ubywało. Każdy 
chciał skosztować przysma-
ków, których nie dostanie 
w  sklepie. Ochłodzić można 
się było piwem oraz wyjąt-
kowym cydrem trzebnickim, 
który został wpisany na listę 
produktów tradycyjnych mi-
nistra rolnictwa i rozwoju wsi. 

Alkohol w  nieco mocniej-
szym wydaniu oferowała 
Mariola Biernaczyk, która od 
pięciu lat należy do stowarzy-
szenia Dobra Widawa. Jej jel-
czańsko-laskowickie nalewki 
ze względu na wyjątkowy 
smak i  oryginalne, ozdobne 
butelki, mogą stanowić cie-
kawy prezent. 

Śledzie w oleju z cebulką, 
z  przyprawami, są delikat-
ne w  smaku, a  tradycyjny, 
swojski, dobrze wypieczony 
chleb, zawiera duże ilości 
pożytecznych ziaren. - Czę-
sto wraz ze stowarzyszeniem 
występuję na targach produk-

tów regionalnych - mówiła 
Biernaczyk. - Dzisiaj mamy 
tego typu imprezę w  Bisku-
picach Oławskich. Jestem 
tutaj czwarty raz i  wysta-
wiam swoje produkty. Piekę 
chleb na własnym zakwasie, 
z ziarnami. Do tego mam ze 
sobą nalewki. Są świetne do 
degustacji, ale także promocji 
gminy. Na każdej butelce jest 
naklejka, informująca że to 
nalewka jelczańsko-lasko-
wicka, więc wszędzie, gdzie 
jestem, promuję naszą okoli-
cę. Przy wytwarzaniu używam 
miodów z  naszego regionu, 
a  szczególnie miodu nawło-
ciowego. Ma on zdrowotne 
właściwości i  w połączeniu 
z naturalnym sokiem, tworzo-
nym na bazie spirytusu, składa 
się na zdrowotną nalewkę. 
Zawsze jednak podkreślam, 
że nalewka będzie zdrowa, 
jeśli będziemy ją spożywać 
w  umiarkowanych ilościach. 
Jeśli przesadzimy, może za-
szkodzić! Zachęcam też do 
spróbowania śledzika, którego 
również robię na miodzie, 
z  sokiem z  cytryny, olejem 
i cebulą. Może on być świetną 
zagryzką do alkoholu. 

Mariola Biernaczyk na-
lewki robi już ponad 25 lat. 
Produkt regionalny to jej 
pasja. Uwielbia gotować, 
chętnie działa dla ludzi. 
W swoją pracę wkłada całe 
serce, bo - jak mówi - jeśli 
dodamy serce, to smak za-
wsze będzie perfekcyjny!

Reprezentację Minkowic 
Oławskich zwykle tworzyło 
sołectwo. Tym razem ze 
wsparciem przyszli rów-
nież członkowie niedawno 
powstałego stowarzyszenia 
„Nasze Minkowice”. O sto-
isku pełnym domowych 
pyszności opowiedział nam 
Piotr Najgebaur: - Mamy 
wyroby kuchni regionalnej, 
mnóstwo słodkości. Naj-
większym hitem są pierogi 
z  kaszą gryczaną. Podczas 
ostatniego jarmarku bożona-
rodzeniowego sprzedaliśmy 

je wszystkie w ciągu dwóch 
godzin. Tak ludziom sma-
kowały, że pobiliśmy tym 
daniem wszystkich innych 
wystawców. W tym roku po-
łączyliśmy siły i do Biskupic 
Oławskich przyjechaliśmy 
jako rada sołecka i  stowa-
rzyszenie. Działamy na rzecz 
naszej małej miejscowości. 
Robimy wszystko, żeby 
Minkowice były piękniejsze 
i staramy się rozkręcić życie 
kulturalne. Zorganizowali-
śmy już trzy koncerty, a nie-
bawem będziemy chcieli 
stworzyć teren rekreacyjny 
na działce przekazanej przez 
gminę. Impreza w  Bisku-
picach to świetna okazja, 
żeby się zintegrować, ale też 
pokazać!

Lokalne produkty to nie 
wszystko. Od lat imprezie 
towarzyszy ludowa muzyka. 

Zespoły walczyły o  Bisku-
picki Złoty Kłos. Przegląd 
podzielono na dwie katego-
rie. Wśród kapel wokalnych 
zwyciężyły „Naramianki”. 
Drugie miejsce zajął ze-
spół „Czeremcha” z  Rudy, 
a  trzecie „Domaszowianki” 
z Domaszowic. 

W kategorii wokalno-in-
strumentalnej Biskupicki 
Złoty Kłos zdobyli „Świ-
tezianie” z  Jelcza-Lasko-
wic. Na podium stanęli 
również „Niezapominajki” 
z Gromadki i „Leśne Echo” 
z Brzegu.

Tekst i fot.: 
Kamil Tysa

 ktysa@gazeta.olawa.pl

By produkt był perfekcyjny, musi mieć serce

Mariola Biernaczyk w swoje produkty wkłada całe serce

Hitem Minkowic Oławskich są pierogi z kaszą gryczaną
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Edward 
Bykowski

ebykowski@gazeta.olawa.pl

Tadeusz w Oławie mieszka 
od dwóch lat. Gdy posadził 
na podwórku róże, 
urzędniczka zapytała 
o „pozwolenie”

- Niedawno zamieszkałem 
przy ul. Browarnianej - opo-
wiada. - Pod moimi oknami jest 
ogródek, dotychczas zaniedba-
ny, pełen chaszczy. Pomyśla-
łem, że to uporządkuje i troszkę 
ogarnę. Posadziłem dziesięć 
róż i dwa hibiskusy. Pielęgnuje 
je i podlewam. Chcę, żeby było 
ładniej. Na naszej ulicy i w 
naszym mieście! 

Wcześniej Tadeusz miesz-
kał we Wrocławiu. Tam miał 
swój ogródek. Kocha róże 
i inne kwiaty. W Oławie rów-
nież nie ma zamiaru siedzieć 
bezczynnie. Należy do klubu 
seniora, śpiewa w chórze. Te-
raz mieszka w bloku, ale chce, 
by było ładnie i przyjemnie: 
- Sąsiedzi bardzo się uciszy-
li. Słyszałem, jak mówią, że 
„ten nowy” zrobił porządek 
i posadził piękne kwiaty. 
Pewnego dnia wybrałem się 
jednak do Urzędu Miejskie-
go i poprosiłem o skoszenie 
trawy. Powiedziałem, żeby 
pracownicy uważali, ponie-
waż posadziłem kwiatki. Na 

to pani urzędniczka zapyta-
ła, czy mam pozwolenie na 
sadzenie róż. Zdziwiłem się 
i odpowiedziałem, że nicze-
go złego nie zrobiłem, by 
potrzebować zgody. Myślę, 
że urzędnicy powinni mnie 
pochwalić, bo dbam o nasze 
wspólne miasto! 

Ostatecznie trawa została 
skoszona, a kwiatki niena-
ruszone. Tadeusz zaprasza 
obsługującą go urzędniczkę, 
by zobaczyła, jak poprawiła 
się estetyka ulicy Browarnia-
nej. Czy i tym razem otrzyma 
pytanie o pozwolenie?

(KT)

RÓŻE bez pozwolenia. 
Ale jakie piękne!

Tadeusz jest dumny ze swoich róż

Ka
m

il 
Ty

sa

Mieszkają w różnych kra-
jach, różnie patrzą na życie 
i świat. Łączą ich kresowe 
korzenie, które pozostały na 
ziemiach, utraconych przez 
Polskę, po drugiej wojnie 
światowej. Minęło prawie 75 
lat, ale nie gaśnie pamięć 
o Kresach, o wypędzonych 
z ojcowizny i ich potomkach. 
Kresowianie spotykają się 
licznie od lat na Jasnej Górze, 
w pierwszą niedzielę lipca. 
Pielgrzymują ze wszystkich 
kontynentów, żeby wyrazić 
podziękowanie i pokłonić się 
Królowej Polski. Tak tytułował 
Matkę Najświętszą król Jan 
Kazimierz, składając śluby 
przed obrazem Matki Boskiej 
Łaskawej, w katedrze lwow-
skiej, 1 kwietnia 1656. 

XXV Światowy Zjazd 
i Pielgrzymka Kresowian, 7 
lipca, rozpocznie godz. 9.30 
nabożeństwo dziękczynno-
-błagalne, w centralnej nawie 

jasnogórskiego sanktuarium, 
przed cudownym obrazem 
Matki Boskiej Częstochow-
skiej. Po nabożeństwie będą 
prezentowane patriotyczno-
-religijne akcenty, na terenie 
klasztornych wałów. Potem 
obrady zjazdu, w dużej auli. 
Także zwiedzanie Jasnej 
Góry, nazywanej duchową 
stolicą Polski. 

W rzeszy pątników nie 
zabraknie mieszkańców oław-
skiego powiatu. W większości 
wywodzą się z pokolenia, 
które tu znalazło swoją „drugą 
ojczyznę”, po wysiedleniu 
z utraconych Kresów. Podob-
nie jak w poprzednich latach, 
oławskie Stowarzyszenie Mi-
łośników Kresów Wschodnich 
organizuje 7 lipca wyjazd na 
pielgrzymkę do Częstochowy. 
Zgłoszenia są przyjmowane 
telefonicznie (nr 727 834 230 
- Michał Wagner). Decyduje 
kolejność zgłoszeń. Koszt 

podróży - 40 zł (płatne przy 
wsiadaniu do autobusu). 
Wyjazd o godz.6.00, sprzed 
dworca PKS Oława. 

*
Młodzież szkolna skończy-

ła rok nauki, otrzymała świa-
dectwa, zaczyna wakacje. 
Każdy ma różne plany oraz 
możliwości wykorzystania 
dziewięciu tygodni. Z ideą 
szacunku dla Kresów i historii 
kojarzy się wyjazd młodych 
Dolnoślązaków z opiekunami, 
na Ukrainę, w ramach akcji 
„Mogiłę pradziada ocal od 
zapomnienia!” Grupa uczniów 
z Bystrzycy i Oławy wybiera 
się na dziesięć dni, na Podo-
le. Będą odnawiali groby na 
polskich cmentarzach - w Zło-
czowie, Uszni i Rumnie. Zwie-
dzą zabytki i ślady polskiej 
historii, m.in. lwowską katedrę 
i cmentarz „Orląt Lwowskich”. 
Także z królewską rodziną 
Sobieskich...

Jasna Góra i Kresy

POWIAT 
Warsztaty dla uczniów 

Jak ważne jest zapinanie 
pasów bezpieczeństwa 
podczas jazdy samo-
chodem i co dzieje się 
z poduszką powietrzną 
podczas zdarzenia 
drogowego? To tylko 
niektóre pytania padające 
na warsztatach bezpie-
czeństwa

Bezpłatne zajęcia na temat 
bezpieczeństwa zorganizowała 
w tym roku szkolnym w ponad 
30 placówkach powiatów 
oławskiego i  brzeskiego oław-
ska fabryka Autoliv. - Celem 
była edukacja w zakresie bez-
pieczeństwa i zwiększenie 
świadomości dzieci w tym 
zakresie - mówi prowadząca 
zajęcia Małgorzata Mazur. 
- Podczas zajęć dzieci po-
znawały produkty i systemy 
zabezpieczeń wykorzysty-
wane w ruchu drogowym 
i ratujących ludzkie życie, oraz 
zasady i przepisy, których na-
leży przestrzegać, by nie ulec 
wypadkowi i nie narażać siebie 
oraz innych. 

Zajęcia były organizowane 
w formie nagradzanych zabaw, 
przez co dzieci chętnie się an-
gażowały i brały w nich udział.

(WK)

UCZYLI się o 
bezpieczeństwie

Dzieci podczas warsztatów bezpieczeństwa poznawały przepisy 
drogowe i przedmioty ratujące ludzkie życia

fo
t. 

M
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Jedni piszą do redakcji, 
że trawa nieskoszona, 
drudzy narzekają, że 
w ogóle jej nie ma

- Tak wygląda ul. Kaspro-
wicza po remoncie kanalizacji 
- pisze Daniel. - Zero zieleni, 
pustynia, kurz i toalety dla 
psów. Wspólnota odbija pi-
łeczkę do miasta i odwrotnie. 
Jedna z bardziej zaniedbanych 
części miasta.

(AH)

Chcą 
trawy
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ch
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(-) MINUS
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an Dariusz szybko pożałował, 
że zakpił z pomysłu syna, po-
nieważ ku jego zdziwieniu ból 

minął natychmiastowo i bezpow-
rotnie!

„Wezmę pożyczkę, oddam 
wszystkie oszczędności, by pozbyć 
się tych ciągłych katuszy! Przepi-
sywano mi już różne maści, tabletki 
i plastry, wszystko na nic… Od syna 
otrzymałem dwie pary neoreflek-
syjnych wkładów wykonanych 
z indyjskiego neodymium (ma-
gnesy działające 20 razy silniej, 
niż popularne leki przeciwbólo-
we). Od początku zastanawiałem 
się, czy to naprawdę może działać? 
Czego bym nie próbował, nic nie 
pomagało. „Ty stary głupku! Nie 
bądź naiwny! W co Ty próbujesz 
uwierzyć?! – pomyślałem, puka-
jąc się w głowę.

Przez ten diabelski ból do-
szło do tego, że żona mu-
siała mi pomagać zakładać 
kapcie. Było naprawdę źle, 
nie miałem wyboru i zde-
sperowany musiałem 
spróbować.

Na wypadek, gdyby 
nie zadziałały, posta-
nowiłem nosić wkłady 
po domu. Nie chciałem 
ryzykować, że ból spara-
liżuje mnie na ulicy i znaj-
dę się w potrzasku. Na co dzień 
wspomagam się kulą do chodze-
nia, często z bólu uginają się pode 
mną kolana i zdarza mi się upaść. 
Od kiedy włożyłem wkłady w kap-
cie, upłynęły trzy godziny. Wybi-
ła dwunasta, to czas, by napić się 
kawy i rozwiązać krzyżówkę, taki 
mały rytuał. Poszedłem do kuchni, 
by wstawić wodę na kawę. Prze-
chadzając się po niej, zorientowa-
łem się, że kulę zostawiłem obok 
telewizora. Do kuchni muszę zejść 
po schodach, a dotarłem tam bez jej 
pomocy. Nie mogłem w to uwie-
rzyć, bo od 10 lat nie opuszczałem 
jej na krok! To niesamowite, ale 
bez bólu doszedłem tam o własnych 
siłach! Dawno nie byłem w ta-

kim szoku! Zadzwoniłem do syna 
i powiedziałem – nie wiem, coś 
Ty mi dał, ale nie oddam tego cuda 
nikomu!” – wspomina podekscyto-
wany Pan Dariusz.

Tajemnica
pradawnej metody
Akupresura 
znana jest 
o d  w i e -
k ó w . 

Tech-
n i k a 

t a  r o z w i j a ł a 
się w klasztorze Shaolin, gdzie 
Mnisi wykorzystując medycy-
nę naturalną, opracowali mecha-
nizm refleksologii. Uciskając 
odpowiednie fragmenty na sto-
pie, mózg ludzki otrzymuje pre-
cyzyjną informację o lokalizacji 
wszelkiego rodzaju bólu, nie tyl-
ko kolan. Pobudzając receptory, 
powoduje rozszerzenie naczyń 
krwionośnych na skórze, dzięki 
czemu dociera do nich większa 
ilość tlenu i substancji odżyw-
czo-regeneracyjnych. Zmniejsza 
się napięcie mięśni, co niszczy 
dolegliwości, doszczętnie usu-
wając ból.

Ogromną zaletą neorefleksyjnych 
wkładów jest potwierdzona bada-
niami skuteczność walki z każdym 
rodzajem bólu lub schorzenia. To, 
czy bolą Cię kolana, biodra, krę-
gosłup, żołądek, wątroba, masz 
migrenę, niestrawność, czy zapa-
lenie pęcherza nie ma znaczenia! 
Stymulując zakończenia nerwowe  

stopy, blokujemy przyczynę 
bólu, wyciszając jego impulsy 
i poprawiając pracę każdego or-
ganu!

Specjalista do spraw reflekso-
logii Yao Masuko, twórca wkła-
dek wyjaśnia: „Przez tysiące 
lat refleksologia ograniczała się 
do technik manualnych. Do dziś 

tradycjonaliści robią to za po-
mocą dłoni, jednak po pierwsze 
– trzeba dokładnie znać mapę 
ciała, czego specjaliści uczą się 
przez lata, a po drugie – wyma-
ga to specjalnych zdolności ma-
nualnych. Skonstruowałem te 
wkłady, by dać szansę pozbyć 
się bólu osobom, które nie 

mają możliwości wizyty 
u specjalisty (reflek-
sologa bólu). Po-
przez wbudowane 
we wkłady magne-
sy, kuracja jest nie-

zwykle szybka i pre-
cyzyjna. Nano-pole 

magnetyczne uderza 
bezpośrednio w obola-

łe tkanki, usuwa stany 
zapalne, a pobudzając 

mikrokrążenie krwi w na-
czyniach włosowatych przy-
spiesza gojenie się ran.

Do wewnętrznych testów kli-
nicznych wybraliśmy różne 

przypadki bólu, na które nic nie 
pomagało. W 76% przypadków ob-
jawy ustąpiły już pierwszego dnia, 
a po tygodniu 97% badanych 
przestało odczuwać całkowicie 
każdy rodzaj bólu, bez względu 
na jego lokalizację.

Wkładasz i po bólu  
ani śladu!
Nie ważne, czy sprawcą Twojego 
bólu jest artretyzm, reumatyzm, 
chroniczny ból głowy, stopa cu-
krzycowa, powypadkowy uraz, 
rwa kulszowa czy schorzenie in-
nego z organów. Od teraz, by raz 
na zawsze pozbyć się bólu, wy-
starczy umieścić wkłady neo-
refleksyjne w butach i regular-
nie w nich chodzić. Połączenie  

odpowiednio dobranej, bezpiecz-
nej siły nanoimpulsów i reflekso-
logii pozwala nieprzerwanie ko-
rzystać z przeciwbólowej kuracji 
Yao Masuko, w domu, pracy, czy 
stojąc na mszy w kościele, prze-
ciwdziałając ponad 40 przyczy-
nom bólu.
UWAGA! Neorefleksyjne wkłady 
wielokrotnego użytku utrzymu-
ją właściwości przeciwbólowe 
aż 60 lat – gdy ból minie, zacho-
waj wkłady, by użyć ich ponow-
nie na wypadek, gdyby dopadł 
Cię ból innego rodzaju. To bez 
znaczenia, czy zaboli Cię głowa, 
plecy, barki, wątroba czy skro-
nie – przekonała się o tym jako 
jedna z pierwszych Pani Halina  
z Polanicy-Zdrój.

Wkłady neorefleksyjne 
zawierają magnesy 
wielokrotnego użytku, o mocy 

970 Gaussów. 
Umieszczasz je w butach  
i zapominasz o bólu. 

Idealne do każdego  
rodzaju obuwia.

P

pierwszych Pani Halina 

 Zadzwoń: 81 300 32 17
Od poniedziałku do niedzieli: 8:00–20:00 (Zwykłe połączenie lokalne bez dodatkowych opłat)

70% TANIEJ DLA PIERWSZYCH 150 OSÓB! 
Pierwsze 150 osób, które zadzwoni do 20 CZERWCA 2019 r.,  

dostanie 70% zniżki! Otrzymasz wówczas przeciwbólowe wkłady  

neorefleksyjne o mocy 970Gs, wspomagające eliminowanie chronicznego bólu, 

tylko za  317 zł 97 zł (przesyłka GRATIS)!neorefleksyjne o mocy 970Gs, wspomagające eliminowanie chronicznego bólu, 
neorefleksyjne o mocy 970Gs, wspomagające eliminowanie chronicznego bólu, 

REKLAMOWANE W TV

TYLKO do20 czerwca70%taniej!

mocą dłoni, jednak po
– trzeba dokładnie znać mapę 
ciała, czego specjaliści uczą się 
przez lata, a
ga to

początku zastanawiałem 
naprawdę może działać? 

Czego bym nie próbował, nic nie 
stary głupku! Nie 

próbujesz 
uwierzyć?! – pomyślałem, puka

ga to
nualnych. Skonstruowałem te 
wkłady, by
się bólu osobom, które nie 

mają możliwości wizyty 
u specjalisty (reflek
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magnetyczne uderza 
bezpośrednio w

łe tkanki, usuwa stany 
zapalne, a

mikrokrążenie krwi w
czyniach włosowatych przy
spiesza gojenie się ran.

Do wewnętrznych testów kli
nicznych wybraliśmy różne 

przypadki bólu, na
pomagało. W
jawy ustąpiły już pierwszego dnia, 

wkłady, by
się bólu osobom, które nie 

mają możliwości wizyty 

sologa bólu). 
przez wbudowane 
we wkłady magne
sy, kuracja jest nie

zwykle szybka i
cyzyjna. Nano-pole 

magnetyczne uderza 

kulszowy

klasztorze Shaolin, gdzie 

zwykle szybka i
cyzyjna. Nano-pole 

magnetyczne uderza 
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serce
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Buddyjska metoda rewolucją  
w walce z nieustającym bólem

MEDYCYNA  DALEKIEGO  WSCHODU!

Pan Dariusz (l. 68) z Mrągowa nie był zachwycony, gdy syn  

dał mu neorefleksyjne wkłady, które miały pomóc mu 
w złagodzeniu bóli zwyrodnieniowych stawów. 
Wyśmiał je i nie chciał ich nosić – wszystko zmieniło się, 
gdy przez ból nie mógł samodzielne pójść do toalety…

„Bóle dokuczały mi już 
praktycznie w każdym 
kawałeczku ciała. 

Pigułki przeciwbólowe przestały na 
mnie działać, a leczenie każdej bolącej 
części ciała kosztowało mnie majątek. 
Powoli traciłam nadzieję na normalne 
życie. Te same wkłady, ale o jeszcze 
większej mocy magnesów polecił 
mi lekarz. Twierdził, że mają blisko 
100% skuteczności, a dodatkowo nie 
obciążą wątroby i nerek, tak jak to 
mają w zwyczaju wszelkiego rodzaju 
proszki. Po 15 dniach noszenia 
okazało się, że to nie były tylko puste 
słowa i kolejne czcze obietnice! 
To zdumiewające, ale gdyby nie te 
niepozorne neorefleksyjne wkłady, 
chyba zabiłby mnie ten wyniszczający 
ból! Znowu poruszam się normalnie, 
a po cierpieniu przez zniszczone 
latami pracy kolana, mięśnie, biodra, 
a nawet kręgosłup dzisiaj nie ma 
dosłownie ani śladu – to jest jakieś 
istne namaszczenie! Minął rok, odkąd 
korzystam z buddyjskiej metody i... 
Wszelkiego rodzaju bóle całkowicie 
odeszły w zapomnienie, a „uroki” 
starości chyba w końcu odesłałam na 
bezterminowy urlop!” 

Halina C. (71 l.) z Polanicy-Zdrój

„Wstąpiło we 
mnie nowe życie!”
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31 V  - Bronisława Kuriata    - ur. 1959
31 V  - Józefa Sucharzewska    - ur. 1951
31 V  - Jan Kuchta    - ur. 1957
4 VI  - Maria Mazurek    - ur. 1949
4 VI  - Mirosław Jarosławski    - ur. 1955
5 VI  - Tadeusz Kuriata    - ur. 1939
6 VI  - Błażej Wójtowicz    - ur. 1990
7 VI  - Maria Witkowska    - ur. 1927

ODESZLI

POWIAT 
Do końca z nadzieją 

Z chorobą płuc walczyła 
od 9 lat, mieszkańcy robili 
wszystko, aby pomóc jej 
wygrać ten nierówny bój

Przez wiele lat mieszkanka 
Skrzypnika w ciszy walczyła 
z chorobą, nie prosiła pu-
blicznie o pomoc. Dopiero 6 
września 2018 roku rodzina 
Izy zaapelowała o wsparcie. 
Nie było innego wyjścia. Płuca 
były wyniszczone wieloma 
latami choroby, dziewczyna 
walczyła o każdy oddech na 
Oddziale Intensywnej Opieki 
Medycznej w Wiedniu. Kosz-
ty leczenia były ogromne, 
ale taki sam był odzew na 
opublikowany na portalu i w 
naszej gazecie apel. Przez 
blisko rok organizowano masę 
akcji, które dawały ogromną 
nadzieję i pozwalały uwierzyć 
w niemożliwe. 23 maja na 
facebookowym profi lu „Od-
dech dla Izy” pojawił się apel 
o „SZTURM DO NIEBA”: 
„Obojętnie czy jesteś wierzą-
cy, czy nie po drodze Ci do 
Boga, prosimy Was o modli-
twę o cud uzdrowienia naszej 
Wielkiej Bohaterki Izabeli, 
która czeka na swoje nowe 
płuca Od dziś pod respirato-
rem, wczoraj jeszcze mówiąca 
słabym głosem, w pełni świa-
doma swojego stanu, dzielna 
Wojowniczka walczy chyba 
w ostatniej bitwie. Lekarze 
gotowi do przeszczepu, od 30 
kwietnia na pilnej liście ocze-
kujących, jest tam priorytetem 
z racji wieku. Wierzymy, że 
niebo raz jeszcze zaświeci dla 
Izabeli, że nadleci helikopter, 

który zabierze ją do nowe-
go życia z nowymi płucami. 
Błagamy o cud uzdrowienia. 
Izunia jesteśmy z Tobą, cała 
Oława, cały nasz region, cały 
świat.”

Pięć dni później napisano 
o wielkim cudzie. - Izabela 
od wczoraj jest przytomna. 
Podłączona do sztucznego 
płuca od zeszłego tygodnia 

czeka na przeszczep. Teraz 
kochani potrzebujemy dru-
giego cudu. Prosimy o dawcę, 
który uratuje naszą dzielną 
Bohaterkę i podaruje jej to, co 
najważniejsze: nowe płuca. 
Prosimy także o siłę i wy-
trwanie dla Izy, jej Rodziców 
i Brata. Walka wciąż trwa. My 
żyjemy w naszej codzienności. 
Codziennością Izy jest walka 

każdego dnia, każdej godziny 
i minuty. Wierzymy, że razem 
pomożemy jej wygrać.

5 czerwca ten drugi cud 
się zdarzył. Znalazł się daw-
ca. Rozpoczęto przeszczep. 
Operacja trwała kilkanaście 
godzin. Następnego dnia Iza 
zmarła. Miała 25 lat.

(AH)

Odeszła IZA Kawałko

Iza Kawałko odeszła 6 czerwca
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Wszystkim osobom, a zwłaszcza radnym i władzom gminy 
Oława oraz Powiatu Oławskiego, 

także księżom Maciejowi Palecznemu 
i proboszczowi Robertowi Jasikowi oraz przyjaciołom, 

znajomym, sąsiadom i członkom dalszej rodziny, 
którzy wspomagali nas dobrym słowem i wsparciem 

w trudnych dla nas chwilach, po śmierci naszego 
ukochanego Taty, Dziadka i Brata

śp. Bronisława Dunaja
serdeczne podziękowania składają 

dzieci, wnuki i rodzeństwo 
oraz pozostali członkowie najbliższej rodziny

śp. Bronisław Dunaj (1947 - 2019)

OŁAWA 
Z sesji 

Miasto otrzymało dofinan-
sowanie na doposażenie 
jadalni w Szkole Podstawo-
wej nr 3

W ramach rządowego pro-
gramu „Posiłek w szkole i w 
domu” Kuratorium Oświa-

ty we Wrocławiu przyznało 
miastu dofi nansowanie na do-
posażenie jadalni w „Trójce” 
w wysokości 24 996 zł. 

Dzięki temu już w przy-
szłym roku szkolnym szkolna 
stołówka zyska zyska nowe 
meble, stoły oraz przybory 
i akcesoria kuchenne. Całko-
wity koszt realizacji zadania 
to 31 245 zł.

(WK)

POSIŁEK w szkole i w domu

Rodzinie oraz przyjaciołom 
wyrazy szczerego współczucia z powodu śmierci

śp. Ryszarda Sabika 
składają Zarząd oraz Członkowie 

Miejsko-Gminnego Zrzeszenia LZS w Jelczu-Laskowicach

Rodzinie, przyjaciołom, znajomym, sąsiadom, członkom 
oławskiego koła związku sybiraków oraz wszystkim, 

którzy uczestniczyli w ostatnim pożegnaniu 

śp Marii Zalewskiej 
serdeczne podziękowania składa rodzina
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OŁAWA 
Edukacja 

„Omnibusem roku” zosta-
ła Julia Głowacka ze 
SP nr 5, drugie miejsce 
zajął Wojciech Kotwica 
z tej samej szkoły, a trze-
cie miejsce - Adam Miłosz 
z SP nr 8. Już dziewiąty 
raz uczniowie oławskich 
szkół podstawowych zmie-
rzyli się w tym konkursie 
wiedzy

Corocznym zmaganiom to-
warzyszy cytat wyryty na sta-
tuetce dla najlepszego ucznia: 
„... żądza wiedzy, wspólna 
wszystkim ludziom jest choro-
bą, której nie można uleczyć, 
ponieważ ciekawość wzrasta 
wraz z wiedzą” - to słowa Rene 
Descartesa. 

W szranki stanęli uczniowie 
z pięciu oławskich szkół. Re-
prezentowali klasy szóste ze 
szkół numer 1,2,4,5 i 8. Każda 
placówka wystawiła trzech 
uczestników. 

- Dla nas wszystkich już je-
steście zwycięzcami - mówiła 
otwierając konkurs wicebur-
mistrz Małgorzata Pasierbo-
wicz. - Jesteście najlepszymi 
ze swoich szkół, tymi, którzy 
osiągają najlepsze wyniki 
w nauce. Zapewne niedługo 
spotkamy się z wami podczas 
rozdawania nagród burmistrza 
„Złoty kogut”. Corocznie jest 
to jedno z najważniejszych 
wydarzeń edukacyjnych. Tutaj 
musicie wykazać się swoją 
wiedzą, doświadczeniami, 
a pytania bywają trudne i za-
skakujące. 

Zmagania składały się z kil-
ka rund. Rozpoczęło się te-
stem, który składał się z pytań 
otwartych, a dotyczyły one 
wiedzy ogólnej. Po wypeł-
nieniu testu przyszła pora na 

rundę pytań ustnych. Każdy 
z uczestników odpowiadał na 
dwa takie pytanie, za każde 
z nich mógł otrzymać jeden 
punkt. Kolejną częścią był 
test, na który składało się 
dziesięć pytań zamkniętych. 
Po tej części dziewięcioro 
uczniów zakwalifi kowało się 
do dalszej części zmagań. 
W nich najpierw zmierzyli 
się z pytaniami pisemnymi 
z wybranego przedmiotu przez 
siebie, najczęściej wybór padał 
na matematykę i język polski. 
Kolejną częścią były pyta-
nia związane z konkretnymi 
zadaniami obrazkowymi wy-
świetlanymi na ekranie. Tutaj 
uczniowie musieli się zmie-
rzyć z rebusem dotyczącym 
„burzy w szklance wody” czy 
odgadnąć, która bogini grecka 
jest przedstawiona na zdjęciu. 

Ostatnią częścią zmagań były 
znowu pytania indywidualne, 
na które uczniowie odpowia-
dali ustnie, tym razem mogli 
zdecydować o skali trudności, 
czy pytanie ma być za jeden 
punkt czy za dwa. Po wszyst-
kich częściach doszło do rzad-
kiej sytuacji (jak przyznali 
organizatorzy), udało się wy-
łonić zwycięzcę, ale aż trzech 
uczniów zajmowało drugie 
miejsce ex aequo. Potrzebna 
była dogrywka, która była 
bardzo zacięta, ale ostatecz-
nie udało się wyłonić drugie 
i trzecie miejsce. Oprócz pa-
miątkowych dyplomów każdy 
z uczestników dostał upominki 
od sponsorów konkursu. 

TEKST I FOT.: 
GRZEGORZ KACAŁA 
gkacala@gazeta.olawa.pl

OMNIBUS, czyli burza w szklance 
wody i jak wygląda Hera

Najlepsza czwórka konkursu: Adam Miłosz z SP nr 8 oraz Mikołaj Michnik (odpadł w dogrywce), Julia 
Głowacka i Wojciech Kotwica z SP nr 5

Wszyscy organizatorzy, uczestniczy i zaproszeni goście na wspólnym zdjęciu kończącym zmagania w IX konkursie „Omnibus roku”

ZOSTAŃ RODZINĄ ZASTĘPCZĄ 
POMÓŻ SPEŁNIĆ DZIECIĘCE 

MARZENIA
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JEDNO PYTANIE
do

...Julii Głowackiej 
- „Omnibusa Roku 
2019”

 » - Co sprawiło ci największą 
trudność w konkursie?
- Przygotowywałam się 

do konkursu od początku 
roku. Najtrudniejszy był 
test z językiem angiel-
skim, a najłatwiejsze były 
pytania z ilustracjami i te 
za dwa punkty. Nawet 
nie wiem, co teraz czuję, 
bo pierwszy raz jestem 
w takiej sytuacji...
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Jeszcze tylko do końca czerw-
ca potrwa zbiórka darowizn, 
na wykonanie sztandaru 
dla Komendy Powiatowej 
Policji w Oławie. Każdy może 
wesprzeć akcję, wpłacając 
dowolną kwotę i przyczynić się 
do uhonorowania oławskich 
funkcjonariuszy policji za ich 
służbę na rzecz bezpieczeń-
stwa i porządku publicznego

Działaniami zmierzającymi 
do zgromadzenia pieniędzy 
na ten szczytny cel zajmu-
je się Honorowy Komitet 
Ufundowania Sztandaru dla 
KPP w Oławie. Końcowym 
efektem ma być wykonanie 
sztandaru, którym zostaną 
uhonorowani oławscy funk-
cjonariusze policji i pracow-
nicy cywilni oławskiej KPP. 
Zebrane środki będą również 
przeznaczone na wyposażenie 
i umundurowanie członków 
pocztu sztandarowego oraz 
sfi nansowanie kosztów cere-
moniału wręczenia sztandaru 
dla KPP w Oławie. Zbiórkę 
darowizn prowadzi oławskie 
koło Stowarzyszenia Emery-
tów i Rencistów Policyjnych, 
które otworzyło w tym celu 
subkonto. Adresem komitetu 

do korespondencji jest Sta-
rostwo Powiatowe w Oławie, 
ul. 3 Maja 1, 55-200 Oława.

- Zachęcam wszystkich 
mieszkańców naszego po-
wiatu, do dokonywania wpłat 
w dowolnej wysokości, na ten 
szlachetny cel! Wesprzyjmy ak-
cję i wspólnie przyczyńmy się 
do ufundowania sztandaru dla 
funkcjonariuszy i cywilnych 
pracowników KPP w Oławie 
- apeluje przewodniczący 
komitetu, starosta Zdzisław 
Brezdeń.

Okazja na realizację tego za-
dania jest wyjątkowa - w tym 
roku przypada setna rocznica 
powstania Policji Państwowej 
w Polsce. - Wierzę, że dzięki 
zaangażowaniu i wsparciu 
wielu osób, instytucji i fi rm, 
inicjatywa przygotowania 
i ufundowania sztandaru zo-
stanie uwieńczona sukcesem. 
Dziękujemy za każdy, nawet 
najmniejszy dar serca i wpłatę 
na utworzone w tym celu konto 
bankowe - podsumowuje szef 
komitetu Zdzisław Brezdeń.

Jeśli zostaną spełnione wy-
mogi proceduralne, to uro-
czystość wręczenia sztandaru 
KPP w Oławie odbędzie się 
we wrześniu br. na oławskim 
Rynku. Wszystko zależy od 
hojności mieszkańców powia-
tu i efektów akcji, organizowa-
nej przez komitet.

(WOKL)

Kwesta na sztandar 
dla policji

Starosta oławski Zdzisław 
Brezdeń wziął udział 
w spotkaniu, zorganizowanym 
27 maja w Belwederze, 
z okazji Dnia Samorządu 
Terytorialnego

Gospodarzem spotkania był 
prezydent Andrzej Duda, który 
gościł samorządowców z całe-
go kraju, z okazji ich święta. 
W powitalnym przemówieniu 
podkreślił, że samorząd teryto-
rialny w Polsce sprawdził się. 

- To właśnie lokalne i regio-
nalne władze dbają o bieżące 
sprawy, to one patrzą na te 
przysłowiowe chodniki - mó-
wił prezydent. - Trzydzieści 
lat samorządu terytorialnego 
to był dla Polski dobry czas. 
Wierzę, że samorząd będzie się 
rozwijał, także dzięki przygoto-
wywanym w naszej kancelarii 
udoskonaleniom prawnym... 

Zwracając się bezpośrednio 
do samorządowców, prezy-
dent podkreślił ważność ich 
działań, w ramach służby 
publicznej: - Śmiało mogę 
powiedzieć, że jesteście pań-
stwo sprawdzonymi ludźmi, 

którzy wiele już z siebie dali 
dla rozwoju swoich wspólnot 
lokalnych i regionalnych, dla 
rozwoju tych obszarów, które 
obejmują jednostki samorzą-
du terytorialnego, w których 
służycie. Podkreślam to słowo 
- służycie! W imieniu Rzecz-
pospolitej Polskiej bardzo 
serdecznie Wam za tę dotych-
czasową wspaniałą służbę 
dziękuję i proszę o jeszcze!  

(WOKL)

W gościnie u Prezydenta RP

Prezydent RP Andrzej Duda spotkał 
się z samorządowcami 

z całego kraju, z okazji ich święta. 
W uroczystości wziął udział 
starosta Zdzisław Brezdeń
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Samorząd Powiatu Oławskiego 
rozpoczął termomodernizację 
budynku, w którym mieści się 
Zespół Szkół Ponadgimnazjal-
nych nr 2 im. Zjednoczonej 
Europy w Oławie. Roboty 
budowlane, największe w tej 
placówce od wielu lat, potrwa-
ją do 20 września br.

Wartość realizowanego 
projektu, mającego na celu 
zmniejszenie zapotrzebowa-
nia i zużycia energii ciepl-

nej, wynosi 3.240.116 zł. 
Powiat Oławski pozyskał do-
fi nansowanie - w wysokości 
1.708.933 zł - ze środków 
Unii Europejskiej, w ramach 
Regionalnego Programu Ope-
racyjnego Województwa Dol-
nośląskiego na lata 2014-2020. 
Budynek ZSP nr 2 jest usytu-
owany w byłym kompleksie 
koszarowym. W efekcie ter-
momodernizacji, którą wy-
kona fi rma „Tom-Bud” z Le-
wina Brzeskiego, będą m.in. 
ocieplone ściany zewnętrzne 
i stropodach. Zostaną także 
wstawione nowe podokienni-
ki i stolarka okienna, a także 
nowe oprawy oświetleniowe. 
Zadanie obejmuje również 
modernizację instalacji c.o. 

i wykonanie zasilania central 
wentylacyjnych oraz wenty-
latorów wywiewnych.

- ZSP nr 2 im. Zjednoczonej 
Europy w Oławie jest już ostat-
nią szkołą, prowadzoną przez 
samorząd Powiatu Oław-
skiego, w której pozostała do 
wykonania termomoderniza-
cja - mówi starosta Zdzisław 
Brezdeń. - Realizacja zadania 
przyczyni się do efektywniej-
szego gospodarowania energią 
cieplną i do zmniejszenia jej 
zapotrzebowania oraz zużycia, 
co wpłynie na optymalizację 
ponoszonych kosztów eksplo-
atacji. Dodatkowo budynek 
uzyska nową elewację i tym 
samym estetyczny wygląd. 

(WOKL)

Będzie oszczędniej i cieplej 

ZSP nr 2 im. Zjednoczonej Europy w Oławie jest już ostatnią szkołą, 
prowadzoną przez samorząd Powiatu Oławskiego, w której pozostała 
do wykonania termomodernizacja
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Starosta Zdzisław Brezdeń 
30 maja przekazał na ręce ko-
mendanta powiatowego policji 
- nadkom. Pawła Urbańczyka, 
dwa defibrylatory - urządze-
nia ratujące życie w nagłych 
przypadkach zatrzymania 
krążenia

Automatyczne Defibryla-
tory Zewnętrzne (ADZ) - tak 
fachowo nazywają się te urzą-
dzenia, zakupione na wniosek 
szefa KPP, skierowany do 
starosty, ze środków pocho-
dzących z budżetu powiatu. 
Koszt defi brylatorów wyniósł 

11.664 zł, a skorzystają z nich 
policjanci w sytuacjach wyma-
gających udzielenia szybkiej 
pomocy, jeszcze przed przy-
jazdem zespołu ratownictwa 
medycznego. Defibrylatory 
są wyposażone w funkcję 
doradcy RKO. Jest to in-
nowacyjny i zaawansowany 
system wspomagania procesu 
resuscytacyjnego. Polecenia 
głosowe, dostępne w języku 
polskim, pozwalają skupić się 
na czynnościach i niesieniu 
pomocy poszkodowanemu.

Funkcjonariusze, w cza-
sie służby, niejednokrotnie 
spotykają się z różnymi przy-
padkami zagrożenia życia. 
Defi brylatory pomogą im nieść 

skuteczną pomoc w takich 
sytuacjach. Sprzęt będzie wy-
korzystywany przez jednostki 

policji w Oławie i Jelczu-La-
skowicach.

(WOKL)

Sprzęt dla policji

Starosta Zdzisław Brezdeń przekazuje komendantowi Powiatowemu 
Policji w Oławie nadkom. Pawłowi Urbańczykowi - dwa urządzenia 
ratujące życie
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Uprzejmie informujemy, 
że zgodnie z zarządzeniem 
Starosty Oławskiego, 
nr 33/2019, piątek 
21 czerwca będzie dniem 
wolnym od pracy dla 
urzędników Starostwa 
Powiatowego w Oławie, 
którzy odpracowali ten dzień 
w sobotę 8 czerwca

W związku z powyższym 
prosimy interesantów o nie-
planowanie wizyty w oław-
skim starostwie 21 czerwca 
i przełożenie jej na inny 
dogodny termin. Za powsta-
łe ewentualne utrudnienia, 
wynikające z czerwcowej 
zmiany w harmonogramie 
pracy oławskiego Starostwa 
Powiatowego, wszystkie 
zainteresowane osoby ser-
decznie przepraszamy!

(SP)

21 czerwca 
starostwo zamknięte!

Darczyńcy, chcący wnieść swój udział w uhonoro-
wanie sztandarem oławskich policjantów, strzegą-
cych naszego bezpieczeństwa na terenie powiatu, 
mogą dokonywać dobrowolnych wpłat na konto 
w oławskim Banku Spółdzielczym, o numerze: 

 02 9585 0007 2004 0011 1878 0002 

 W tytule wpłaty należy wpisać: „Sztandar
 dla Komendy Powiatowej Policji w Oławie”

Dzień Samorządu Terytorialnego...
...został ustanowiony przez Sejm RP w roku 2000, w rocznicę 10-lecia odrodzenia polskiego samorządu terytorialnego 
- dla upamiętnienia pierwszych wyborów samorządowych. 

W marcu 1990 Sejm kontraktowy uchwalił ustawę o samorządzie terytorialnym, na podstawie której dwa miesiące później 
wprowadzono rzeczywisty samorząd, w ponad dwóch tysiącach ówczesnych polskich gmin. W miejsce istniejących w PRL 
rad narodowych, wprowadzono rady gmin, którym zapewniono znacznie większe uprawnienia.
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Domaniów 
Z sesji RG 

Wymiana żarówek, 
kranów, udrażnianie 
odpływów, uszczelnianie 
przecieków - to tylko kilka 
usług, jakie w ramach 
programu „Nasz Senior” 
oferuje samorząd swoim 
mieszkańcom

Gminny program „Nasz 
senior” zakłada bezpłatną po-
moc w drobnych pracach tech-
nicznych mieszkańcom gminy 
w wieku 65+, samotnym lub 
mieszkającym z drugą osobą, 
niesamodzielnym, niepełno-
sprawnym lub chorym. Zakres 
proponowanych usług obej-
muje drobne naprawy niewy-
magające dużych nakładów fi-
nansowych, natychmiastowej 
interwencji i  specjalistycz-
nej wiedzy oraz uprawnień. 
Szczegółowy zakres propo-
nowanych usług znajduje się 
w stosownej uchwale podjętej 
jednogłośnie przez radnych na 
majowej sesji Rady Gminy. 
Wśród nich jest np. wymiana 
uszczelek, żarówek, syfo-
nów, węży prysznicowych, 
naprawa cieknących kranów, 
odpowietrzanie kaloryferów, 
udrażnianie odpływów, mon-
taż lub wymiana zamków, kla-
mek, sklejanie lub skręcanie 
mebli, uzupełnianie drobnych 
ubytków w tynku i ich malo-
wanie. Materiały potrzebne 
do wykonania pracy musi 
zapewnić mieszkaniec. Gmina 
w ramach programu zapewnia 
potrzebny sprzęt oraz pokrywa 
koszt wykonania usługi. 

Program obejmuje też bez-
płatny przewóz seniorów po 
terenie gminy - a  dokładniej 
dojazd do Urzędu Gminy oraz 
ośrodków zdrowia w Wierzb-
nie i Domaniowie. 

Projekt wszedł w  życie 
z  dniem podjęcia uchwały, 
czyli od 1 czerwca. Jego koor-
dynatorem jest Gminny Ośro-
dek Pomocy Społecznej i tam 
mogą się zgłaszać potrzebu-
jący, którzy chcą skorzystać 
programu - telefonicznie pod 
nr 71 301 73 73 lub osobiście 
w  godzinach pracy ośrod-
ka. Prace będą wykonywane 
w kolejności zgłoszeń. 

Program finansowany jest 
z budżetu gminy. Narodził się 
z potrzeb mieszkańców. 

- Od dawna nasi podopiecz-
ni zgłaszali takie sprawy, pro-
sząc o  pomoc w  załatwieniu 
drobnych potrzeb remonto-
wych, bo sami nie mogli sobie 
z tym poradzić albo nie miał 
kto im pomóc - mówi Kata-
rzyna Buszczak, kierownik 

GOPS w Domaniowie. - Nie 
raz zgłaszaliśmy to władzom 
gminy zastanawiając się, jak 
pomóc takiej osobie, aż któ-
regoś dnia wójt zaproponował 
utworzenie programu pomo-
cowego dla seniorów, którzy 
naprawdę tego potrzebują. 
I  udało się, program ruszył. 
A my robiąc niewiele napraw-
dę możemy pomóc. Sprawić, 
by nasi seniorzy nie czuli się 
zapomniani i  pozostawieni 
samym sobie. 

Kierowniczka szacuje, że 
w  gminie obecnie mieszka 
około 200 osób, które kwali-
fikują się do programu i mogą 
skorzystać z proponowanych 
usług. Jak będzie, czas pokaże. 
Chętni już mogą się zgłaszać.

(WK)

Gmina pomoże 
seniorom przy 
drobnych usterkach

Radni gminy Domaniów uchwalili program pomocy dla seniorów pod hasłem „Nasz Senior”

Oława 
Rozrywka 

To było ostatnio 
najczęściej zadawane 
pytanie przez 
mieszkańców, którzy 
jak na szpilkach czekają 
na otwarcie odkrytej 
pływalni. Przygotowano 
niespodziankę. Będzie 
można popływać za 
złotówkę!

Bilety są całodniowe. Od 
poniedziałku do piątku obo-
wiązuje cena 15 złotych, 
ulgowa wejściówka kosztuje 
10 złotych. W  sobotę, nie-
dzielę i święta będzie o zło-
tówkę drożej. Dzieci do 3 
roku życia mają wstęp wolny. 
Bilety ulgowe przysługują 
uczniom, studentom do 26 
roku życia, niepełnospraw-
nym i  tym powyżej 60 lat. 
Posiadacze Oławskiej Karty 
Dużej Rodziny i  Oławskiej 
Karty Seniora mogą kupić 
bilet za pół ceny. 

Zostawienie rzeczy w szaf-
ce depozytowej kosztuje 

5 złotych, a  wypożyczenie 
leżaka - 10 złotych.

Przypominamy, że pierwsi 
klienci skorzystają z  basenu 
już 17 czerwca i od tego dnia 
do 30 czerwca przygotowano 
niespodziankę - bilety będą 
kosztowały zaledwie zło-
tówkę! Oficjalne otwarcie 24 
czerwca, wtedy odbędzie się 
piknik rodzinny. Basen będzie 
czynny codziennie od godz. 
10.00 do 19.00.

(AH)

Ile kosztuje bilet  
na nowy basen?

Tak wygląda brodzik. Do końca czerwca na nowym basenie obowiązuje promocja - bilety za złotówkę
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URZ¥D MIASTA I GMINY

JELCZ-LASKOWICE
strona dofi nansowana 

z budżetu miasta i gminy 
Jelcz-Laskowice

www.jelcz-laskowice.pl  
um.info@jelcz-laskowice.pl
facebook.com/JLstronaofi cjalna

Biuletyn Informacji Publicznej 
http://www.um.jelcz-laskowice.fi nn.pl/

informacje

Centrum Sportu i Rekreacji 
zaprasza dzieci w wieku od 
6 do 12 lat na dwa tygodnie 
radosnej zabawy podczas 
letnich półkolonii 2019

Z myślą o najmłodszych 
CSiR przygotowało wiele cie-
kawych propozycji spędzenia 
wolnego czasu. W programie 
znalazły się rowerowe wy-
cieczki leśnymi ścieżkami wo-
kół Jelcza-Laskowic, pływanie 
kajakiem po jelczańskim sta-
wie, gry i zabawy terenowe, 
gry i zabawy sportowe w no-
woczesnej hali sportowej oraz 

na świeżym powietrzu, lekcje 
tańca nowoczesnego, a także 
szkolenia w formie zabawy 
wraz z fi rmą Autoliv Poland. 
Dzieci mają zagwarantowa-
ne bezpieczeństwo i dobrą 
zabawę - wyprawa na kajaki 
będzie prowadzona pod okiem 
profesjonalnych instruktorów, 
a wszystko pod okiem ratow-
nika WOPR. Terenowe gry 
i zabawy poprowadzi doktor 
rekreacji z wrocławskiej Aka-
demii Wychowania Fizyczne-
go, co gwarantuje atrakcyjność 
zajęć i różnorodne formy ak-
tywności. Półkolonie odbędą 
się w dwóch turnusach: 1-5 
lipca oraz 8-12 lipca br. - Koszt 

uczestnictwa w półkoloniach 
wynosi 369 zł za turnus - infor-
muje Adam Maćków, manager 
w CSiR. - Oferujemy 30% 
zniżki dla posiadaczy Karty 
Dużej Rodziny, a także 15% ra-
batu przy zapisaniu dziecka na 
dwa turnusy lub dwójki dzieci 
na turnus. Gwarantujemy do-
brą zabawę i niezapomniane 
chwile!

Dzieci można zapisywać 
w recepcji Centrum Spor-
tu (71-303-65-09/recepcja@
csir-jl.pl). Szczegółowe infor-
macje na stronie internetowej 
www.csir-jl.pl.

(MAD)

Półkolonie z Centrum Sportu
Burmistrz Jelcza-Laskowic działając 

na podstawie art. 35, ust. 1 ustawy z dnia 
21.08.1997 r. o gospodarce nieruchomościa-
mi (Dz.U.2018.2204 t.j z późn. zm.) podaje 
do publicznej wiadomości, że w siedzibie 
Urzędu Miasta i Gminy w Jelczu-Laskowi-
cach przy ul. Witosa 24, na tablicy ogłoszeń 
„Geodezja i Gospodarka Gruntami” został 
wywieszony na okres od dnia 05.06.2019 r. 
do dnia 26.06.2019 r. wykaz informujący 
o przeznaczeniu do sprzedaży w trybie prze-

targu ustnego nieograniczonego, lokalu użyt-
kowego położonego w Minkowicach Oł. przy 
ul. Kościuszki 37 oraz lokalu użytkowego 
położonego w Kopalinie przy ul. Głównej 22.

Wykazy zostały opublikowane również na 
stronie BIP http://www.um.jelcz-laskowice.
fi nn.pl

 
Z UP. BURMISTRZA
ROMUALD PIÓRKO

ZASTĘPCA BURMISTRZA

Lokale do sprzedaży

● Przetarg odbędzie się 18 lipca 2019 roku o godz.10.00 w siedzibie Urzędu Miasta i Gminy w 
Jelczu-Laskowicach ul. Witosa 24 - pok. nr 11a.
● Warunkiem przystąpienia do przetargu jest wpłata wadium w terminie do 12.07.2019 r. na 
konto Gminy Jelcz-Laskowice prowadzone przez Bank Spółdzielczy w Oławie 
O/Jelcz-L-ce nr 39 9585 0007 0020 0209 7563 0002. W tytule wpłaty wadium należy podać nr dział-
ki. Za dokonanie wpłaty wadium przyjmuje się datę uznania na koncie gminy. 
● Wadium wpłacone przez uczestnika, który przetarg wygra zalicza się na poczet ceny sprzedaży 
nieruchomości.
● Osobom, które nie wygrały przetargu, wpłacone wadium podlega zwrotowi najpóźniej w terminie 3 
dni od dnia zamknięcia przetargu.
● Uczestnicy przetargu winni przedłożyć Komisji Przetargowej:
- dokument stwierdzający tożsamość uczestnika przetargu,
- pełnomocnictwo w formie aktu notarialnego do wzięcia udziału w przetargu gdy osoba fi zyczna lub 
osoba prawna działa przez pełnomocnika,
- osoby prawne zobowiązane są do okazania aktualnego wypisu z rejestru sądowego sporządzonego 
nie wcześniej niż 3 dni przed datą przetargu oraz dokumentu upoważniającego do działania w jej 
imieniu,
- pisemne oświadczenie uczestnika przetargu o zapoznaniu się z warunkami przetargu oraz ze sta-
nem prawnym i faktycznym nieruchomości.

● Przetarg jest ważny bez względu na liczbę uczestników, jeżeli chociaż jeden uczestnik zaoferuje co 
najmniej jedno postąpienie powyżej ceny wywoławczej.
● Cena sprzedaży nie uwzględnia kosztów okazania granic nabywanej nieruchomości, które może 
być wykonane przez uprawnione osoby za odrębnym wynagrodzeniem.
● W przypadku uchylenia się uczestnika, który przetarg wygra, od zawarcia umowy, wadium ulegnie 
przepadkowi.
● Miejsce i termin zawarcia umowy notarialnej zostanie wyznaczone w ciągu 21 dni od daty zamknię-
cia przetargu.   Termin dokonania wpłaty ceny sprzedaży upływa w dniu zawarcia umowy sprzedaży, 
przed jej podpisaniem.   Za dokonanie wpłaty przyjmuje się datę uznania na rachunku bankowym 
gminy.
● Przy sprzedaży mają zastosowanie przepisy o podatku od towarów i usług.
● Koszty notarialne oraz opłaty sądowe związane z nabyciem nieruchomości ponosi Nabywca.
● Informacje w sprawie przetargu udzielane są w Urzędzie Miasta i Gminy w Jelczu-Laskowicach ul. 
Witosa 24 - pok. nr 14, tel. 71 381-71-56. 
● Burmistrz Miasta i Gminy zastrzega sobie prawo odwołania lub unieważnienia przetargu z ważnej 
przyczyny.

Z UP. BURMISTRZA
ROMUALD PIÓRKO

ZASTĘPCA BURMISTRZA

BURMISTRZ JELCZA-LASKOWIC
ogłasza I ustny nieograniczony przetarg na sprzedaż nieruchomości zabudowanej

Oznaczenie i położenie

nieruchomości

/nr działki, AM, obręb

ewidencyjny, KW/

Pow.

/m2/

Cena

wywoławcza

netto

/zł/

Wadium

/zł/

Minimalne

postąpienie

/zł/

Opis nieruchomości

Przeznaczenie nieruchomości 

w miejscowym planie 

zagospodarowania przestrzennego

74,  AM-14,  JELCZ

WR1O/00003836/4

Jelcz–Laskowice 

ul. Ogrodowa 17

1716 150 000 8000 1500

Nieruchomość zabudowana budynkiem mieszkalnym 

jednorodzinnym o pow. użyt. 92,89 m2 w którym brak łazienki 

i wc oraz budynkiem gospodarczym o pow.12 m2.

Działka na której znajdują się w/w zabudowania jest 

nieogrodzona o kształcie zbliżonym do trójkąta.

Przedmiotowa nieruchomość położona jest na terenach 

uzbrojonych w sieci: energetyczną, wodociągową, 

kanalizacyjną i telekomunikacyjną. 

Najbliższe otoczenie stanowi zabudowa niska jednorodzinna i 

zagrodowa.

Dla terenu, gdzie położona jest przedmiotowa 

nieruchomość brak jest miejscowego planu 

zagospodarowania przestrzennego. 

W studium uwarunkowań i kierunków zagospodarowania 

przestrzennego Gminy Jelcz-Laskowice (Uchwała Rady 

Miejskiej z dn. 23.11.2005 r. nr XLII/253/2005 

nieruchomość obejmuje tereny oznaczone jako tereny 

mieszkaniowe zainwestowane

Przewodnicząca Rady Miejskiej lub wiceprzewod-
niczący przyjmują interesantów w sprawie skarg 
i wniosków - w każdy czwartek, w godz. 16:30 - 
17:30 w Urzędzie Miasta i Gminy przy ul. Witosa 24, 
pok. 22 (Biuro Rady Miejskiej) tel. 71-381-71-40.

Dyżury przewodniczącej
Burmistrz lub jego zastępcy przyjmują interesantów z miasta 
i gminy Jelcz-Laskowice w sprawie skarg i wniosków, po 
wcześniejszym umówieniu i ustaleniu godziny, w sekretariacie 
Urzędu Miasta i Gminy, pok. 20, tel. 71-381-71-22 lub 71-381-
71-45, we wtorki: 15:30 - 16:30 i w piątki: 8:00 - 9:00.

Dyżury burmistrza
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OŁAWA 
Edukacja 

4 czerwca już piąty raz 
w Oławie zorganizowano 
przegląd recytatorski dla 
uczniów szkół podstawo-
wych

W Sali Rycerskiej Urzędu 
Miejskiego w Oławie gości-
li uczestnicy, opiekunowie, 
organizatorzy, władze miasta 
i dyrektorzy szkół. To szkoły 
podstawowe nr 5 i 6 są moto-
rem napędzającym co roku to 
wydarzenie. Przegląd był po-
dzielony na dwie części. Pierw-
szą z nich wypełniły występy 
dzieci z zerówek i klas I-III 
nauczania wczesnoszkolnego. 

W drugiej mogliśmy podziwiać 
występy uczniów klas IV-VIII, 
klas gimnazjalnych. Tematem 
przewodnim wszystkich wy-
stępów była rodzina.

- Jako organizatorzy jeste-
śmy zaszczyceni, że przyby-
ły do nas dzieci, które będą 
prezentować swoje talenty 
- mówiły prowadzące pierw-

szą część nauczycielka z SP 
nr 5 w Oławie Małgorzata 
Kozłowicz-Głowiak i Daria, 
uczennica klasy czwartej SP nr 
5 w Oławie. - Drodzy artyści, 
drodzy goście, to już po raz 
piąty nauczyciele ze SP nr 5 
i SP nr 6 zapraszają was do 
doświadczenia niezwykłych 
emocji. Niezwykłych podwój-
nie. Po pierwsze dlatego, że 
nasi artyści to osoby niezwy-
kłe, nadzwyczajne, na co dzień 
borykające się z trudnościami 
zdrowotnymi i szkolnymi, ale 
także z problemami dnia co-
dziennego. Po drugie - w tru-
dzie szarego dnia rzadko mają 
okazję pokazać swoje wielkie 
talenty, to dla nich się tutaj 
spotykamy i do wspólnej za-
bawy wszystkich zapraszamy 

Głos zabrała też Małgorzata 
Pasierbowicz, wiceburmistrz 
Oławy: - Niezwykle ciepło 
witam bohaterów dzisiejszego 

spotkania, czyli was, drogie 
dzieci. Z ogromną przyjem-
nością uczestniczę w tego 
typu wydarzeniach dotyczą-
cych integracji. Wśród was 
są młodzi ludzie, którzy na co 
dzień borykają się z różnymi 
trudnościami, ale to dzięki 
rówieśnikom, którzy wykazują 
się dużą dojrzałością, to dzięki 
opiekunom, nauczycielom, 
rodzicom, którzy na co dzień 
wspierają też w tych trudnych 
chwilach, ale także w tych 
pięknych, rozwijają się bar-
dzo dobrze. Każde dziecko 
w naszych placówkach może 
znaleźć miejsce dla siebie. 

Podczas pierwszej części 
usłyszeliśmy wiersze Julia-
na Tuwima, Doroty Gellner, 
ale też mogliśmy wysłuchać 
paru piosenek. W drugiej czę-
ści, gdzie swoje umiejętno-
ści zaprezentowały dzieci 
i młodzież ze starszych klas, 

mogliśmy wysłuchać recyta-
cji wierszy Jerzego Ludwika 
Kerna, Ewy Lipskiej, ale też 
podziwiać występy wokalne 
i teatralne. W przerwach słu-
chaliśmy piosenek w wykona-
niu dwóch uczennic ze SP nr 6 
w Oławie Mai Bartkiewicz 
oraz Gabrieli Mastalerz. A po-
nieważ wszyscy doskonale się 
zaprezentowali, nie ma prze-
granych - każdy z uczestników 
piątego przeglądu dostał torbę 
pełną upominków.

- Dziękuję wszystkim arty-
stom, dziękujemy wszystkim 
rodzicom, nauczycielom, któ-
rzy tak pięknie przygotowali 
dzieci, aby mogły wystąpić 
- mówiła żegnając wszystkim 
uczestników Joanna Zabłoc-
ka, nauczycielka z SP nr 6 
w Oławie.

TEKST I FOT.: 
GRZEGORZ KACAŁA 
gkacala@gazeta.olawa.pl

„USŁYSZ NAS” - integracja poezją i piosenką

W pierwszej części wystąpili uczniowie z nauczania wczesnoszkolnego (klasy I-III) oraz zerówki

Uczestnicy drugiej części V Oławskiego Przeglądu Recytatorskiego „Usłysz nas”
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Gmina Oława 

Pan Mariusz jest 
niepełnosprawny, ale 
- jak mówi - z pomocą 
dobrych ludzi jakoś 
sobie radzi. Jego 
wielkim marzeniem było 
odświeżenie mieszkania, 
nieremontowanego od 
30 lat. Tego, co zrobili 
wolontariusze,  
nie spodziewał się

Magdalena Witaszczyk od 
dziewięciu lat jest pracowni-
kiem socjalnym Gminnego 
Ośrodka Pomocy Społecznej 
w Oławie. Od kilku miesięcy 
jednym z  jej podopiecznych 
jest 57-letni Mariusz z  Za-
krzowa. Mężczyzna od dziec-
ka niedowidzi, z  upływem 
lat wada pogłębia się coraz 
bardziej. Według lekarzy nic 
nie można zrobić, by ten pro-
ces zatrzymać. Nie ma też 
szans na przywrócenie wzroku. 
Obecnie rozróżnia już tylko 
kształty i widzi zaledwie trzy 
kolory. Od lat mieszka jednak 
sam w  rodzinnym domu na 
piętrze starej kamienicy, co - 
jak mówi - jest uciążliwe, bo 
trzeba wchodzić po stromych 
drewnianych schodach i  nie 
ma kanalizacji sanitarnej. Ale 
to jego dom, co ma swoje 
plusy. Pan Mariusz dobrze 
zna otoczenie i  mimo wady 
wzroku bez problemu porusza 
się po wnętrzu i terenie wokół. 
Mężczyzna ma rodzeństwo, 
ale rodzina interesuje się nim 
sporadycznie i  - jak twierdzi 
- nie pomaga mu. On sam ze 
względu na niepełnosprawność 
nie pracuje i ma bardzo ograni-
czone środki do życia. Nie ma 
pieniędzy na remont starego 
mieszkania, bez kanalizacji 
sanitarnej, łazienki, toalety, 
ogrzewanego metalową kozą 
na węgiel.

- Mieszkanie pana Mariusza 
było bardzo zaniedbane - po-
twierdza Magda Witaszczyk. 
- Przez 30 lat nikt tam nawet 
nie pomalował ścian. Na pod-
łodze leżały stare zniszczone, 
odstające i w wielu miejscach 
spróchniałe deski, o  które 
w  każdej chwili można się 
było potknąć i  upaść, robiąc 
sobie krzywdę. Warunki higie-
niczne mieszkania też pozosta-
wiały wiele do życzenia. Pan 
Mariusz nie raz wspominał 
w  rozmowach ze mną, że 
mieszkanie wymaga remontu 
i widać było, że coraz bardziej 
mu to doskwiera. Pewnego 
dnia wprost poprosił, żebym 
pomogła mu chociaż poma-
lować wnętrze. Patrząc na to, 
w  jak okropnych warunkach 
mieszka, też nie raz o  tym 
myślałam, ale wiedziałam, 
że sama nie dam rady. Popro-
siłam więc o  pomoc Piotra, 
naszego nowego wolontariu-
sza. Zna się na remontowaniu 
i  wykańczaniu wnętrz. Tym 
się zajmuje zawodowo, a poza 
tym ma bardzo dobre serce. 
Znam go od lat. Wiem, że 
można na nim polegać i  jak 
się czegoś podejmiem to na 
pewno to zrobi. On po prostu 
taki jest.

Nie odmówił i  tym razem. 
Już na drugi dzień po rozmo-
wie z  Magdą Witaszczyk ra-
zem z nią pojechał sprawdzić, 
co trzeba zrobić w mieszkaniu 
pana Mariusza i jakie materiały 
będą potrzebne.

Początkowo wolontariusze 
chcieli tylko pomalować pokój 
z kuchnią, z których korzysta 
pan Mariusz. GOPS przekazał 
pieniądze na ten cel. Ale - jak 
mówi Piotr - trudno było tylko 
odświeżyć ściany, gdy reszta 
jest w  ruinie. Wolontariusze 
zaczęli więc rozpytywać o po-
trzebne materiały i  sprzęty 
domowe. Wsiedli w samochód 
i przejechali się po miejscowo-
ściach gminy, w których akurat 
organizowana była zbiórka ga-
barytów. Znalazły się panele, 
kilka potrzebnych i w dobrym 
stanie sprzętów gospodarstwa 
domowego, w  tym lodówka. 
Kuchenkę elektryczną kupili 
sami. Do tej pory pan Mariusz 
miał tylko gazową, podłączaną 
do butli. Rzadko z niej jednak 
korzystał, bo bał się, że przez 
problemy ze wzrokiem może 
doprowadzić do jakiegoś nie-
szczęścia. 

- Teraz to co innego - mówi. 
- Bez obaw mogę sobie pod-
grzać np. wodę na herbatę, 
czy zrobić coś ciepłego do 
jedzenia. 

Wolontariusze pozyskali 
też w  dobrym stanie meble 
kuchenne z  wbudowanym 
zlewozmywakiem. Przez brak 
kanalizacji nie można z niego 
w pełni korzystać, ale nadaje 
kuchni estetyczny wygląd 
i  pozwala zachować większą 
czystość. 

Piotr odnowił też mocno 
zniszczone drzwi. Połatał pod-
łogi, ułożył panele i linoleum. 
Magda wymieniła pościel, 

uprała tapicerowane łóżko. 
Zaczepili nowy karnisz, po-
wiesili firanki i z pomocą są-
siadów, którzy wspierają pana 
Mariusza, wszystko dokładnie 
posprzątali, by w  mieszka-
niu było czysto i zapachniało 
świeżością.

Wszystko to zrobili w ciągu 
dwóch bardzo intensywnych 
tygodni ciężkiej i  trwającej 
do późnych godzin nocnych 
pracy, by wykorzystać nie-
obecność pana Mariusza, który 
w tym czasie był na turnusie 
rehabilitacyjnym. Chodziło 
oto, aby mógł wrócić już 
do odnowionego mieszka-
nia. Niespodzianka się udała. 
I  chociaż nie widzi, 57-latek 
od razu poczuł zmianę. - Od 
progu uderzył mnie świeży 
zapach czystości, a pod noga-
mi miałem sztywną podłogę 
- mówi. - Aż mnie zatkało 
z  radości. Pierwszy raz od 
wielu lat mogę chodzić po 
mieszkaniu bez obaw, że się 
przewrócę. To niesamowite 
uczucie. Wspaniała niespo-
dzianka. Bardzo za to dzięku-
ję. Do tej pory nikt nie chciał 
mi pomóc w  remoncie, aż 
w końcu znalazły się anioły. 

Remont wnętrza to niejedy-
ny problem lokum pana Mariu-
sza. Większym jest dziurawy 
dach i  brak kanalizacji oraz 
łazienki, co jest niezbędne 
w  jego sytuacji. Do tego po-
trzeba jednak dużo więcej 
pieniędzy, ludzi oraz - co naj-
ważniejsze - współpracy z ro-
dziną pana Mariusza, a z tym, 
jak sam mówi, jest problem.   

�� Pomagają, bo 
nie wiadomo,  
co będzie jutro 

Piotr ma 40 lat i  nie chce 
podawać więcej danych o so-
bie. Do wolontariatu przy 
GOPS należy dopiero kilka 
miesięcy. Z  wykształcenia to 
cieśla i  dekarz, z  zawodu też 
budowlaniec. Nie narzeka na 
nudę, mimo to znajduje czas 
na pomoc innym. - Jestem 
samotny i nie wiem, jak dalej 
potoczy się moje życie - mówi. 
- Może kiedyś to ja będę po-
trzebował pomocy i  znajdą 
się dobrzy ludzie, którzy wy-
ciągną do mnie rękę? Ponoć 
dobro powraca. Albo i  nie... 
Z resztą to bez znaczenia. Nie 
oczekuję wdzięczności. Lubię 
pomagać ludziom, zwłaszcza 
tym naprawdę potrzebującym. 
Wielu w  dzisiejszym świe-
cie żyje myśląc tylko o  sobie 
i tak wychowuje swoje dzieci. 
Mnie wychowano inaczej. 
Bezinteresowne pomaganie 
zawsze sprawiało i sprawia mi 
dużo przyjemności, chociaż 
z perspektywy czasu wiem, że 
niektórzy to po prostu wyko-
rzystywali. Dlatego cieszę się, 
że w końcu trafiłem do grupy 
wolontariuszy. Dzięki temu 
poznaję dużo wyjątkowych lu-
dzi. Zrozumiałem też, na czym 
polega prawdziwa pomoc. 
Wolontariat to niezwykle cenna 
szkoła - wymaga, ale dużo też 
daje. I to jest najcenniejsze. 

O ile Piotr z czasem dojrzał 
do wolontariatu, Magda od 
niego zaczynała. Jako 13-latka 
pojechała, na kolonie dla osób 
niepełnosprawnych intelek-
tualnie. Wybrała się tam ze 
starszym bratem, który był 
tam opiekunem. Zajmował się 
grupą dorosłych, ale wszyscy 
zachowywali się jak dzieci. 
Magda bardzo chciała pomóc, 
a że jest kreatywna, organizo-
wała niepełnosprawnym czas 
wolny wymyślając różne za-
bawy. - Bardzo im się to podo-
bało - wspomina. - Ich radość 
i śmiech były takie szczere, a ja 
czułam się najszczęśliwszym 
człowiekiem na świecie. Już 
wtedy zrozumiałam, że warto 
pomagać ludziom w trudnej sy-
tuacji życiowej, że tak niewiele 
może sprawić tak dużo radości.

Obecnie Magda oprócz tego, 
że jest żoną, mamą i  pracuje 
zawodowo, jest też wolontariu-
szem oraz prowadzi grupę i re-
krutuję wolontariuszy. Czasem 
- jak mówi - ciężko to wszystko 
pogodzić i znaleźć czas, bo po-
maganie nie jest łatwe, a ludzie 
są różni i nie zawsze doceniają 
to, co się dla nich robi. Zdarzają 
się jednak perełki, dla których 
warto to robić. Zachęca każde-
go i  przekonuje, że warto, bo 
wolontariat to nie tylko praca 
fizyczna. To także możliwość 
rozwijania własnych pasji i za-
interesowań.- Staramy się, aby 
korzyści z  niesienia pomocy 
miały obie strony - mówi.- Aby 
wolontariusz mógł rozwijać 
swoje zdolności i umiejętności, 
a potrzebujący byli zadowoleni. 

Rekrutacja na wolontariuszy 
cały czas trwa. Potrzebni są 
opiekunowie osób starszych, 
którzy przyniosą zakupy, po-
rozmawiają, spędzą z  potrze-
bującymi trochę czasu, jak 
w  przypadku pana Mariusza, 
który ma ograniczony kontakt 
ze światem. Potrzebne są też 
osoby do pomocy dzieciom 
przy nauce, bo czasem rodzice 
sobie z tym nie radzą. Ośrodek 
bierze też udział w  impre-
zach, festynach, gdzie zawsze 
potrzebne są ręce do pracy.  
- W mieście o taką pomoc jest 
łatwiej, wszystko jest blisko 
i są większe możliwości, a na 
wioskach trudniej zrealizować 
pomoc, bo nasi wolontariusze 
muszą dojeżdżać albo miesz-
kać w  sąsiedztwie, a  takich 
bardzo brakuje - mówi Magda. 
- Więc serdecznie zachęcam 
i zapraszam. Wystarczy chcieć 
i  znaleźć odrobinę czasu dla 
drugiego człowieka. Liczba 
chętnych jest nieograniczo-
na, nie ma też szczególnych 
wymogów. Każdy bowiem 
niesie w sobie coś innego, ma 
inne zdolności i może spełnić 
oczekiwaniom różnych ludzi. 

Chętni, którzy chcieliby 
spróbować swoich sił w wolon-
tariacie, mogą się zgłaszać do 
Magdy Witaszczyk - numery 
telefonów dostępne są na stro-
nie internetowej Gminnego 
Ośrodka Pomocy Społecznej 
w Oławie.

Tekst i fot.: 
Wioletta Kamińska

Wolontariusze  
spełniają marzenia

Magda z panem Mariuszem w nowej kuchni
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Pragniemy Państwa poinformować, 
iż został ogłoszony konkurs 
w ramach realizacji 
międzynarodowego projektu 
współpracy pn.: „Dobre bo lokalne”, 
którego celem jest poznanie oraz 
wyłonienie produktów regionalnych 
w dwóch kategoriach cenowych, 
które mają największe szanse 
rynkowe oraz są najbardziej 
reprezentacyjne dla obszaru objętego 
projektem lub jego części.

Konkurs został ogłoszony dla osób 
zamieszkujących obszary partnerów 
projektu tj. 30 gmin znajdujących się 

na terenie województwa Opolskiego 
i 1 gminy z województwa Dolnoślą-
skiego, w tym 5 gmin znajduje się 
na obszarze Stowarzyszenia „Brze-
sko-Oławska Wieś Historyczna”, tj. 
Grodków, Lewin Brzeski, Olszanka, 
Oława oraz Skarbimierz. Konkurs 
skierowany jest do osób fi zycznych - 
twórców i rzemieślników artystycz-
nych, mieszkających na wskazanym 
powyżej obszarze oraz podmiotów 
gospodarczych zarejestrowanych 
na obszarze objętym projektem, 
o ile produkty, które wytwarzają 
nie mają charakteru masowego i są 
oparte na rzemiośle artystycznym 
lub rękodziele. W ramach Regu-
laminu konkursu przewidziano 
dwie kategorie cenowe wytwo-
rzenia produktu, tj.: do 20 zł oraz 
do 65 zł. Zgłoszenia do konkursu 

w formie wypełnionego formula-
rza zgłoszeniowego oraz jednej 
sztuki produktu można dostarczyć 
na adres jednego z partnerów pro-
jektu w terminie od 06.06.2019 r. 
do 30.06.2019 r. Z uwagi na fakt, 
że kierujemy zaproszenie do osób 
zamieszkujących obszar Stowarzy-
szenia „Brzesko-Oławskiej Wsi Hi-
storycznej”, prosimy o przekazanie 
zgłoszeń bezpośrednio do naszego 
Stowarzyszenia w Krzyżowicach 72 
(gm. Olszanka). 

Na potrzeby realizacji projektu 
uszczegółowiono znaczenie produktu 
regionalnego, który jest rozumiany 
jako produkt, który nawiązuje do 
dziedzictwa kulturowego, historycz-
nego lub przyrodniczego, w całości 
wytwarzany jest w regionie z którego 
pochodzi, a jego jakość charakte-

ryzuje się wyższymi niż przeciętne 
walorami estetycznymi. 

Laureatom konkursu zapewnione 
zostaną atrakcyjne nagrody poprzez 
prawo do używania znaku jakości 
„Dobre bo lokalne”; profesjonal-
ną sesję zdjęciową nagrodzonego 
produktu wraz z zamieszczeniem 
w katalogu produktów regionalnych, 
który zostanie wydrukowany i bez-
płatnie rozpowszechniony przez Or-
ganizatora; bezpłatne umieszczenie 
nagrodzonych produktów w sklepie 
on-line i pośrednictwo w sprzedaży 
produktu oraz bezpłatne promowa-
nie nagrodzonego produktu wśród 
partnerów. 

W celu wyłonienia laureatów 
konkursu zostanie powołana komisja 
konkursowa, która dokona wyboru 
kierując się w szczególności szansa-

mi na sukces rynkowy danego pro-
duktu, reprezentacyjnością produktu 
oraz walorami estetycznymi. Do-
kładny opis przyznawanych punktów 
znajduje się w karcie oceny produktu. 
Rozstrzygnięcie konkursu oraz publi-
kacja wyników konkursu odbędzie 
się w dniu 15 lipca 2019 roku. 

Wszystkie niezbędne dokumenty 
wymagane do udziału w konkursie 
tj.: Regulamin Konkursu na produkt 
regionalny „Dobre bo lokalne”, 
streszczenie wyników badania rynku 
dla produktu regionalnego, formularz 
zgłoszeniowy oraz karta oceny są 
zamieszczone na stronie internetowej 
www.wieshistoryczna.pl. W przypad-
ku pytań lub wątpliwości prosimy 
o kontakt telefoniczny pod numerem 
77 412 90 21.

KONKURS NA PRODUKT REGIONALNY 
„DOBRE BO LOKALNE”

„Europejski Fundusz Rolny na rzecz Rozwoju Obszarów Wiejskich: Europa inwestująca w obszary wiejskie”. 
Materiał opracowany przez Lokalną Grupę Działania Stowarzyszenie „Brzesko-Oławska Wieś Historyczna”. 

Instytucja Zarządzająca PROW 2014-2020 - Minister Rolnictwa i Rozwoju Wsi
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JELCZ-LASKOWICE 
Inwestycje 

Nowa lakiernia już 
otwarta! W praktyce ma 
to oznaczać około 100 
nowych miejsc pracy

Stelweld to partner i dostaw-
ca szerokiej gamy konstrukcji 
metalowych dla największych 
i renomowanych producentów 
z branż: motoryzacyjnej, kole-
jowej, wydobywczej, maszyn 
budowlanych, dźwigów i pod-
nośników dźwigowych. Są to 
głównie podzespoły: podwo-
zia pojazdów, żurawi i wysię-
gników, jak również łyżki do 
koparek oraz zbiorniki na olej 
napędowy i hydrauliczny.  

- Pracujemy nad realiza-
cją największej inwestycji 
w historii naszej fi rmy - tak 
w grudniu 2017 roku mówił 
na naszych łamach prezes 
i właściciel firmy Stelweld 
Bogusław Stelczyk. - Bę-
dzie to linia do malowania 
elektroforetycznego, czyli 
jedna z najnowocześniejszych 
technologii stosowanych do 
nakładania powłoki lakierni-
czej w celu zabezpieczenia 
antykorozyjnego. 

Zapowiadany plan został 
wykonany. 6 czerwca zorga-
nizowano uroczyste otwarcie 
nowej lakierni. Co ta inwe-
stycja oznacza dla firmy? 
Zapytaliśmy o to Katarzynę 
Warchałowską i Radosława 
Mielcarska, specjalistów do 
spraw sprzedaży: - Przede 
wszystkim rozwój i zapewnie-
nie klientom szerszego spek-
trum usług. Dbamy o interesy 
klientów, ale też pracowników. 
Dzięki temu, że wciąż będzie-
my mogli dostarczać produkty 
do wielkich branż z wielkiego 
biznesu, to sytuacja Stelweldu 
będzie stabilna. Naturalnie 
oznacza to też nowe miejsca 
pracy, docelowo nawet dla 
stu osób. 

Lakiernia kataforetyczna 
jest w pełni zautomatyzowa-
na. Pracownicy obsługują 
maszyny, które nie natryskują 
warstw za pomocą dyszy, tylko 
zanurzają elementy. Dzięki 
temu warstwa farby jest po-
kryta równomiernie i bardzo 
szczelnie. 

-  W naszym powiecie 
jeszcze nikt tego nie stosuje 

- opowiadają Warchałowska 
i Mielcarek. - Rynek wymusił 
tę inwestycję. Klienci wyma-
gają dziś, by pracować w tej 
technologii. Cieszymy się, 
ponieważ wiemy, że ten proces 
jest bardziej efektywny i po 
prostu lepszy. Metal prędzej 
czy później łapie korozję. Jeśli 
pryskamy na element z dyszy, 
to mamy duże prawdopodo-
bieństwo, że nie uzyskamy 
stuprocentowego pokrycia. 
Zdarza się również, że w nie-
których miejscach farby jest 
więcej, a w innych mniej. Po 
zanurzeniu farba będzie się 
rozkładała idealnie. To prze-
dłuży życie produktu! 

Podczas uroczystości jako 
pierwszy głos zabrał prezes 
fi rmy Stelweld Bogusław Stel-
czyk. Powitał przedstawicieli 
władz krajowych, powiato-
wych i gminnych, a także tych, 
którzy realizowali inwestycję, 
przedstawicieli banku, który 
ją fi nansował, klientów, kie-
rownictwo i pracowników. 
Dziękował projektantom i wy-
konawcom oraz wszystkim 
partnerom, bez których projekt 

nie zostałby zrealizowany. 
Szczególne słowa uznania skie-
rował do Danuty Dobrzyńskiej, 
która czuwała nad całym przed-
sięwzięciem. Entuzjastycznie 
opowiadał też o historii po-
wstania lakierni: - Marzenia się 
spełniają! Tak najkrócej mogę 
powiedzieć w tej szczególnej 
chwili. Jestem szczęśliwy, że 
możemy dziś świętować w tak 
wspaniałym gronie. O linii 

malowania kataforetycznego 
myślałem od czternastu lat. 
Już w 2005 roku doszedłem 
do wniosku, że taka inwestycja 
będzie niezbędna, by zapewnić 
rozwój naszej firmy. Wtedy 
też wraz z zarządem przystą-
piliśmy do wdrażania tego 
pomysłu. Ówczesne marzenia 
były dużo skromniejsze niż to, 
co zbudowaliśmy dziś. Chcie-
liśmy móc malować średniej 

wielkości detale i podzespoły, 
jakie wtedy przeważały w na-
szej produkcji. Stworzyliśmy 
koncepcję rozbudowy dotych-
czasowej lakierni i w 2007 roku 
uzyskaliśmy dotację z Unii 
Europejskiej. Niestety, rok 
później przyszedł światowy 
kryzys i nasze plany trzeba było 
odłożyć. Straciliśmy dotację, 
ale nie porzuciliśmy marzeń. 
Z perspektywy czasu mogę 
powiedzieć, że nie ma tego 
złego, co by na dobre nie wy-
szło. Czas, który otrzymaliśmy, 
wykorzystaliśmy na analizę in-
nych koncepcji i potrzeb rynku. 
W końcu doszliśmy do wnio-
sku, że w Europie nie ma wielu 
takich lakierni, które mogą 
malować duże elementy. Po-
stanowiliśmy tę lukę wypełnić. 
Nasze początkowe marzenie 
urosło do sporych rozmiarów. 
Aby zbudować linię na miarę 
XXI wieku, odwiedziliśmy 
kilkanaście firm w Europie 
i podpatrywaliśmy stosowane 
przez nie rozwiązania. Aby 
pomieścić nasze marzenia, 
konieczne było wybudowanie 
nowej hali. Postawiliśmy ją 

na terenie funkcjonującego 
zakładu, na wykorzystywa-
nym obszarze. Ogromnym 
wyzwaniem logistycznym było 
sprawienie, by budowana nie 
wpływała na bieżącą produk-
cję. Daliśmy radę! 

O inwestycji opowiadała 
również Danuta Dobrzyńska. 
Głos zabierali goście, wśród 
nich samorządowcy - starosta 
Zdzisław Brezdeń oraz wice-
burmistrzowie Jelcza-Lasko-
wic Romuald Piórko i Marek 
Szponar. Gratulowali speł-
nienia zamierzonych celów 
i podkreślali istotną rolę, jaką 
takie fi rmy odgrywają w życiu 
lokalnych społeczności. 

Na koniec Bogusław Stel-
czyk wzniósł toast. Część 
nieofi cjalną uświetniła swoim 
głosem Dominika Zamara 
- sopranistka, którą szersza 
publiczność mogła poznać 
podczas gali karnawałowej 
„Amore Italiano in opera” 
w Centrum Sportu i Rekreacji.

TEKST I FOT.: 
KAMIL TYSA 

ktysa@gazeta.olawa.pl

Spełnione MARZENIE Stelweldu

Prezes Bogusław Stelczyk odebrał gratulacje od wiceburmistrzów - Romualda Piórki i Marka Szponara

Symboliczne przecięcie wstęgi

Maszyny są już gotowe do pracy

Otwarcie nowej lakierni uczczono symboliczną lampką szampana
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OŁAWA 
Kultura 

W oławskim Ośrodku 
Kultury można od 3 czerw-
ca oglądać wystawę zdjęć 
podopiecznego fundacji 
„Krok po kroku” Grzego-
rza Horodyńskiego

Na pierwszym piętrze ośrod-
ka zorganizowano wernisaż, na 
którym oprócz głównego boha-
tera - autora zdjęć, zgromadziła 
się rodzina, przyjaciele, oraz 
wszyscy, którzy pomogli w re-
alizacji wystawy. Wśród gości 
nie zabrakło też burmistrza 
Oławy Tomasza Frischmanna, 
który dziękował za zaangażo-
wanie i pasję, którą Grzegorz 
chciał się podzielić z innymi. 
Podkreślał też, jak wielkie to 
wydarzenie w życiu począt-
kującego fotografa: - Przede 
wszystkim witam artystę, wi-
tam ciebie, Grzesiu. Od lat 
współpracujemy, od lat widzę, 
jak Grześ chodzi po Oławie 
z aparatem fotografi cznym bądź 
kamerą. Nieraz się zastanawia-
łem, dlaczego robi te zdjęcia, 
dlaczego tak dużo, praktycznie 
nie było imprezy, której by nie 
fotografował. Kiedy zjawił się 
w listopadzie z propozycją wy-
stawienia swoich prac, bardzo 
się ucieszyłem. Zauważyłem też 
bardzo dużą dozę determinacji. 
I to ona spowodowała, że dziś 

w Ośrodku Kultury możemy 
oglądać jego zdjęcia. 

Łukasz Kłyków, który pro-
wadził wernisaż, dziękował 
w imieniu fotografa: - Jest mi 
niezmiernie miło, że zdecydo-
wali się państwo uświetnić ten 
wernisaż swoją obecnością. 
Serdecznie dziękuję. 

Grzegorz opowiedział o so-
bie: - Robieniem zdjęć zajmuję 
się od około dwóch lat, traktuje 
to jaką swoją pasję i hobby. 
Pomysł wystawy zrodził się 
podczas zajęć w fundacji „Krok 
po kroku”, której jestem pod-
opiecznym. W moich pracach 
staram się uchwycić te szcze-
góły oławskiej rzeczywistości, 
których na co dzień nie do-
strzegamy, lub obok których 
przechodzimy obojętnie. Mam 
nadzieję, że po obejrzeniu prac 
dojdziecie państwo do wniosku, 

że mieszkamy w naprawdę 
pięknym mieście. 

Grzegorz dziękował wszyst-
kim zgromadzonym, każdemu 
z osobna, kto przyczynił się 
choć w najmniejszym stopniu 
do realizacji jego marzenia, 
czyli tej wystawy. 

Udało się nam krótko poroz-
mawiać z fotografem: 

- Od czego zaczęła się twoja 
przygoda z fotografi ą? 

- Wszystko zaczęło się od 
mojego taty, to on nauczył 
mnie podstaw i zachęcił do 
fotografowania, czyli cykania 
zdjęć. Zacząłem chodzić do 
parku i robiłem zdjęcia, które 
dotyczyły zieleni oławskiej. 

- Co jest dla ciebie ważne 
w robieniu zdjęcia? 

- Nie nudzę się, mogę coś 
robić, dzięki temu robię coś 
bardzo ważnego. 

- A jak wybierasz sobie, co 
chcesz sfotografować? 

- Decyduje tutaj przede 
wszystkim moja pamięć. Jest 
wiele zdjęć Oławy, ale też 
robię zdjęcia będąc w fundacji 
„Krok po kroku”, czy na wielu 
imprezach, które odbywają się 
w mieście. Robię też podczas 
zajęć szachowych, które pro-
wadzi pan Łukasz, który dziś 
mi pomagał przy wernisażu.

- Na wernisażu wiele prac to 
zdjęcia natury...

- Ona uspokaja mnie, pomaga 
mi robić dobre zdjęcia. W Oła-
wie jest wiele pięknych miejsc 
do fotografowania. Bardzo 
lubię robić zdjęcia w parku. 
Cykam sobie kilka i wybieram 
najlepsze. 

- Jak się czujesz będąc bohate-
rem tego wernisażu, czyli twórcą, 
który wystawia tu swoje prace? 

- Mogę się podzielić swoją 
nową pasją, będąc mieszkań-
cem Oławy pokazać jej uroki. 
Bardzo bym chciał podzięko-
wać pani Dorocie Olender, że 
podsunęła mi ten pomysł, no 
i że się udało.

Wystawę można oglądać na 
pierwszym piętrze Ośrodka 
Kultury w Oławie przy ulicy 
11 Listopada, będzie ona do-
stępna do końca czerwca.

TEKST I FOT.: 
GRZEGORZ KACAŁA 

Cykam sobie, czyli oławskie IMPRESJE Grzegorza

Autor prac Grzegorz Horodyński wraz z rodzicami, burmistrzem Tomaszem Frischmannem i Łukaszem 
Kłykowem, który prowadził wernisaż

Grzegorz wśród swoich prac

gkacala@gazeta.olawa.pl
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 » - To ty zaproponowałeś to spotkanie. 
Dlaczego?
- Chciałem podzielić się swoją 

pasją i być może zainteresować 
szersze grono ludzi dość nową, 
ale ciekawą dyscypliną, która od 
kilku lat zyskuje bardzo dużo na 
popularności w naszym kraju. 
Futbol amerykański co prawda 
w dalszym ciągu jest w Polsce 
uważany za sport niszowy, ale 
dzięki szybkiemu rozwojowi 
przyciąga z roku na rok coraz 
więcej ludzi na trybuny i zyskuje 
nowych pasjonatów, w tym tak-
że nowych graczy.

 » - Gdzie pierwszy raz zobaczyłeś futbol 
amerykański, bo chyba nie na żywo?
- Wydaje mi się, że dowie-

działem się o nim z internetu, 
oglądając filmy, które mocno 
promowały ten sport. Futbol 
w USA jest sportem narodo-
wym, więc ta tematyka przewija 
się w nich bardzo często. Odkąd 
pamiętam, podobał mi się ten 
sport, głównie przez to, że jest 
bardzo widowiskowy i fi zyczny. 
Pamiętam też, że zawsze marzy-
łem, by kiedyś spróbować w nim 
swoich sił.

 » - Jak bardzo to na ciebie zadziałało?
- Zdawałem sobie sprawę, 

że możliwości, aby uprawiać 
ten sport u nas, są raczej słabe. 
Do czasu, aż w klasie matural-
nej dowiedziałem się, że jest 
w Polsce rozgrywana liga i że są 
nawet dwa kluby we Wrocławiu. 
Na początku tylko jeździłem 
i oglądałem mecze, chciałem 
grać, ale ponieważ mieszkałem 
w Oławie i miałem maturę do 
zdania, musiałem odłożyć swój 
plan. Dopiero kiedy wyjechałem 
na studia, otworzyły się realne 
szanse, by dołączyć do drużyny. 
To było prawie 10 lat temu, prze-
szedłem rekrutację i zostałem 
futbolistą.

 » - Jak taka rekrutacja wyglądała?
- Trzeba było spełnić okre-

ślone warunki oraz zdać testy 

sprawnościowe. Musiałem wy-
kazać się w sprincie i na ćwicze-
niach zwinnościowych. Trzeba 
pokonać jak najszybciej tor 
między pachołkami, jest również 
skok w dal. Dzięki temu można 
ocenić, czy dany zawodnik bę-
dzie potrafi ł wykazać się grze.

 » - W Polsce sportem narodowym jest 
piłka nożna, nie spotykało cię zdzi-
wienie ze strony kolegów, nie pytali, 
dlaczego nie wybrałeś piłki?
- Piłkę nożną uprawiałem 

bardzo długo, jeszcze za czasów 
juniorskich. Cały czas brako-
wało mi jednak w tym sporcie 
większego kontaktu, mimo tego 
że nigdy nie byłem boiskowym 
„rzeźnikiem”, a raczej zawod-
nikiem technicznym, którego 
to przeważnie próbowano za-
trzymać faulem. Lecz mimo to 
i tak chciałem czegoś więcej. 
Zacząłem więc szukać jakiejś 
alternatywy - sportu, w którym 
mógłbym się bardziej wykazać 
i wydobyć więcej fi zyczności 
w grze. Znajomi raczej nie byli 
tym wyborem zaskoczeni. Ci, 
co mnie dobrze znają, wiedzą 
jak ważny jest w moim życiu 
sport, więc to była naturalna 
kolej rzeczy, że padło na futbol.

 » - Wciągnąłeś w to jeszcze kogoś 
z Oławy?
- Tak. Z tego co wiem, łącznie 

na przestrzeni kilku lat w futbol 
amerykański grało w sumie 
oprócz mnie czterech chłopaków 
z naszego miasta. Osobiście 
udało się mi jednego kolegę 
namówić, aby dołączył do mojej 
drużyny. Rozegrał nawet kilka 
udanych sezonów, ale życie 
codziennie i praca uniemożli-
wiły mu kontynuowanie kariery 
sportowej. Ten sport uprawia się 
jednak w dalszym ciągu na za-
sadzie hobby, w czasie wolnym. 
Nie ma póki co możliwości, aby 

z niego wyżyć, czy przejść na 
tak zwane zawodowstwo. Dzięki 
temu ten sport jest równie atrak-
cyjny, ponieważ ludzie, którzy 
go uprawiają, robią to tylko 
i wyłącznie z pasji. Bardzo czę-
sto jest nawet tak, że zawodnicy 
sami dokładają pieniądze z wła-
snej kieszeni, żeby móc kupić 
sobie odpowiedni sprzęt i grać. 
Oczywiście są kluby, które dzia-
łają bardzo profesjonalnie, mają 
dużych sponsorów i to grono 
na szczęście coraz bardziej się 
powiększa. Fakt jest jednak 
taki, że trzeba potrafi ć pogodzić 
życie prywatne oraz zawodowe 
z trenowaniem i graniem.

 » - Jeżeli ktoś zechce właśnie teraz 
zacząć przygodę z futbolem, jakie 
musi mieć pieniądze, żeby kupić 
odpowiedni sprzęt?

- Pieniądze nie są tak istotne, 
moim zdaniem najważniejsza 
jest jednak determinacja. Jeśli 
ktoś już się na to decyduje, musi 
być w tym konsekwentnym. Tre-
ningi odbywają się przeważnie 
wieczorem, bo w ciągu dnia 
wszyscy pracują lub się uczą. 
Nie każdy ma na to siłę, czas itd. 
Kończymy późno w nocy, a rano 
trzeba znów wstać do pracy, 
dlatego tak ważna jest determi-
nacja. Jeśli chodzi o pieniądze, 
to na początek klub zapewnia 
strój - spodenki oraz koszulki 
i przeważnie też wypożycza 
kask i ochraniacze, więc na 
starcie naszej przygody z tym 
sportem nie ma praktycznie żad-
nych kosztów. Z czasem, jeśli 
ktoś złapie zajawkę i dojdzie do 
wniosku, że chce własny sprzęt, 
to musi się liczyć z tym, że ceny 
zależą od tego, czy sprzęt ma 
być nowy czy używany. Przy 
zakupie używanego można się 
zmieścić w tysiącu złotych, ale 
jeśli ktoś chce lepszy, nowszy 
sprzęt – to ceny idą już w górę 

i potrafi on kosztować nawet 
trzy, cztery tysiące.

 » - W tym sporcie liczą się siła i spryt, 
nie tylko to, że potrafisz szybko 
biegać i uciec z piłką. Co futbol 
amerykański wnosi w twoje życie 
poza boiskiem?
- Futbol, jak każdy sport, 

kształtuje człowieka i hartuje 
jego charakter, daje poczucie 
wartości i pewności siebie. Po-
zwala również nadać życiu sens 
i popchnąć do tego, aby się cały 
czas rozwijać. Po pierwsze dla 
siebie, po drugie dla kolegów na 
boisku, którzy stoją obok i robią 
to samo. Nie można zawieść in-
nych. Uprawiałem kilka sportów 
w życiu, ale nigdzie nie spotka-
łem się z takim braterstwem, 
jeśli chodzi o zawziętość - jeden 
za drugiego. To jest na takiej 
zasadzie, że pomagamy sobie na 
boisku i poza nim. Jeśli coś by 
się działo w życiu prywatnym, 
to wiem, że mogę liczyć na 
kolegów. Mówi się nawet u nas 
- „drużyna-rodzina”. 

 » - Jak duża jest ta rodzina?
- Drużyna składa się z 60 chło-

paków, z czego na mecz może 
zostać wystawionych maksy-
malnie 45. To jest naprawdę 
liczna grupa, która - gdyby nie 
futbol - nigdy by się nie poznała, 
bo nie miałyby żadnego wspól-

nego mianownika. A dzięki temu 
dochodzi do integracji osób 
z różnych środowisk, mających 
jeden wspólny cel, czyli granie 
i dominowanie na boisku.
 » - Czego nauczył cię futbol?
- Dyscypliny, punktualności, 

zdrowego trybu życia, dbania 
o siebie, uważania na to, co się 
robi, spożywa i jak się spędza 
wolny czas. Trzeba dużo myśleć 
w perspektywie tego sportu, 
podporządkować się, by dzięki 
temu być coraz lepszym.

 » - Jesteś silniejszy psychicznie, bo 
zacząłeś trenować?
- Tak. Ta dyscyplina po pew-

nym czasie pozwala nauczyć 
się panować nad sobą, ponie-
waż jest czas na boisku, kiedy 
naprawdę można się wyżyć, 
wyładować emocje. Boisko 
to odskocznia - jeśli w życiu 
prywatnym są jakieś problemy, 
stres, to w głowie cały czas 
jest „aha, wieczorem będzie 
trening, pójdę, wyładuję się 
i wszystko będzie w porządku”. 
To jest takie oczyszczenie przez 
pozytywne zmęczenie. Wstaję 
obolały, pełen siniaków, obtarć, 
ale przynajmniej dzięki temu 
wiem, że żyję. To daje takiego 
kopa, żeby dalej się rozwijać. 
Ten sport uzależnia, sprawia, że 
w życiu prywatnym nie potrze-
buję jakichś dziwnych sytuacji 

na skraju, ekstremalnych. Mam 
swoją odskocznię i adrenalinę 
zostawiam na boisku.
 » - To podobno mocno kontuzjogenny 
sport?
- Zdarzają się kontuzje, ale 

moim zdaniem wynikają z po-
dejścia. Jeżeli ktoś przykłada 
się do treningów i podchodzi 
do tego profesjonalnie, roz-
wija ciało, wzmacnia je i robi 
wszystko, aby stawać się coraz 
lepszym, sprawniejszym i sil-
niejszym, to tak naprawdę ry-
zyko wystąpienia kontuzji jest 
mniejsze. Ale jeśli ktoś podcho-
dzi do tej gry na pół gwizdka, 
jest bardziej rozluźniony, to 
takie osoby dość szybko kończą 
karierę właśnie przez kontuzję. 
Moim zdaniem kontuzje w tym 
sporcie zdarzają się rzadziej 
niż w innych, to taki troszkę 
mit. Kiedyś jeden z amery-
kańskich trenerów powiedział, 
że sportem kontaktowym jest 
taniec, a futbol jest sportem 
kolizyjnym. To prawda, bo jest 
w nim bardzo dużo zderzeń. Ale 
sprzęt, który mamy, jest taki 
nie dlatego, że się boimy, czy 
jesteśmy słabi. W tym sporcie 
gra jest bardzo dynamiczna, 
często nie widzimy zawodnika, 
który szarżuje na nas i poniekąd 
ten sprzęt ratuje nas nawet od 
trwałego kalectwa lub utraty 
życia. Uderzenia w futbolu są 

Strach znika po PIERWSZYM uderzeniu

Trzeba dać z siebie wszystko, tylko wtedy zwycięstwo jest na wyciągnięcie rękiTo sport dla wymagających, szukających mocnych wrażeń i ciągłej adrenaliny

Maciej Legner. Oławianin od ponad 10 lat do szaleństwa zakochany w jednym z bardziej niszowych sportów w Polsce. W rozmowie z Agnieszką 
Herbą zdradza sekrety tej miłości. - Wstaję obolały, pełen siniaków, obtarć, ale przynajmniej wiem, że żyję - mówi o futbolu amerykańskim
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mocne, ale to część tej gry. Nie 
każdy się do niej nadaje.
 » - Jak jest ze strachem, jak wygląda 
pierwsze wejście na boisko?
- Strach to naturalne uczucie 

i każdy z zawodników musi 
się z nim zmierzyć. To nie jest 
przecież normalna sytuacja, kie-
dy biegnie na siebie w pełnym 
sprincie dwóch zawodników, 
którzy ważą po około 100 kilo-
gramów. Strach oczywiście jest, 
ale i on z czasem znika. Prze-
chodzi po pierwszym uderzeniu. 
Później ten strach przyjmuje 
nieco inną formę, coś na kształt 
lęku, aby nie zawieść siebie, ko-
legów, kibiców i rodziny, którzy 
przychodzą na mecz. To strach, 
ale również motywacja.

 » - Miałeś momenty zwątpienia, powie-
działeś kiedyś, że już nie chcesz grać?
- Raczej nigdy tak nie miałem. 

Od kiedy zacząłem uprawiać 
ten sport w 2010 roku, stało 
się to moją rutyną i stylem ży-
cia. Przez ten czas na palcach 
jednej ręki mógłbym policzyć 
opuszczone treningi. To dla 
mnie coś więcej niż tylko pasja. 
Wygrywanie sprawia, że głód 
rośnie w miarę jedzenia. Zawsze 
chce się dążyć do kolejnych 
zwycięstw, fi nałów, mistrzostw. 
Mam jednak świadomość tego, 
że kiedyś przyjdzie taki dzień, 
że ostatecznie zawieszę korki 
na kołek i powiem dość. Ten 
rok i tak wymaga ode mnie dość 
sporo poświęcenia na lini praca-
-futbol-sprawy prywatne, ale 

póki jest możliwość grania, to 
chętnie z niej skorzystam.
 » - Skończyłeś Wyższą Szkołę Oficerską 
Wojsk Lądowych i Uniwersytet 
Wrocławski. Skąd ten wybór?
- Ponieważ odpowiadało to 

moimi zainteresowaniom. Stu-
diowałem bezpieczeństwo na-
rodowe oraz międzynarodowe 
ze specjalizacją zarządzania 
kryzysowego. To ciekawe kie-
runki, które wybrałem od razu 
po maturze. Wybór był dla mnie 
bardzo oczywisty i nic innego 
nie było brane pod uwagę.
 » - Co robisz poza grą w futbol? Gdzie 
pracujesz?
- Zaraz po studiach pracowa-

łem ponad trzy lata w Centrum 
Powiadamiania Ratunkowego, 
jako operator numerów alarmo-
wych, czyli 112.
 » - Trudna praca. Trzeba być silnym 
psychicznie.
- Trudna, ponieważ od szyb-

kiej i prawidłowej decyzji ope-
ratora zależy przeważnie życie 
lub zdrowie osoby, która dzwoni 
po pomoc. Owszem, trzeba 
mieć silną psychikę, kiedy ma 
się na co dzień do czynienia 
z krytycznymi sytuacjami, zwią-
zanymi zazwyczaj z ludzkimi 
tragediami, bólem i innymi 
skrajnymi emocjach. To bardzo 
stresująca praca, w której popeł-
nionego błędu często nie da się 
naprawić, ponadto wymagająca 
dużej odpowiedzialności i nie-
adekwatnie co do tego wynagra-
dzana. Trzeba być opanowanym, 
asertywnym, odpowiedzialnym 

i empatycznym, ale też z dru-
giej strony nie za bardzo, bo nie 
można później rozpamiętywać 
zebranych zgłoszeń i przepro-
wadzonych rozmów. Z perspek-
tywy czasu jednak stwierdzam, 
że jest to dość nietypowe zajęcie, 
pokazujące dość dobitnie skalę 

zła i nieszczęścia, które otaczają 
nas.
 » - Czym się teraz zajmujesz?
- Dalej mam styczność ze 

sferą bezpieczeństwa i poniekąd 
ratowaniem życia ludzkiego, 
z tym że pracuję obecnie w bran-

ży safety automotive, czyli 
zajmuję się bezpieczeństwem 
motoryzacyjnym w oławskim 
laboratorium testowym.

 » - Wracając do futbolu, jak się 
motywujesz, żeby być najlepszym 
i jak pokonujesz momenty krytyczne, 
kiedy przegrywacie? Jaki masz 
sposób, aby stanąć na nogi?
- Na pewno ważne jest wspar-

cie bliskich i rodziny, kolegów 
z drużyny, motywujemy się 
wzajemnie. Na całe szczęście, 
a być może dzięki ciężkiej pra-
cy, grałem w drużynach, które 
zazwyczaj wygrywały, więc tych 
porażek i słabszych momentów 
było raczej mało.

 » - Mój kolega, gdy usłyszał, że będę 
pisać o futbolu amerykańskim, 
powiedział, że to nudny sport i nie 
poszedłby na mecz.
- To nieprawda, o czym 

świadczy coraz większa liczba 
osób na trybunach na każdym 
meczu. Pogląd, że to nudny 
sport, wynika z nieznajomości 
zasad, które początkowo mogą 
się wydawać skomplikowane 
i niejasne. Gdy kolega zapozna 
się z podstawowymi regułami 
gry, to gwarantuję, że wciągnie 
się błyskawicznie i na maksa. 
Można zacząć na przykład od 
pójścia na mecz, gdzie przeważ-

nie profesjonalny komentator 
wyjaśnia wszystkie zasady i to, 
co aktualnie dzieje się na boisku. 
Dodatkowo większość klubów 
przygotowuje ściągawki, do-
stępne przed meczem, mając 
świadomość, że jest to dla nas 
Polaków dość nowa dyscyplina.

 » - Gwarantujesz, że taki mecz to 
idealne rozwiązanie dla kogoś, kto 
lubi sport, a chce doświadczyć czegoś 
nowego?
- To jest bardzo przyjemny 

sposób na spędzenie rodzinnego 
popołudnia, mecze odbywają 
się w soboty i niedziele. Na try-
bunach panuje bardzo przyjazna 
atmosfera, nie ma chuligaństwa, 
wulgaryzmów i agresji kibiców 
jednych do drugich. Wszystko jest 
na zasadzie pikniku. Przychodzą 
rodziny z dziećmi, jest szacunek, 
kibice się pozdrawiają i przyzwo-
icie dopingują swoje zespoły. To 
zupełnie inny poziom, inna kultu-
ra gry i kibicowania.
 » - Gdzie jest wasz stadion?
- W tym sezonie gram dla 

drużyny Jaguars, zapraszam do 
Kątów Wrocławskich. Mecze 
domowe będziemy rozgrywać 
na boisku przy ulicy Zwycięstwa 
15. Inaugurację sezonu rozpo-
częliśmy w poprzednią sobotę. 
Następna okazja do zobaczenia 
nas w akcji już 22 czerwca.

Strach znika po PIERWSZYM uderzeniu

Maciej Legner od ponad 10 lat gra w futbol amerykański. Mówi, że to coś więcej niż pasja. Na www.facebook.com/jaguarkatywroclawskie - można śledzić 
losy drużyny
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Trzeba dać z siebie wszystko, tylko wtedy zwycięstwo jest na wyciągnięcie ręki - Futbol kształtuje człowieka i hartuje jego charakter, daje poczucie wartości i pewności siebie - mówi Maciej

O co w tym chodzi?

W futbolu amerykańskim chodzi przede wszystkim o zdobywanie punktów i uniemożliwianie tego samego 
przeciwnikowi. Na boisku przebywa po 11 zawodników z obu drużyn, a skład meczowy liczy 45 graczy, bez limitu 
zmian. Formacja ataku poprzez akcje podaniowe lub biegowe stara się umieścić piłkę w polu punktowym przeciw-
nika, natomiast formacja obrony przeciwnej drużyny dąży w tym czasie do przerwania akcji poprzez powalenie 
przeciwnika lub przejęcie futbolówki.

Pozycja, na której gram, to cornerback (zawodnik trzeciej linii obrony), a moim zadaniem w wielkim skrócie jest 
krycie najszybszych graczy w drużynie przeciwnej (skrzydłowych), aby uniemożliwić im odbiór piłki, poprzez często 
dalekie podania oraz powalanie około stukilogramowych biegaczy, którzy starają się w pełnym pędzie szarżować 
w stronę mojego pola punktowego. To trudna pozycja, w najlepszej lidze świata, amerykańskiej NFL, w 100% 
zdominowana przez czarnoskórych zawodników, gdyż wymaga ona od graczy sporej szybkości, zwinności oraz siły 
i atletycznej budowy ciała. Trzeba mieć dobry przegląd pola oraz „czytać” grę rozgrywającego drużyny przeciwnej. 
Każdy z zawodników musi posiadać wysoką wydolność organizmu, ponieważ mecze trwają nawet do trzech godzin, 
a sezon Ligi Futbolu Amerykańskiego w Polsce rozgrywany jest przeważnie w okresie upałów.

Trenujemy trzy razy w tygodniu na boisku, do tego dochodzą treningi na siłowni, bez których nie można myśleć 
o grze w futbol amerykański. Oprócz tego każdy zawodnik przygotowuje się indywidualnie do sezonu. Dwa razy 
w tygodniu biegam w terenie, przeplatam to także z ćwiczeniami poprawiającymi moją motorykę oraz kładę duży 
nacisk na rozciąganie. Zdarza się, że w tygodniu wypadnie mi nawet 8 sesji treningowych, do tego muszę pamiętać 
o odpowiedniej regeneracji. Jednakże prawda jest taka, że żadne ochraniacze nie zapewnią nam podczas gry tyle 
ochrony, co własne dobrze wypracowane mięśnie.
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Najlepsza klasa z Oławy - 6a z SP nr 1

Najlepsza klasa w gminie Oława - klasa 2 z SP w Drzemlikowicach

Najlepsza klasa z Jelcza-Laskowic - 1b z SP nr 3

Najlepsza klasa z gminy Domaniów - klasa 8 z SP w Wierzbnie

DZIECIAKI zadbały 
o zieleń LASÓW
OŁAWA 
Ekologia 

Finał już XVII edycji konkursu 
ekologicznego „Zielony las” za nami

7 czerwca w Centrum Sztuki przy ulicy Młyń-
skiej spotkały się najlepsze szkoły i klasy uczest-
niczące w konkursie. Jego głównym celem i zada-
niem jest uświadomienie i uwrażliwienie młodych 
na problemy związane z gospodarką odpadami, 
zanieczyszczeniem planety czy przetwarzaniem 
surowców wtórnych. W ciągu całego roku ucznio-
wie zbierają makulaturę, zużyte baterie, butelki 
PET. Im więcej, tym lepiej, dlatego że za zebrane 
ilości są przyznawane punkty w konkursie, co 
przekłada się na klasyfi kację ogólną. Nagradzane 
były trzy najlepsze placówki oświatowe, oraz 
dwie najlepsze klasy z 17 gmin obsługiwanych 
przez Zakład Gospodarowania Odpadami Gać 
sp. z o.o., który jest sponsorem nagród. W tej edycji 
w zmaganiach uczestniczyło 46 szkół. Wszystkim 
uczniom udało się zebrać 135,8 t makulatury, 8,7 t 
baterii, 22,5 t butelek PET. Przed oficjalnym 
ogłoszeniem wyników dla wszystkich zebranych 
koncert zagrał zespół Backstage, wykonując co-
very piosenek pop. 

Wśród trzech najlepszych placówek oświato-
wych zabrakło szkół z naszego powiatu. Trzecie 
miejsce i 2 tys. zł wywalczyła Szkoła Podsta-
wowa w Ratowicach. Drugie miejsce i 3 tys. zł 
uzyskała Szkoła fi lialna w Lipkach Gminnego 
Zespołu Szkół w Skarbimierzu-Osiedle. Zwycię-
ską placówką okazało się Przedszkole Publiczne 
w Kościerzycach, nagrodą dla nich było 5 tys. zł. 

Przyszła kolej na najlepsze klasy z poszczegól-
nych gmin. Za zajęcie drugiego miejsca nagrodą 
było 800 zł, zwycięska klasa otrzymywała nagrodę 
w wysokości 1700 zł. I tak w mieście Oława, drugie 
miejsce zajęła klasa 7f z SP nr 3, a pierwsze miejsce 
klasa 6a z SP nr 1. W gminie Oława drugie miejsce 
zajęła klasa 7a z SP im. Bronisława Malinowskiego 
w Bystrzycy, a pierwsze miejsce przypadło klasie 2 
z SP w Drzemlikowicach. W Jelczu-Laskowicach 
drugie miejsce zajęła klasa 7a z SP nr 2 im. Marii 
Skłodowskiej-Curie w Jelczu-Laskowicach, a naj-
lepsza okazała się klasa 1b z SP nr 3 im. Bolesława 
Prusa w Jelczu-Laskowicach. W gminie Doma-
niów drugie miejsce zajęła klasa 4b z SP im. Ada-
ma Mickiewicza w Wierzbnie, a zwycięską klasą 
okazała się klasa 8 też z SP w Wierzbnie. W gminie 
miejskiej Brzeg drugie miejsce zajęła klasa 4a 
z SP nr 1 im. Stefana Żeromskiego w Brzegu, 
a zwycięską klasą okazała się grupa 2 z Publiczne-
go Przedszkola nr 1 w Brzegu. W gminie Lubsza 
drugie miejsce zajęła klasa 4a z SP im. Bohaterów 
II wojny światowej w Czepielowicach, a pierwsze 
miejsca zajęła klasa 4b z SP im. Bohaterów II 
wojny światowej w Czepielowicach. W gmi-
nie Skarbimierz drugie miejsce zajęła klasa 2 
z Zespołu Szkół w Skarbimierzu-Osiedle, Szkoły 
Filialnej w Lipkach, zaś zwycięską okazała się 
klasa 1 z Zespołu Szkół w Skarbimierzu-Osiedle, 
Szkoły Filialnej w Lipkach. W gminie Czernica 
drugie miejsce zajęła klasa 7 z SP w Ratowicach, 
a najlepszą okazała się klasa 3 z SP w Ratowicach. 
W gminie Siechnice drugie miejsce zajęła klasa 6a 
z SP nr 2 w Siechnicach, a pierwsze miejsce zajęła 
klasa 5c z SP nr 2 w Siechnicach.

(TEKST SPONSOROWANY)
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Gmina J-L 
Inicjatywa 

Katarzyna Chruściel 
z Miłocic stworzyła okno 
życia dla psów. - Jeśli 
masz zabić lub wywieźć do 
lasu swojego czworonoga, 
przywieź go do mnie - 
mówi. - Dostanie drugie 
życie

1 czerwca, 3 minuty po 
północy. Właśnie wtedy Ka-
tarzyna zamieściła na swoim 
Facebooku post. I  wszystko 
się zaczęło: - Kochani. Zbli-
żają się wakacje. Dużo ludzi 
porzuca swoje psy lub je po 
prostu uśmierca. Otwieram 
okno życia dla czworonoż-
nych przyjaciół. Jeśli chcesz 
wywieźć zwierzę do lasu 
lub je zabić, przywieźć je do 
mnie. Bezimiennie. 7 czerw-
ca wystawię przed płotem 
klatkę. Nie posiadam kamer. 
Miłocice, ul. Główna 19. Nie 
zostaniesz zidentyfikowany. 
A pies dostatnie drugie życie.

Tę wiadomość do tej pory 
polubiło 11 tysięcy osób, pra-
wie 2,5 tysiąca skomentowało, 
a 26 tysięcy udostępniło. Lu-
dzie chwalili, pisali, oferowali 
pomoc. - Nie spodziewałam 
się, że to pójdzie tak szeroko 
- mówi mieszkanka Miłocic 
- Udostępniłam ten post na 
swojej osi czasu, będąc prze-
konana że trafi tylko do moich 
znajomych, ewentualnie wieść 
rozejdzie się po naszej gminie. 
A dowiedziała się chyba cała 
Polska. Co chwilę ktoś pisze, 
dzwonią dziennikarze, w ży-
ciu nie wpadłabym na to, że 
skala będzie tak ogromna!

�� Nowe miejsce 
życia

Katarzyna Chruściel w Mi-
łocicach mieszka od dwóch 
lat. Pochodzi z Mazur, choć do 
gminy Jelcz-Laskowice prze-
prowadziła się z Wrocławia. 
Ma siedem własnych psów 
i piętnaście kotów. Prowadzi 
hodowlę dobermanów i to one 
były motywacją do przepro-

wadzki. Mieszkała w  bloku, 
a  takie psy potrzebują prze-
strzeni: - Chcieliśmy z mężem 
zamieszkać na wsi, żeby mieć 
miejsce dla piesków, ale też po 
to, by dziecko wychowujące 
się w  dzisiejszych czasach 
wiedziało, jak wygląda krowa. 
Trafiło akurat na Miłocice. 
Początkowo mąż twierdził, że 
to koszmarnie daleko i dojeż-
dżanie do pracy do Wrocławia 
będzie uciążliwe. Ostatecznie 
nie jest tak źle.

Przeprowadzka do małej 
miejscowości okazała się 
strzałem w  dziesiątkę. Gdy 
przeszedłem przez bramę 
miłocickiego domu, od razu 
doskoczyły do mnie trzy wiel-
kie psy. Niezwykle łagodne 
i rozbiegane. Budziły respekt, 
choć gdy po chwili nadstawiły 
głowy do głaskania, wiadomo 
było że mają tylko dobre 
intencje. Ich właścicielka opo-
wiada, że dobermany są w jej 
życiu od 25 lat, ale dopiero 
od 3 lat je hoduje: - Wszyscy 
myślą, że to groźne psy. A tak 
naprawdę to fantastyczne 
zwierzaki! Uwielbiają praco-
wać i  trzeba z nimi to robić. 
Muszą się wybiegać, nie mogą 
się nudzić. Jeśli zapewni się 
im ruch, zawsze będą łagodne. 

Już w  dzieciństwie Chru-
ściel znajdowała czworonogi 
w mazurskich lasach. Te po-
rzucone ostatecznie lądowały 
w jej domu. Te, których przy-
jąć nie mogła, dokarmiała. 
Zawsze przy sobie nosiła coś 
do jedzenia dla zwierzaków. 
A  kieszonkowe od rodziców 
wydawała na szczepienia 
bezdomnych zwierząt. 

�� Okno życia 
Problem z  bezdomnością 

zwierząt zauważyła również 

w  gminie Jelcz-Laskowice. 
Także tutaj znajdowała psy 
w  okolicznych lasach. Przy-
woziła je do domu, opieko-
wała się, ewentualnie szukała 
nowych właścicieli. O  oknie 
życie myślała już dawno, ale 
pomysł postanowiła zreali-
zować tuż przed wakacjami, 
wtedy gdy do lasów trafia 
najwięcej zwierząt: - Schro-
nisko często nie chce przyjąć, 
ludzie nie wiedzą, co robić. 
Wywożą więc psa do lasu 
albo - co gorsza - zabijają. 
Bezdomność można rozwią-
zać, ale potrzeba jednej dobrej 
ustawy. Każdy pies powinien 
być obowiązkowo czipowany, 
a właściciel, który oddał go do 
schroniska, powinien płacić za 
jego utrzymanie. Następnym 
rzem zastanowiłby się, czy 
zechce psa kupić. Ludzie są 
nieodpowiedzialni, bo nie 
grożą im żadne konsekwencje. 
Nie ma kar, niczego! Tego 
zmienić nie mogę, więc po-
magam, jak potrafię. 

Już w  pierwszych dniach 
po otwarciu okna do Kata-
rzyny Chruściel trafiło siedem 
psów, w tym cztery szczenia-
ki. Wolontariuszka dba o  to, 
by je wszystkie odrobaczyć, 
zaszczepić, a  suczki wyste-
rylizować. Potem szuka im 
nowych domów. Do tej pory 
problemu nie było. Wiele osób 
pisało bowiem, że jeśli piesek 
się pojawi, to chętnie podejmą 
się opieki. Przykład dał sołtys 
Miłocic Piotr Kopertowski, 
który szybko zdecydował się 
na adopcję. 

�� Nie jest schro-
niskiem 

Nie wszyscy zrozumieli 
jednak intencję. W  Miło-
cicach nie powstało nowe schronisko dla zwierząt, 

a okno życia, która ma być 
alternatywą dla tych, którzy 
w  okrutny sposób chcą się 
psa pozbyć. 

- Dostaję mnóstwo pytań 
od właścicieli zwierzaków, 
którzy chcą je oddać - opo-
wiada Katarzyna. - Pytają, 
czy przyjmę psa. A ja jestem 
tylko osobą prywatną, nie 
schroniskiem. Nie dam rady 
przyjąć wszystkich niechcia-
nych czworonogów. Nie 
mam na to warunków, cza-
su, możliwości i  pieniędzy. 
Okno życia ma być alter-
natywą dla zwyrodnialców. 
Każdy nieodpowiedzialny 
właściciel, który decyduje 
się oddać swoje zwierzę, 
powinien zrobić wszystko, 
by znaleźć mu nowy dom. 
Spodziewałam się, że ludzie 
będą do mnie przywozić 
psy w  nocy, a  okazuje się, 
że robią to także w  dzień. 
Proszę wszystkich, by nie 
traktowali mojego okna jak 
łatwego wyjścia. To ma być 
miejsce dla tych, którzy już 
tego wyjścia nie mają.

W gąszczu wielu dobrych 
słów pojawił się również 
hejt. Internauci pisali, że so-

bie nie poradzi, że za chwilę 
ludzie z całej Polski zwiozą 
jej swoje psy i  nie będzie 
miała co z nimi zrobić. Jak 
na to odpowiada? - Mogę 
mieć tylko nadzieję, że moja 
inicjatywa będzie dobrze 
rozumiana. Jasne, że nie 
jestem robotem i  nie przyj-
mę nieograniczonej liczby 
zwierząt. Ani przez chwilę 
w mojej głowie nie było ta-
kiego założenia. Dziś widzę, 
że największy hejt otrzymuję 
ze strony działaczy różnych 
fundacji. Być może niektórzy 
nie do końca pojęli, na czym 
okno życia polega. Staram 
się jednak tym nie przejmo-
wać i robić swoje! 

�� Koszty i pomoc 
Każdego podrzuconego 

pieska trzeba zaszczepić 
i  odrobaczyć, a  suczki wy-
sterylizować. Im dłużej będą 
u Katarzyny Chruściel, tym 
więcej będzie musiała wydać 
pieniędzy również na jedze-
nie. Dlatego mieszkanka 
Miłocic założyła zbiórkę na 
portalu zrzutka.pl. - Moja 
skromna wiadomość o oknie 
życia dla psów obiegła całą 

Polskę i część Europy - na-
pisała. - Nie spodziewałam 
się takiego entuzjazmu. Za-
kładam tę zbiórkę, ponieważ 
ludzie proszą mnie o numer 
konta. Bardzo mnie to cieszy, 
bo wiem, że już za chwilę ta 
pomoc może być bardzo po-
trzebna. Zrobię wszystko, co 
w mojej mocy, by uratować 
przed śmiercią jak najwięcej 
psów, choć mam nadzieję, że 
tych, które będą tego ratunku 
potrzebowały, będzie jak naj-
mniej. Już teraz mogę powie-
dzieć, że jednego z podrzu-
conych czworonogów czeka 
operacja oka i  przepukliny. 
Na szczęście nowy dom już 
na niego czeka! 

Zbiórka jest dostępna pod 
adresem: https://zrzutka.
pl/36y3by. Można ją też 
znaleźć w  wyszukiwarce 
pod hasłem „Okno życia dla 
psów”. Pomóc można rów-
nież w  inny sposób - przy-
syłając karmę, budy lub inne 
rzeczy, przydatne do opieki 
nad zwierzęciem. Każdy gest 
się liczy!

Tekst i fot.: Kamil Tysa 
ktysa@gazeta.olawa.pl

Kiedyś szczepiła za kieszonkowe, 
teraz poszła krok dalej

Mieszkanka Miłocic ma wspaniałe podejście do zwierząt

Okno życia to tak naprawdę niewielka klatka przed domem Katarzyny Chruściel
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POWIAT 
Zawody OSP 

Tak samo jak przed 
rokiem, drużyny dziewcząt 
z Minkowic Oławskich 
oraz chłopców z Bystrzycy, 
zwyciężyły w powiatowych 
zawodach sportowych 
jednostek młodzieżowych 
Ochotniczej Straży 
Pożarnej. Rywalizacja 
była bardzo zacięta, 
a skomplikowany regulamin 
obliczania punktów i tym 
razem spowodował, że 
szala zwycięstwa co rusz 
przechylała się na stronę 
różnych zespołów. Dopiero 
końcowy komunikat 
sędziego głównego, 
wskazujący triumfatorów, 
rozwiał wszelkie 
wątpliwości...

Organizatorzy zawodów OSP 
w powiecie oławskim, już od 
kilkunastu lat oddzielają zmagania 
drużyn seniorów i juniorów. Nie 
inaczej było w tym roku. Młodzi 
druhowie rywalizowali 2 czerwca, 
w podoławskich Siedlcach, a do-
rośli będą walczyli 16 czerwca, 
w Siechnicach. W siedleckim 
turnieju startowało 13 drużyn 
młodzieżowych OSP, z trzech 
gmin powiatu oławskiego (jedyna 
drużyna formalnie z Oławy, bo 
z usytuowanej w mieście Gminnej 
Szkoły Podstawowej, reprezen-
towała samorząd wiejski). Nato-
miast z występujących gościnnie 
w oławskich zawodach drużyn 
z gminy Siechnice, w tym roku 
była tylko jedna - z OSP Święta 
Katarzyna. We wcześniejszych 
turniejach ta jednostka z reguły 
stawała na podium w klasyfi kacji 
generalnej, ale teraz zajęła do-
piero szóste miejsce, uzyskując 
1010,00 pkt. 

Ważne było to, że tym razem 
nie zabrakło zespołów z gminy 
Domaniów, które z powodu - jak 
to określił niegdyś domaniowski 
komendant gminny Stanisław 
Góra - „zbyt dziecinnego sposobu 
rozgrywania konkurencji”, dotąd 
bojkotowały zawody młodzie-
żowych jednostek OSP, rozgry-
wane według nowego unijnego 
regulaminu. Tym razem na boisku 
w Siedlcach występowali młodzi 
druhowie z Domaniowa, Goszczy-
ny i z Kończyc. Nie można było 
nie zauważyć zwłaszcza ekipy 
z Goszczyny, bo towarzyszył 
jej głośno dopingujący i bar-
dzo liczny „fan klub”, złożony 
głównie z rodziców i rodzeństwa 
zawodników, ubrany w jednolite 
czerwone koszulki z napisem 
„Goszczyna - mistrzowska dru-
żyna”. Wśród goszczyńskich 
kibiców był gminny radny z tej 
miejscowości - Adam Salwach, 
a także rajca ze Swojkowa - Ja-
rosław Janik. Zabrakło natomiast 

innych przedstawicieli domaniow-
skiej władzy gminnej, ale jak się 
okazało, w tym samym terminie 
mieli już wcześniej zaplanowany 
wyjazd integracyjny w góry i w 
dniu turnieju przebywali poza 
powiatem oławskim. Na zakoń-
czenie zawodów dekorowali więc 
laureatów z tej gminy druhowie 
Stanisław Góra i Dariusz Mi-
koda - prezes i wiceprezes OSP 
Domaniów. 

Zespoły juniorskie od kilku 
lat rywalizują w Polsce według 
wspomnianego wyżej regulaminu 
Międzynarodowego Komitetu 
Technicznego Prewencji i Zwal-
czania Pożarów (CTIF), działają-
cego przy Komisji Europejskiej. 
Według norm CTIF, uprawnieni 
do występów w kategorii młodzie-
żowej muszą mieć skończone co 
najmniej 10 lat i nie mogą przekro-
czyć 16. roku życia. Średni wiek 
drużyny jest bardzo istotny przy 
ustalaniu końcowej klasyfi kacji 
- stanowi bowiem dodatni lub 

ujemny współczynnik, stosowany 
do przeliczania wyników, uzy-
skanych w dwóch turniejowych 
konkurencjach. Utrzymany jest 
podział na zespoły żeńskie i mę-
skie, w obu kategoriach, liczące po 
dziewięciu zawodników plus je-
den rezerwowy. Możliwy jest start 
drużyny mieszanej, która w takim 
przypadku walczy w grupie chło-
pięcej, nawet jeśli w większości 
stanowią ją dziewczęta. 

W obu kategoriach zespoły 
rywalizowały na tak samo przy-
gotowanych dwóch stanowi-
skach, wykonując te same dwa 
ćwiczenia. Pierwszą konkurencją 
powinno być rozwinięcie bojowe, 
wraz z testem wiedzy o sprzęcie, 
co polega na właściwym ułożeniu 
na półce różnych elementów stra-
żackiego wyposażenia, a także na 
sprawdzianie umiejętności wiąza-
nia losowo wskazywanych przez 
sędziów węzłów strażackich. Ze 
względu jednak na niesprawność 
techniczną jednej z ręcznych 

pomp, na siedleckich zawodach 
przestawiono kolejność i najpierw 
rywalizowano w nominalnie dru-
giej konkurencji, czyli w wywo-
łującym spore emocje biegu szta-
fetowym na 400 m, z sześcioma 
przeszkodami. 

W obu ćwiczeniach liczył się 
czas wykonania oraz precyzja 
i sprawność całej drużyny. Sporo 
pracy miała komisja sędziowska, 
która dysponowała całym pakie-
tem punktów karnych, przyznawa-
nych np. za zabronioną rozmowę 
między zawodnikami, lub tylko 
chwilowe opuszczenie toru przez 
członka zespołu, w trakcie wyko-
nywania zadań. 

Celem rywalizacji było wyło-
nienie najlepszych jednostek OSP 
w powiecie i w poszczególnych 
gminach oraz zwycięzców w nie-
ofi cjalnej klasyfi kacji generalnej. 
Drużynom, które zajęły pierwsze 
trzy miejsca w poszczególnych 
kategoriach, przyznano puchary 
i dyplomy, a zawodnikom i opie-
kunom wręczono medale - złote, 
srebrne lub brązowe. 

W klasyfikacji generalnej 
dziewcząt wygrała jedyna startu-
jąca w tej kategorii drużyna - OSP 
Minkowice Oławskie (gmina 
Jelcz-Laskowice) - Monika Cy-
bulska, Dominika Derda, Maja 
Łukasik, Julia Niżyńska, Maja 
Orlińska, Elżbieta i Małgorzata 
Tutas, Aleksandra i Gabriela Wepa 
oraz Zuzanna Wójcik. Drużyna, 
którą opiekowała się Magdalena 
Janik, uzyskała 1001,94 pkt. 

W grupie chłopców, w klasy-
fikacji generalnej i powiatowej 
zawodów oraz w gminie Oława, 

triumfowała drużyna OSP By-
strzyca, uzyskując 1044,14 pkt. 
Występowali w niej: Maksymilian 
Bala, Adam Dobroszczyk, Alicja 
Grygiel, Karol Kowal, Filip i Pa-
tryk Mazurowie, Adam i Jakub 
Mykitowie, Patryk Skibiński i Ja-
kub Sowa. Drużynę przygotował 
do zawodów druh Piotr Grygiel, 
a jej opiekunem był prezes OSP 
Bystrzyca - Grzegorz Bubała. 

Na drugim miejscu w „gene-
ralce” i „powiatówce” oraz na 
pierwszym w gminie Jelcz-Lasko-
wice, sklasyfi kowano OSP Wój-
cice - 1034,05 pkt. Opiekunami 
tej drużyny byli prezes Tomasz 
Fajter oraz druh Adam Jaruszew-
ski, a występowali w niej: Oliwia 
Bauk, Sylwia Góraj, Malwina 
Iwaniuk, Alicja i Aleksandra Ja-
ruszewskie, Michał Kopertowski, 
Adrian Lenart, Daniel Prejs i Ni-
kola Przygoda. 

Trzecie miejsce w dwóch 
głównych klasyfi kacjach i drugie 
w swoim samorządzie, z wyni-
kiem 1020,03 pkt - zajęła mło-
dzieżowa drużyna OSP, działająca 
przy Gminnej Szkole Podstawo-
wej w Oławie (dawne Gimnazjum 
nr 3), w której występowali: 
Adrian Choptiany, Bartłomiej 
Gałek, Jakub Kłosowski, Julia 
Niziołek, Dominika Podliska, 
Wojciech Popów, Daniel Standio, 
Dobromiła Szymkowiak, Michał 
Wolski i Natalia Znamirowska. 
Ten zespół przygotowali do za-
wodów funkcjonariusze Komendy 
Powiatowej PSP w Oławie - starsi 
kapitanowie Piotr Książkiewicz 
i Kamil Waliszewski, a opiekunem 
była szkolny pedagog i prowa-
dząca w GSP zajęcia edukacyjne 
z bezpieczeństwa - Anna Celna. 

Z jednostek z powiatu oław-
skiego kolejne miejsca w kla-
syfikacji zespołów chłopięcych 
przypadły drużynom OSP: * Bole-
chów (1012,64 pkt), * Minkowice 
Oławskie (1011,40 pkt), * Dębina 

(943,00), * Kończyce (935,32 
pkt), * Jelcz-Laskowice (934,05 
pkt), * Goszczyna (928,72), 
* Sobocisko (923,60 pkt), * Do-
maniów (909,60 pkt) oraz Grędzi-
na (-1830,00 pkt). 

Zmagania młodych adeptów 
służby pożarniczej obserwo-
wali i nagradzali zwycięzców, 
przedstawiciele władz samorzą-
dowych - burmistrz Jelcza-La-
skowic Bogdan Szczęśniak oraz 
pełniący obowiązki wójta gminy 
Oława - komisarz Henryk Kuriata. 
Obecni byli również: komendant 
powiatowy PSP w Oławie kapitan 
Bartłomiej Marcinów, wiceprezes 
zarządu powiatowego ZOSP RP 
w Oławie - druh Jan Ciętak oraz 
prezesi zarządów gminnych OSP - 
Lech Sofi ński z Jelcza-Laskowic, 
Stanisław Góra z Domaniowa, 
Mariusz Madejski z Oławy i Ro-
man Kasprowicz z Siechnic. 
Spikerkę prowadził Czesław Gala, 
a komisji sędziowskiej, złożonej 
z licznej grupy funkcjonariuszy 
KP PSP w Oławie, przewodniczył 
brygadier Krzysztof Gielsa. Sekre-
tariat zawodów prowadziły funk-
cjonariuszki z oławskiej komendy 
PSP - Małgorzata Braniewska 
i Agnieszka Haznar-Barańska, 
a także członkini Zarządu Po-
wiatowego ZOSP w Oławie - st. 
aspirant w stanie spoczynku Sta-
nisława Socha. 

Za kompleksowe przygoto-
wanie i organizację zawodów 
odpowiadali: prezes Zarządu 
Powiatowego ZOSP RP w Oławie 
- Jerzy Łabowski, jego zastępca 
- Jan Ciętak i sekretarz - Stani-
sława Socha, a także komendanci 
gminni OSP - Wiesław Kawałko 
(Jelcz-Laskowice), Stanisław 
Góra (Domaniów), Stanisław Ma-
zurkiewicz (Siechnice) i Andrzej 
Frysztak (gmina Oława).

TEKST I FOT.: 
KRZYSZTOF A. TRYBULSKI 

ktrybulski@gazeta.olawa.pl

MINKOWICE I BYSTRZYCA znowu NAJLEPSZE

Drużyna OSP Bystrzyca wygrała rywalizację generalną, powiatową i gminną. Puchar za zwycięstwo 
w powiecie kapitanowi Alicji Grygiel wręcza komisarz gminny Henryk Kuriata, w towarzystwie 
przewodniczącego Rady Gminy Oława Mariusza Michałowskiego

Burmistrz Jelcza-Laskowic Bogdan Szczęśniak honoruje pucharem 
za wygranie klasyfi kacji zespołów żeńskich kapitana drużyny OSP 
Minkowice Oławskie

Trzecie miejsce w klasyfi kacji powiatowej, a drugie w gminnej zajęła młodzieżowa drużyna OSP, działająca 
przy oławskiej GSP

Nowym elementem tegorocznych zawodów był zorganizowany doping, w wykonaniu „fan-klubu” 
OSP Goszczyna...

W ćwiczeniu bojowym trzeba było się wykazać dobrymi strażackimi 
umiejętnościami, zwłaszcza przy rozwijaniu węży gaśniczych...
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Wielkimi krokami zbliżają 
się Dni Koguta. W tym 
roku zaplanowano je na 
22 i 23 czerwca

- Święto miasta to nasz 
lokalny festiwal atrakcji, na 
który składają się różnorodne 
wydarzenia - mówi dyrektor 
Centrum Sztuki Anna Ślipko. 
- Zapewniamy, że każdy znaj-
dzie coś odpowiedniego dla 
siebie. Tegorocznym obcho-
dom Dni Koguta towarzyszy 
rocznica 785 lat nadania praw 
praw miejskich naszemu mia-
stu. Swój jubileusz 10-lecia 
obchodzi również Oławska 
Orkiestra Dęta. Po raz ósmy 
odbędzie się też Międzyna-
rodowy Zlot Zabytkowych 
Pojazdów i  – jak co roku – 
możliwe będzie zwiedzanie 
wieży ratuszowej oraz Izby 
Muzealnej Ziemi Oławskiej. 
Gwiazdą sobotniego wieczoru 
będzie Margaret. Drugiego 
dnia wystąpią m.in. Kabaret 
Młodych Panów oraz Varius 
Manx & Kasia Stankiewicz.

�� Sobota
Od godz. 15.00 na Mia-

steczku będzie można korzy-
stać ze strefy art z tematycz-
nymi zabawami plastycznymi 
dla dzieci, grami planszowymi 
i innymi atrakcjami. Będą też 
stoiska branżowe oraz pokazy 
rycersko-historyczne. Korze-
nie miejskiej Oławy sięgają 
1234 roku, stąd rozbudowa-
ne pokazy stref rycerskich: 
tkactwo, mennica, czerpa-
nie papieru, młyno-piekarnia 
i stoisko kata.

O 16:00 rozpocznie się 
uroczysta Parada Orkiestr 
Dętych. Do 21.00 wystąpią: 
Orkiestra Dęta z Domaniowa, 
Orkiestra Dęta ze Środy Ślą-
skiej, Orkiestra Dęta z Trzeb-
nicy i Orkiestra Dęta z Oławy. 

Na 21.30 zaplanowano 
koncert gwiazdy wieczoru 
- Margaret - jednej z  naj-
popularniejszych młodych 
polskich piosenkarek, laure-
atki takich nagród jak: MTV 
Europe Music Awards, Kids` 

Choice Awards, Eska Music 
Awards czy SuperJedynki. 
Zadebiutowała w 2013 minial-
bumem „All I Need”, z której 
pochodzi singel „Thank You 
Very Much”, za który woka-
listka otrzymała wyróżnienie 
Cyfrowej Piosenki Roku. 
Piosenka notowana była na 
oficjalnych listach sprzedaży 
m.in. w Austrii, Niemczech 
i  we Włoszech. Od tamtego 
czasu wokalistka wydała kilka 
kolejnych płyt, z których każ-
da zyskała status platynowej. 

�� Niedziela
W drugim dniu święta mia-

sta po raz ósmy odbędzie się 
Międzynarodowy Zlot Pojaz-
dów Zabytkowych. Rozpoczę-
cie imprezy o  12.30. W  tym 
roku będzie można zobaczyć 
1000 perełek zabytkowej mo-
toryzacji. W programie wiele 
atrakcji: konkursy z  nagro-
dami, pokazy, prezentacje 
i licytacje. Po raz kolejny zlot 
poprowadzą Patryk Mikiciuk 
oraz Paweł Gołębski. 

Na zlocie podsumowane 
zostaną dwa towarzyszące 
mu wydarzenia: III Oławski 
Charytatywny Rajd Koguta 
oraz akcja Składak Challange, 
w której udział wezmą m.in. 
Filip Chajzer i Marcin Prokop.

Około godziny 19.00 wy-
stąpi Kabaret Młodych Pa-
nów, obchodzący w tym roku 
swój Jubileusz 15-lecia na 
kabaretowej scenie. Robert 
Korólczyk, Mateusz Banasz-
kiewicz, Bartek Demczuk, 
Łukasz Kaczmarczyk nie 
próżnują i zdobywają kolejne 
szczyty w  swoim dorobku 
artystycznym. Wywodzą się 
z Rybnika, ale obecnie swoimi 
żartami doprowadzają do łez 
fanów nie tylko w kraju, ale 
i poza jego granicami. 

O godz. 20.30 odbędzie się 
koncert Varius Manx & Kasi 

Stankiewicz. Powrót Kasi 
Stankiewicz do zespołu Va-
rius Manx z okazji obchodów 
25-lecia zespołu był bardzo 
wyrazistym momentem w ży-
ciu grupy, zauważonym na 
rynku muzycznym. Rok 2016 
to pasmo niekończących się 
sukcesów. Znakomity odbiór 
jubileuszowej trasy koncer-
towej, cały worek nagród 
przywieziony z  Festiwalu 
Opolskiego oraz fantastyczny 
odbiór fanów scementowały 
współpracę na kolejne lata.

                * 
Przez dwa dni imprezy 

w godz. 15.00 - 20.30 będzie 
można zwiedzać Izbę Muzeal-
ną Ziemi Oławskiej, ratuszo-
we piwnice oraz wieżę, z któ-

rej widać rozległą panoramę 
miasta. Wieża jest najstarszą 
częścią ratusza. W  dolnej 
części czworoboczna, wyżej 
ośmioboczna z  tarczami ze-
garowymi, pomiędzy którymi 
są postaci: księżyca, koguta, 
śmierci i  rycerza, poruszane 
mechanizmem zegara, pocho-
dzącym z 1718 roku!

Z  przyczyn organizacyj-
nych oraz ze względów bez-
pieczeństwa zwiedzanie wie-
ży jest możliwe w  grupach 
dziesięcioosobowych, co pół 
godziny.

Kamil Tysa 
ktysa@gazeta.olawa.pl

Zabawa w plenerze  
już za tydzień!

Oława 
Kultura 

Trwają zapisy na letnie 
warsztaty artystyczne

Centrum Sztuki w  Oławie 
zaprasza do udziału w  bez-
płatnych warsztatach, które 
od 8 do 14 lipca będą reali-
zowane w  Ośrodku Kultury. 
Zajęcia dedykowane są oso-
bom powyżej 16 roku życia. 
W programie m.in: malarstwo 
i  rysunek, czyli spotkanie 
z  historią miasta Oławy (za 
pomocą akwareli, akrylo-ma-
larstwa, rysunku, tuszu, sepii, 
ołówka i  pasteli, uczestnicy 
zmierzą się z 785-tą rocznicą 
uzyskania praw miejskich), 
warsztaty z  ceramiki raku 
(praca w glinie w starej tech-
nice wywodzącej się z  XVI 
wiecznej Japonii - RAKU), 
rzeźba (teoretyczna wiedza 

o  podstawowych metodach 
rzeźbienia i konstrukcji rzeź-
by, połączona z  realizacją 
własnych projektów na pod-
stawie sporządzonych szki-
ców), warsztaty tworzenia 
szablonów (zapoznanie z tech-
niką grafiki warsztatowej, 
tworzenie własnych wzorów 
i  samodzielnie wykonane 
odbitki na torbie/koszulce), 
warsztaty witrażu metodą Tif-
faniego (zapoznanie z metodą 
cięcia szkła, użycie lutownic 
o wysokiej temperaturze oraz 
szlifierek do obróbki szkła), 
fusing (wykonanie elementów 
dekoracyjnych typu kafel, 
elementów biżuteryjnych oraz 
drobnych naczyń użytkowych.

Więcej informacji na kul-
tura.olawa.pl. Zapisy trwa-
ją, liczba miejsc ograniczo-
na! Kontakt – Agnieszka 
Szuturma: tel. 71-313-28-
29 lub 793-833-404, mail:  
kursy@kultura.olawa.pl.

(kt)

Duży wybór, warto 
skorzystać
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Rubrykę „Witamy wśród nas” publikujemy 
dzięki pomocy pracowników Oddziału 
Noworodków i Oddziału Położniczego 
Szpitala w Oławie oraz oławskiego Urzędu 
Stanu Cywilnego

Witamy 
    wśród nasJOANNA NABIAŁCZYK

redakcja@gazeta.olawa.pl

URODZILI SIĘ:
Iga Lena Rakoczy
Michał Leżaj
Filip Stanasiuk
Helena Falkowska
Mariusz Woźniak
Mikołaj Sławecki
Alicja Wierzbicka
Mateusz Lachowicz

Musisz uzbroić się w cierpliwość. Twoja 
druga połowa będzie przeżywała ciężkie 
chwile, ale nie będzie chciała ciebie w to 
angażować. Musisz dokonać wyboru, czy 
uszanować to i zostawić ukochaną osobę 
samą ze swoimi problemami, czy pomóc jej 
wbrew wszystkiemu. Zdrowie może trochę 
szwankować pod koniec tygodnia.

Pewna sytuacja sprawi, że nabierzesz 
pokory. Dotychczas wszystko uchodziło 
ci na sucho, ale to wydarzenie pokaże, że 
nie jesteś tak nieomylny i wspaniały jak 
ci się zawsze wydawało. Pomyśl czasem 
o uczuciach innych ludzi i konsekwencjach 
swoich czynów. Szczęście uśmiechnie się do 
ciebie w sobotę, może to być wygrana, albo 
dobra wiadomość.

Będzie spokojnie i bez stresu. Pozwól sobie 
na odrobinę spontaniczności, to dobrze 
zrobi tobie i twoim bliskim. Przyda się 
trochę wytchnienia. To dobra okazja, żeby 
zebrać myśli i zastanowić się nad tym, co 
się działo ostatnio w twoim życiu. Jednak 
nie zamartwiaj się tym, co było, musisz 
wyciągnąć wnioski i iść dalej.

Będzie sporo emocji w sprawach ser-
cowych. Poznasz kogoś, kto na długo 
zaprzątnie twoje myśli. Nie obawiaj się 
zrobić pierwszy krok, bo jeśli się zawahasz, 
to stracisz szansę na szczęście. W życiu za-
wodowym zacznie cię dopadać monotonia, 
praca zejdzie na dalszy plan. Będziesz 
zajęty głównie sprawami osobistymi.

Twoja intuicja, której zawsze tak ufałeś, 
tym razem cię zawiedzie. Źle ocenisz 
sytuację i przez to coś stracisz. Nie trać 
humoru, nie będzie to dotkliwa strata. 
Bądź przygotowany na trudny problem 
w miejscu pracy, niekoniecznie związaną 
ze sprawami zawodowymi. Ktoś nadużyje 
zaufania całego zespołu, a tobie przypad-
nie rola rozjemcy.

Bądź wyrozumiały dla kogoś z twojego 
otoczenia. Każdemu może się zdarzyć gor-
szy dzień. Twoja pomocna dłoń zostanie 
doceniona i w przyszłości wynagrodzona. 
Nadszedł czas na szczerą rozmowę z part-
nerem, to może być trudne, ale konieczne, 
żebyście mogli dalej być razem.

Twoje stosunki z rodziną znacznie się 
poprawią. Będziecie spędzali razem dużo 
czasu, czując się ze sobą dobrze. Nie 
popsuj tego swoimi humorami. Wahania 
nastroju mogą cię dopaść pod koniec 
tygodnia, nie wyładowuj emocji na otocze-
niu. Postaraj się wyciszyć, w tym pomogą 
długie spacery.

W najbliższych dniach staniesz przed 
dużym wyzwaniem w życiu zawodowym. 
Nie obawiaj się, podejmij się tego zadania. 
Zdobędziesz nowe doświadczenie i pew-
ność siebie, co zaowocuje w niedalekiej 
przyszłości. Nie zamartwiaj się o swoich 
bliskich, doskonale sobie poradzą ze 
swoimi problemami. 

W tym tygodniu czeka cię konfrontacja, 
której od dawna się obawiałeś. Nie uciekaj 
dłużej przed problemami, pora stawić 
im czoła. Sprawy zawodowe przyjmą 
korzystny obrót, poczujesz dużo zapału do 
swoich obowiązków, które będą sprawiać 
przyjemność. W wolnym czasie zadbaj 
o kondycję, to poprawi samopoczucie 
i pomoże uniknąć wielu dolegliwości. 

Nadchodzące dni będą próbą dla twojego 
związku. Nieporozumienia i złe emocje 
będą się szybko mnożyły. Tylko od was 
zależy, czy wyjdziecie z tego cało. Zdaj 
się na własną intuicję i nie słuchaj porad 
innych osób. W weekend znajdź czas 
na relaks i zdystansuj się od wydarzeń 
z poprzednich dni. Zdrowie dopisze, a o 
finanse również nie musisz się martwić. 

Opanuje cię melancholia, bo poczujesz, że 
czegoś w życiu brakuje. Będziesz szukać 
nowych wyzwań i wrażeń. Miej na uwadze, 
że twoi bliscy mogą czuć się odrzuceni. 
Postaraj zaangażować ich w swoje plany, 
możesz liczyć na ich zrozumienie i wspar-
cie. Działania, które teraz podejmiesz, 
spowodują długofalowe skutki, więc nie 
rób niczego pochopnie.

Postaw na dobrą organizację czasu. 
W tym tygodniu będzie mnóstwo spraw do 
załatwienia. Jeśli nie będziesz wszystkiego 
kontrolować, możesz się pogubić i kogoś 
zawieść. Nie wdawaj się w spory w gronie 
rodzinnym, bo niewielka sprzeczka może 
urosnąć do wielkiej awantury. W weekend 
zadbaj o siebie.

(22.05-21.06)

BLIŹNIĘTA

(21.03-20.04)

BARAN

(21.04-21.05)

BYK

(22.06-22.07)

RAK

(23.08-22.09)

PANNA

(24.10-22.11)

SKORPION

(22.12-20.01)

KOZIOROŻEC

(21.02-20.03)

RYBY

(23.07-22.08)

LEW

(23.09-23.10)

WAGA

(23.11-21.12)

STRZELEC

(21.01-20.02)

WODNIK

To ja, Aleksander 
Krygowski - syn Patrycji 
i Krzysztofa. 
Urodziłem się 6 czerwca, 
mając 59cm i 3900g. 
W domu we Wrocławiu czeka 
na mnie brat Adrian (6).

Jestem Mariusz Daniel 
Woźniak - syn Karoliny 
i Łukasza. 
Przyszedłem na świat 5 czerwca. 
Moje wymiary to 51cm i 2720g. 
Mieszkamy w Gaci

Nazywam się Julian 
Gadaliński-Mazur. 
Moja mama Joanna urodziła mnie 
8 czerwca. Moje wymiary to 51cm 
i 3120g. W domu w Miłoszycach czeka 
na mnie tata Wojciech i bracia Olek (11) 
i Kacper (6).

Nazywam się Jan Krzysztof Leśny. 
Mama Agnieszka urodziła mnie 
9 czerwca. Mierzę 56cm i ważę 3350g. 
W domu w Nadolicach Wielkich czeka 
na mnie tata Krzysztof i moje siostry 
Amelia (8) i Dominika (12).

To ja, Oskar Szypowski. 
Mama Małgorzata urodziła mnie 
6 czerwca. Moje wymiary to 53cm 
i 3000g. W domu w Brzegu czeka 
na mnie mój tata Paweł i brat 
Karolek (1,5).

Nazywam się Teodor Kania, 
jestem synem Karoliny i Tomasza. 
Przyszedłem na świat 8 czerwca, mierząc 
53cm i ważąc 3600g. W domu w Brzegu 
czeka na mnie siostra Kalina (5) i brat 
Dawid (14).

Nazywam się Magdalena 
Choptiany. 
Jestem córką Adriany i Rafała. 
Urodziłam się 6 czerwca, mając 54cm 
i ważąc 3460g. Mieszkamy 
w Jelczu-Laskowicach.

To ja, Alicja Tchorowska. 
Mama Justyna urodziła mnie 9 czerwca. 
Mam 53cm wzrostu i ważę 3100g. 
W domu w Oławie czeka na mnie tata 
Kamil.
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Mocno naaaaci¹gane... 

Tygodniowy 
remanent 

Subiektywna kronika J-L

...czyli strona satyryczna, dla ludzi 
z poczuciem humoru, na której nie 
wszystko i nie zawsze jest prawdziwe!

Wybrał i opracował:
Krzysztof A. Trybulski

ZBULWERSOWANY DECYZJĄ OŁAWSKIEGO STAROSTY BYŁY PARLAMENTARZYSTA PO ROMAN KACZOR ROZPOCZĄŁ 
AKCJĘ ZBIERANIA PODPISÓW NAD INICJATYWĄ USTAWODAWCZĄ. MA ONA WPROWADZIĆ ZMIANĘ W KODEKSIE 
WYBORCZYM, KTÓRA NAKAŻE OBOWIĄZKOWE PRZYJMOWANIE MANDATU POSELSKIEGO...

POWIATOWA 

INFO
DA SIĘ

UKRYĆ

latSolimy już 8

* W miniony weekend 
odbywały się w naszej 
gminie dwie duże imprezy 
- „Biskupicki Złoty Kłos” 
oraz dziesięciolecie 
„Akademii Złotego Wieku”. 
W trakcie tego drugie-
go wydarzenia stanęli 
razem na scenie czterej 
ważni gracze lokalnej 
polityki - etatowy wicebur-
mistrz Marek, wieloletni 
burmistrz Bogdan, były 
burmistrz Kazimierz 

i niedoszły 
#nowy bur-
mistrz Łukasz. 
Były uściski 
dłoni, wymiany 
uprzejmości 
i wymowne 
spojrzenia. Mocno dotąd 
zwaśnionych panów po-
łączyli seniorzy. Można? 
Można!

(SÓL)

W
io

le
tta
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am
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Zdzisiek rezygnuje, 
Roman krytykuje

Piszemy o tej sprawie 
analitycznie w niniej-
szym wydaniu gazety 
na stronie 2. Repor-
terka opisuje briefi ng 
starosty, pod spodem 
exposeł Kaczor pu-
blikuje oświadczenie, 
a z boku we wstęp-
niaku naczelny swoje 
trzy grosze dokłada. 
Słowem - full wypas! 
Mimo to, my także 
kilka zdań w tej kwestii 
niniejszym skrobiemy. 
Przy tej okazji przypo-
mniał nam się bardzo 
stary dowcip, bo już 
prawie 30 lat temu 
opowiedziany, przez 
hołubionego obecnie 
przez podległe PiS re-
żimowe media, znane-
go polskiego satyryka 
Jana Pietrzaka. Otóż 
komentując powołanie 
pierwszego prawico-
wego rządu w III RP, 
autor hymnu „Żeby 
Polska...” tak oto sobie 
drwił: - Mecenas Jan 
Olszewski, obejmując 
urząd premiera stwier-
dził, że zupełnie nie 
zdawał sobie sprawy 
z tego, jak bardzo 
trudna jest sytuacja 
gospodarcza kraju. 
Toż przecież mógł do 
mnie zadzwonić! 
No właśnie! Mocno 
zdziwiony Roman 
gardłuje na cały 
powiat, region i kraj, 
że starosta Zdzisiek 
mandatu poselskiego 
po europejskiej Beacie 
K. z Sycowa objąć nie 
chce! Toż mógł do nas 
zadzwonić! Wszak 
pisaliśmy o tym świeżo 

po wyborach samorzą-
dowych, kiedy Zdzisiek 
i Tomek pierwszy „mo-
stowy deal” zawierali 
(teraz tworzą drugi - 
„drogowo-rewalidacyj-
ny”, który szczególnie 
Józkowi Kocimiętce 
Hołyńskiemu - podob-
nie jak ten pierwszy, 
też za bardzo się nie 
podoba). No więc przy 
okazji tego pierwszego 
„dealu” ustalono, że 
Zdzisiek po Beacie 
latem tego roku do 
Sejmu nie pójdzie, 
tylko przez co najmniej 
12 miesięcy koalicję 
z BBS będzie w po-
wiecie utrwalał i Witka 
do starostowania 
przyuczał. No i dopiero 
wtedy, czyli jesienią 
2019, już o pełno-
kadencyjny mandat 
poselski ponownie bę-
dzie się mógł ubiegać, 
przy pełnej zgodzie, 
akceptacji i poparciu 
powiatowego i miej-
skiego koalicjanta.
Jak ustalono, tak 
uczyniono! Starosta 
ubrał to oczywiście 
w kwiecistą formę, ale 
nam oczu i uszu nawet 
pachnącym i ślicznym 
mydełkiem „Fa” nie 
zamydli, bo My Naród, 
czyli Pieprz, zawsze 
i wszędzie swoje wie-
my! A exposła Romana 
- jak tylko zechce 
- też oczywiście  
(w odpowiednim 
czasie i miejscu) 
chętnie o jeszcze wielu 
innych powiatowo-
-miejskich i gminnych 
(!) „dealach” poinfor-
mujemy!

(PIEPRZ)

O ubijaniu nie do końca zgodnego 
z prawem, czyli „lewego” interesu, 
dyskutowano na majowej sesji oławskiej 
Rady Powiatu

- Nie powiedziałem, że za te pienią-
dze będziemy wykonywać zadania, któ-
re należą do burmistrza. Pan Tomasz 
Frischmann wie, jakie ma zadania do 
realizacji, i my wiemy, jakie mamy 
zadania. Na pewno nie będą to zadania 
realizowane na infrastrukturze miej-
skiej... - tak wyjaśniał radnym starosta 
Zdzisław Brezdeń, pomysł ugodowe-
go załatwienia sporu z burmistrzem 
Oławy, w sprawie niezrealizowanego 
przez miasto wkładu fi nansowego do 
budowy Centrum Edukacyjno-Rewali-
dacyjnego. - Sprawa jest poważna i nie 
można jej zamiatać pod dywan! Mó-
wimy tutaj o dwóch milionach złotych. 
Widać, że się robi jakiś „deal”! Wiemy, 
o co chodzi! Gra zahacza o politykę, 
o przyszłe wybory i inne kwestie! Ale 
tu chodzi o pieniądze powiatowe! 
Chodzi tutaj też o honor! To nie ja, 
a pan podał burmistrza do sądu! - a tak 
ripostował staroście opozycyjny radny 
Józef Hołyński.

OPR.: (KAT)

Miedziane 
usta prawdy

Gminny komisarz 
z PiS - Henryk Kuriata, 
znalazł w końcu chęt-
nych na megatelewizor, 
zakupiony w ubiegłym 
roku przez wójta Jana 
Kownackiego do Urzędu 
Gminy Oława, z okazji 
piłkarskich mistrzostw 
świata w Rosji. Tymi 
nabywcami - jednak 
mało szczęśliwymi, jak 
się okazuje - są władze 
Domaniowa, które zaku-
piły tę wielką „plazmę” 
do wyremontowanej sali 
konferencyjnej w swoim 
Urzędzie Gminy. Tele-
wizor z przeogromnym 
ekranem miał służyć do 
elektronicznego prowa-
dzenia i rejestrowania 
obrad Rady Gminy Do-
maniów. Jednak już na 
pierwszej sesji on co rusz 
kiksował. Za ten nieuda-
ny więc zakup delikatnie 
skrytykowała Wojciecha 
Głogulskiego (na fot. 
w środku), małżonka 
wójta i radna zarazem - 
Grażyna Głogulska (na 
zdjęciu z lewej). Dobrą 
minę do złej gry jak zwy-
kle robił natomiast szef 
Rady Gminy - Zdzisław 
Żygadło (na fot. z pra-
wej)...

(KAT)

- A kto 
mógł przypuszczać, 
że komisarz Kuriata 
zrobi nas wszystkich 
w „tata - wariata”?!

- A mówiłam 
ci Wojtek, żebyś 

nie brał tego telewizora 
od Heńka, bo zła 

poświata od niego 
bije! 

- Najważniejsze, że 
bieżące ceny ziemniaków
 i buraków z wrocławskiej

 giełdy będziemy mogli 
na tym megaekranie 
rolnikom wyświetlać! 
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PRACA
DAM PRACĘ

 ► Zatrudnię blacharza, pomocnika 
mechanika - mechanika Guz, Marcin-
kowice Tel. 500-110-300

 ► Zatrudnię traktorzystę w gospo-
darstwie rolnym w Nowym Dworze. 
Dzwonić od 8.00-15.00 pod nr Tel. 
502 174 411

 ► Zatrudnię fryzjerkę z doświadcze-
niem, Odnova Tel. 724 064 346

ZATRUDNIĘ DO OBSŁUGI 
WTRYSKAREK, PEŁNY ETAT, 

UMOWA O PRACĘ. MIEJSCE PRACY 
BYSTRZYCA OŁAWSKA 

TEL. 503 964 115

 ► Przyjmę do pracy na budowie Tel. 
57 576 09 06

 ► Opieka Niemcy Legalnie. Tel. 725 
248 935

 ► Firma ATF zatrudni mechanika sa-
mochodowego - mile widziani rów-
nież pracownicy z Ukrainy Tel. 507 
804 231

 ► Firma zatrudni pracownika ochro-
ny, obiekt przemysłowy, dobra obsłu-
ga komputera. Forma zatrudnienia 
do  uzgodnienia. Tel. 660 769 899

 ► Zatrudnimy na zmywak 782-095-
919

APTEKA ZATRUDNI POMOC 
APTECZNĄ NA 1/2 ETATU 
GODZ. POPOŁUDNIOWE. 

CV NA MAILA apteka-anna@wp.pl 
TEL. 605 225 505

 ► Firma „Karaś” zatrudni pracowni-
ków produkcji oraz elektryka Tel. 509 
828 672 lub 71-313-30-21 do godz 15

 ► Przyjmę do pracy od zaraz mala-
rzy Tel. 661 563 060

 ► KROMABIS.PL ZATRUDNI KIEROW-
CE C+E W TRANSPORCIE KRAJOWYM. 
Tel. 600 050 600

ZATRUDNIĘ I PRZYUCZĘ 
W OKRESIE LETNIM ASYSTENTKĘ 

STOMATOLOGICZNĄ 
TEL. 71 301 66 66 EMAIL: 
rejestracja@easydent.pl
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 ► PRZYJMĘ DO PRACY W SKLEPIE 
W JACZKOWICACH 10A NA CAŁY LUB 
PÓŁ ETATU. WIADOMOŚĆ W SKLEPIE 
LUB Tel. 668 354 670

ZATRUDNIĘ PRACOWNIKÓW 
DROGOWYCH ORAZ KIEROWCÓW 

KAT. C, B LUB T 
DO PRAC DROGOWYCH. 

 TEL. 669 380 056

 ► Zatrudnię Fryzjera/Podnajme 
osobne stanowisko w salonie Fryzjer-
sko-Kosmetycznym w bardzo dobrej 
lokalizacji z dużą bazą klientów. Tel. 
881 333 147

 ► Przyjmę kafelkarza z doświadcze-
niem Tel. 783 700 999

 ► Firma Inwemer zatrudni  osobę do 
sprzątania biur szatni, streefy sanitar-
nej  w Oławie i Jelcz Laskowicach na 8 
godzin /2 zmiany, atrakcyjne warunki 
pracy. Premia za  frekwencję. Kontakt 
telefoniczny 603 967262

 ► Zatrudnię pracownika ochrony 
licencjonowanego lub bez licencji, 
mile widziane osoby z orzeczeniem. 
Tel. 694 057 119

KUPNO
 ► Kupię palety wszystkie. Własny 

transport, tel.  Tel. 661-515-308

 ► Kupię: starocie, szable, bagnety, 
zegarki, odznaki,  Tel. 502-627-675 

 ► Kupię ciągniki i przyczepy oraz 
maszyny rolnicze,  Tel. 602 811 423

SPRZEDAŻ
 ► Producent rolet wewnętrznych w 

kasecie – 1 zł za cm szer. kasety, Gaj 
Oławski 11,   Tel. 537-509-599

 ► Sprzedam rower górki mało uży-
wany, cena 170 zł,  Tel. 603 915 570

 ► Tanio łóżka hotelowe 505-900-
394

ZDROWIE 
LEKARSKIE

 ► LEKARZ STOMATOLOG – DOROTA 
NAGLIK przyjmuje Oława, ul. Rybac-
ka 5 a,  Tel. 601-89-32-32,  887-877-
97771-303-22-33, codziennie (oprócz 
niedziel) od 9.00 do 20.00 

 ► LEKARZ STOMATOLOG, LEKARZ 
MEDYCYNY – TOMASZ NAGLIK przyj-
muje Oława, ul. Rybacka 5 a, codzien-
nie (oprócz niedziel) od 9.00 do 20.00  
tel. 601-893-232, 887-877-977, 71-
303-22-33 

 ► SPECJALISTA LARYNGOLOG B. 
BORTNIK przyjmuje w środy  i w piątki 
„Laser Dent”, ul. Wiejska 34/2, rejestra-
cja telefoniczna od 14:30 pod nume-
rem  Tel. 71 313 88 16

 ► STOMATOLOG DR N. MED. KATA-
RZYNA ŁAGOWSKA, EasyDent Dental 
Clinic,  Tel. 71 301 66 66 www.easy-
dent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA ANDŻELIKA 
PŁOŃSKA, EasyDent Dental Clinic, Tel. 
71 301 66 66 www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA LESZEK BURY, 
EasyDent Dental Clinic,  Tel. 71 301 66 
66 www.easydent.pl

 ► STOMATOLOG DR N. MED. 
AGNIESZKA SZULGAN-MĄDRZAK, 
EasyDent Dental Clinic, Tel. 71 301 66 
66 www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA JUSTYNA LE-
WANDOWSKA, EasyDent Dental Clinic,  
Tel. 71 301 66 66 www.easydent.pl

 ► ESPERAL Tel. 603 606 121

UROLOG 
LEK. MED. JACEK JASTRZĘBSKI 

- SPECJALISTA UROLOG. 
PRYWATNA PRAKTYKA 
UROLOGICZNA, USG: 

UL. ŻEROMSKIEGO 12, 
NZOZ NOMED; WTOREK OD 

16.00 DO 18.00, REJESTRACJA 
TELEFONICZNA PN.-PT.8.00-16.00 

TEL. 71 303 43 24

 ► GASTROSKOPIA - Gabinet chirur-
giczny: specjalista - chirurg JACEK 
RUTKIEWICZ, rejestracja, fax,  Tel. 71 
302 86 66

 ► PRYWATNY GABINET LARYN-
GOLOGICZNY, LEK. MED. BOŻENA 
LEŚNIAK, pn - 17.00-18.00, śr 16.30-
17.30 NZOZ Medica, 11 Listopada 14,  
Tel. 601 911 459

PRYWATNY GABINET 
DERMATOLOGICZNY 

- KRYSTYNA DROZDOWSKA. 
OD 15 KWIETNIA ZOSTAŁ 

PRZENIESIONY DO PRZYCHODNI 
RODZINNEJ 

LEK. MED. JÓZEFA JAROSZA, 
OŁAWA, UL. IWASZKIEWICZA 45A, 

WTORKI OD 16.00 DO 18.00 
TEL. 71-303-81-88 603-779-092

 ► PSYCHOLOG KLINICZNY - dr n. 
hum. JOLANTA KACZMAREK-STEC 
Tel. 501-681-669 www.gabinetZoMi.
olawa.pl

LEKARZ STOMATOLOG 
EWA SROCZEK PRZYJMUJE 

OŁAWA UL. CHROBREGO 23B 
NZOZ OMEGA 

TEL. 600 728 929

DERMATOLOG 
DR HAB. NAUK MEDYCZNYCH 

RAFAŁ BIAŁYNICKI - BIRULA 
ADIUNKT KLINIKI DERMATOLOGII 

LECZENIE CHORÓB SKÓRY: 
ŁUSZCZYCY, TRĄDZIKÓW, GRZYBIC, 

ŁYSIENIA, BRODAWEK, ALERGII, 
OCENA ZNAMION 

OŁAWA, UL. SIENKIEWICZA 8 
(NZOZ MEDAN).  GABINET CZYNNY 

W PONIEDZIAŁKI I CZWARTKI 
W GODZINACH 16.00-19.00.  
KONIECZNA REJESTRACJA 

TELEFONICZNA: 601-990-167   
www.dermatologolawa.pl 

 ► M. WAWRZYŃSKA – SPECJALISTA 
CHIRURG: rektoskopia, laseroterapia, 
choroby żył, osteoporoza, leczenie, za-
biegi (usuwanie znamion, brodawek, 
włókniaków i innych zmian skórnych), 
stulejki, Oława ul. Mickiewicza 41 
Tel. 603-606-121

 ► LEKARZ WETERYNARII JERZY GI-
GOŁŁA, Oława Janowskiego 4, wizyty 
domowe,  Tel. 604 177 146

 ► SPECJALISTA ORTOPEDA Pry-
watny Gabinet Lekarski dr n. med. 
LESZEK MORASIEWICZ przyjmuje w 
Oławskim Centrum Rehabilitacyjnym 
Oława, ul. Zaciszna 17, środa godz 16-
18  Tel. 601 702 263

 ► USG serca, Holter EKG, Holter ci-
śnieniowy, konsultacje kardiologiczne 
Katarzyna i Daniel Błaszczyk specjali-
ści kardiolodzy. Gabinet Prywatny ul. 
Sienkiewicza 8, Oława (NZOZ MEDAN)
rejestracja wyłącznie telefoniczna. Tel. 
698 808 606

NIERUCHOMOŚCI
SPRZEDAM

 ► Mieszkanie bezczynszowe Jelcz-
-Laskowice, 90mkw, 359tys BN  Tel. 
793 020 202

 ► Dom 112 mkw w najwyższej jako-
ści, centrum Jelcza-Laskowic, 440tys 
BN  Tel. 793 020 202

NOWE DOMY PARTEROWE W 
ZABUDOWIE SZEREGOWEJ O POW. 

OK. 73MKW.  TEL. 691 731 691

 ► Mieszkanie 3 pokojowe, rozkłado-
we, cena 260 000 PLN, Jelcz-Laskowi-
ce. Tel. 506 540 120

 ► Mieszkanie 2 pokojowe, wysoki 
parter, 51mkw, 220 000 PLN, rozkła-
dowe, Jelcz-Laskowice. Tel. 506 540 
120

 ► Dom 85 mkw , bliźniak, stan de-
weloperski, cena 285 000PLN,  Miło-
szyce. Tel. 506 540 120

 ► Działki budowlane okolice Jelcza-
-Laskowic od 65 000 PLN. Tel. 506 540 
120

 ► Mieszkanie 2 pokojowe, II piętro, 
57 mkw, centrum, 235 000 PLN, Jelcz- 
Laskowice. Tel. 506 540 120

CAPRI – NIERUCHOMOŚCI 
LESZEK ŻYTO, 

OŁAWA, UL. ZACISZNA 60/8, 
TEL. 601-990-187 

CAŁA OFERTA NA STRONIE 
www.capri-nieruchomosci.gratka.pl 

*2-POKJOWE 37,20 M KW., IV 
PIĘTRO, WYSOKI STANDARD, 

CHROBREGO - 170 TYS ZŁ 
*3-POKOJOWE, 59 M KW., II 

PIĘTRO, 2012 ROK, ZACISZNA, 
BALKON, WINDA- 339 TYS 

ZŁ* 3-POKOJOWE 74 M KW., I 
PIĘTRO, BALKON, GARDEROBA, 
2014 R., ZACISZNA - 410 TYS ZŁ  
*3-POKOJOWE  50,60 M KW., III 

PIĘTRO, BALKON, SOBIESKIEGO - 
219900 ZŁ*DOM SZEREGOWY 189 
M KW., DZIAŁKA 288 M KW., PLUS 
198 M KW. DZIERŻAWA, OSIEDLE 

BACZYŃSKIEGO - 470 TYS ZŁ*DOM 
NA DWIE RODZINY 130 M KW. 
, DZIAŁKA 700 M KW., 6 POKOI, 
2 KUCHNIE, 3 ŁAZIENKI, GARAŻ 

NOWY OTOK - 499 TYS ZŁ.* DOM 
SZEREGOWY 108 M KW., DZIAŁKA 

457 M KW., 6 POKOI, 
GARAŻ - 399 TYS ZŁ* 

CAŁA OFERTA NA STRONIE  
www.capri-nieruchomosci.gratka.pl 

TEL. 601-990-187

 ► Budowę domu parterowego na 
Zwierzyńcu w Oławie,  Tel. 502-627-
675 

 ► Sprzedam mieszkanie 3 pokojowe 
47m2  parter na osiedlu Kasprowicza 
cena 202 000 PLN  Tel. 509 725 252

 ► Działka budowlana w Stanowi-
cach (od strony Oławy na początku 
Stanowic) o pow. 011,64 ha (11,64 
ary) Media (gaz, woda, prąd, kanali-
zacja) cena 150 tys  Tel. 600 499 233

 ► Sorzedam mieszkanie 46 m kw., 
na Chrobrego 20, 235 000 zł,  Tel. 691 
740 182

 ► Sprzedam działkę rolną z prze-
znaczeniem pod zabudowę 0,26 ha w 
Chwalibożycach Tel. 666 244 812

 ► Sprzedam działkę budowlaną w 
Jelcz-Laskowicach ul. Morelowa - Po-
lna Tel. 508 834 806

 ► Sprzedam mieszkanie 2-pokojowe 
45 m kw., parter, Oława 732-940-311

TELEFONY

TELEFONY W DOMANIOWIE

Telefon Zaufania Anonimowych 
Alkoholików i Grup Rodzinnych  - 71-321-84-03 
Policyjny Telefon Zaufania  - 800-120-226
Telefon Zaufania M³odzie¿owy  - 71-998
Telefon Zaufania dla Uczennicy
i Ucznia   - 71-372-04-86
Niebieska linia - dla ofiar przemocy 
w rodzinie                             - 801 120 002
Pomarañczowa linia - pomoc rodzinom, 
których dzieci pij¹                - 801 14 00 68
Zielona linia - porady i informacje na temat 
HIV i AIDS                       - 22 621 33 67

TELEFONY ZAUFANIA

dyrektor   - 71-301-13-13
zastêpca dyrektora  - 71-301-13-14
sekretariat dyrektora  - 71-301-13-11 
                                   - fax: - 71-301-13-12
naczelna pielêgniarka  - 71-301-13-91

ordynator   - 71-301-13-40
izba przyjêæ  - 71-301-13-96
dy¿urka lekarska       - 71-301-13-39 lub 58
dy¿urka pielêgniarska  - 71-301-13-37
gabinet zabiegowy  - 71-301-13-97

ordynator   - 71-301-13-22
sekretariat  - 71-301-13-54
izba przyjêæ  - 71-301-13-35
dy¿urka lekarska  - 71-301-13-34
USG:  - 71-301-13-84
EKG  - 71-301-13-85
sala “R”  - 71-301-13-32

ordynator  - 71-301-13-20
sekretariat  - 71-301-13-55
izba przyjêæ:   - 71-301-13-47
dy¿urka lekarska       - 71-301-13-44 lub 45
dy¿urka pielêgniarska   - 71-301-13-42 lub 43
sala ”R”  - 71-301-13-46

ordynator  - 71-301-13-21
sekretariat  - 71-301-13-53
izba przyjêæ  - 71-301-13-89
dy¿urka lekarska 
 - ginekologiczno-po³o¿nicza   
- 71-301-1351
dy¿urka lekarska 
 - porodówka  - 71-301-13-52
dy¿urka pielêgniarska 
- ginekologiczno-po³o¿nicza  - 71-301-13-49
dy¿urka pielêgniarska
 - porodówka  - 71-301-13-50

ordynator  - 71-301-13-56
dy¿urka pielêgniarska   - 71-301-13-57

ordynator  - 71-301-13-23
dy¿urka lekarska  - 71-301-13-61
dy¿urka pielêgniarska  - 71-301-13-60
sala operacyjna  - 71-301-13-62

laboratorium  - 71-301-13-64
blok operacyjny  - 71-301-13-24
POZ  - 71-301-13-26

pogotowie-dyspozytor   - 71-301-13-92
rehabilitacja  - 71-301-13-68
RTG - pracownia  - 71-301-13-87
ruch chorych  - 71-301-13-78
centrala  - 71-301-13-00
centralna rejestracja do poradni 
specjalistycznych   
 -   71-301-13-00
 -   71-301-13-75
 -   71-301-13-76

TELEFONY W GMINIE O£AWA

TELEFONY DO SZPITALA

ODDZIA£ DZIECIÊCY

ODDZIA£ WEWNÊTRZNY

ODDZIA£ CHIRURGICZNY

ODDZIA£ GINEKOLOGICZNO-PO³O¿NICZY

ODDZIA£ NEONATOLOGICZNY

ODDZIA£ LARYNGOLOGICZNY

RÓ¯NE

PORADNIE SPECJALISTYCZNE

Urz¹d Gminy  - 71-301-77-35
Urz¹d Stanu Cywilnego  - 71-301-77-23
Parafia Nawiedzenia NMP   - 71-301-77-42
Gminne Centrum Kultury   - 71-301-78-79

Urz¹d Gminy  - 71-313-30-44
Gminny Zespó³ Oœwiaty   - 71-313-46-57
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 ► Sprzedam działkę 7,5 ar, uzbro-
jona, ul. Baczyńskiego Oława koło 
szpitala Tel. 603 571 182

 ► Mieszkanie 67 m2, Godzikowice, 
180 000 zł, oferta na Otodom, do ne-
gocjacji.  Tel. 603 728 550

 ► Sprzedam działkę budowlaną w 
Zabardowicach 14 arów 86 000 cena 
do negocjacji  Tel. 537-453-759

 ► Sprzedam działki budowlane z 
doprowadzoną energią elektryczną 
po 50 zł/m kw., w Nowym Dworze k 
Jelcza-Laskowic Tel. 606 929 502

 ► Sprzedam 2-pokojowe, od re-
montu, IV pietro. Os. Sobieskiego.  Tel. 
505 919 209

 ► Sprzedam mieszkanie 3 pokojowe 
47m2  parter na osiedlu Kasprowicza 

c e n a 
2 2 2 

000 PLN Tel. 509 725 252

 ► Sprzedam gruntu orne 10,70 ha i 
działkę rekreacyjną 3,40 ha, Gać Tel. 
513 285 608

KUPIĘ

 ► Kupię grunt,   Tel. 692-471-877

 ► Kupię lokal usługowy Tel. 666-
8 5 5 -
484

 ► Kupię każde mieszkanie lub dom 
z dowolnym stanem prawnym. Szyb-
ka wypłata gotówki. Tel. 669 505 054

 ► Kupię mieszkanie, lokal usługowy 
Tel. 603 127 445

 ► Kupię mieszkanie w Oławie 2 po-
koje na 1 lub 2 piętrze nowe budow-
nictwo. Tel. 694 129 546

POSIADAM DO WYNAJĘCIA

DO WYNAJĘCIA LOKALE O POW. 
15,28 MKW, 23,50 MKW I 36,83 
MKW W BUDYNKU BIUROWO-

USŁUGOWYM. DO DYSPOZYCJI: 
ZAPLECZE SOCJALNE, DUŻY 

PARKING PRZED BUDYNKIEM TEL. 
691 731 691, 71/303 40 11

 ► Wynajmę nowe w pełni wyposa-
żone jednoosobowe pokoje dla osób 
prywatnych z miejscem parkingo-

w y m , 
M a r -

cinkowice, Tel. 535-080-816

 ► Do wynajęcia garaż, ul. Wiejska, 
Tel. 600-068-446

DO 

WYNAJĘCIA LOKAL 60 M KW., 
W CENTRUM OŁAWY, ŚWIETNA 

LOKALIZACJA, NA KAŻDĄ 

DZIAŁALNOŚĆ, LOKAL SKŁADA 
SIĘ Z 4 POMIESZCZEŃ W TYM 

ZAPLECZE SOCJALNE I WC,  TEL. 
605 996 555

 ► Wynajmę kawalerkę umeblowaną 
w domku w Oławie,  Tel. 660 434 193

 ► Pokój 2 km od Oławy. Dla Polaków 
509 934 721

 ► Pokoje 1,2,3,4 osobowe Jelcz-La-
skowi-
ce,  Tel. 

601 788 813

 ► Kawalerka Jelcz-Laskowice,  Tel. 
601 788 813

 ► Wynajmę halę 150 m kw, po re-
moncie, naprzeciw Tesco, na usługi, 
magazyn Tel. 507 804 231

DO WYNAJĘCIA LOKALE O 
POW. OD 13,98 MKW DO 36,83 
MKW W BUDYNKU BIUROWO-

USŁUGOWYM. DO DYSPOZYCJI: 
ZAPLECZE SOCJALNE, DUŻY 

PARKING PRZED BUDYNKIEM.  
KONTAKT: 691 731 691, 71/303 

40 11

 ► Garaż w Jelczu-Laskowicach, ul. 
Hirszfelda. Tel. 697 142 520

 ► Do wynajęcia lokale na dowolną 
działalność produkcyjno handlowo 
usługowo-biurową składające się 
z dwóch pomieszczeń i sanitariatu 
z dostępem do siły powierzchnia 
70,40m2 znajduje się na parterze na 
terenie zamykanym z parkingiem dla 
klientów cena 1650zł netto+media-
,jest możliwość powiększenia go o 
kolejne pomieszczenie o powierzchni 
27,90m2 oraz lokal który składa się z 
dwóch pomieszczeń i łazienki łączna 
powierzchnia 33m2 cena 1300zł net-
to+media. Dodatkowa powierzchnia 
hala 60m2 cena do uzgodnienia. Lo-
kale znajdują się na terenie zamyka-
nym. Adres Oława ul. Lipowa 13. Tel: 
501775746, 664-459-407

 ► Wynajmę powierzchnię użytkową 
w sklepie 11 m2. Tel. 504 158 306

 ► WYNAJEM POKOI, NOCLEGI PRA-
COWNICZE OD 45ZŁ/ DOBA Tel. 664 
948 095

 ► Wynajmę mieszkanie 2-pokojowe 
na Chrobrego 1200 zł 691-740-182

 ► Mieszkanie dwupokojowe w Oła-
wie przy ul. Browarnianej I piętro,  Tel. 
784 705 965

 ► Mam do wynajęcia na długi czas 
lokal o pow. 100 m kw.  4 pomieszcze-
nia, położony na parterze przy Tesco 
wejście od ul. 3 Maja 24/5. Wszystkie 
media, parking. Przeznaczenie lokalu 
na miejsca noclegowe, gabinet ko-
smetyczny, lekarski, biurowy handlo-
wy itp. Cena 4500zl/m-c plus media. 
Tel. 602 775 663

 ► Do wynajęcia kawalerka 18 m 
kw., z pełnym wyposażeniem, przy ul. 
1 Maja, I p., w bloku, 1280 zł miesięcz-
nie (ze wszystkimi opłatami), dostęp-
ne od 1 lipca Tel. 607 340 406

 ► Do wynajęcia kawalerka 26 m kw., 
z pełnym wyposażeniem, przy ul. 1 
Maja, I p., w bloku, 1380 zł miesięcznie 
(ze wszystkimi opłatami), dostępne 
od 1 lipca Tel. 607 340 406

 ► Mieszkanie 2-pokojowe, 38 m 
kw., z aneksem kuchennym w Jelcz-
-Laskowicach 1750 zł z opłatami Tel. 
513 598 367

 ► Wynajmę mieszkanie dla pracow-
ników 54 m.kw. Jelcz-Laskowice ul. 
Chwałowicka 8 Tel. 691 320 919

 ► Wynajmę wyremontowane , trzy-
pokojowe mieszkanie przy ul. Ole-
śnickiej w Oławie Tel. 783 822 285

 ► Do wynajęcia mieszkanie 2 poko-
je, ul. Zaciszna Tel. 698 133 814

 ► Wynajmę kawalerkę o powierzch-
ni 30,5 m2 w Oleśnicy Małej (12km od 
Oławy) Do lokalu przypisana jest piw-
nica oraz pomieszczenie gospodarcze
 Tel. 502 675 561

 ► Wynajmę mieszkanie 2-poko-
jowe w Oławie, ul. Rybacka Tel. 668 
409 642

 ► Lokal do wynajęcia - wysoki par-
ter z witrynami, 50m2 z zapleczem 
sanitarnym i gospodarczym, ul. Chro-
brego 15, Oława. Obiekt monitorowa-
ny, z parkingiem. 1500zł brutto plus 
media. Informacja. 693 103 733

 ► Wynajmę kawalerkę w Oławie, 
ul. Kamienna. Tel. 511 910 676

ZAMIENIĘ

 ► Mieszkanie komunalne, 50 m  kw. 
Tel. 883 249 655

 ► Zamienię mieszkanie komunalne 
54 m. kw. na parterze na mniejsze Tel. 
721 285 885

BIURO NIERUCHOMOŚCI

 ► Biuro Nieruchomości Comfort Ho-
use Kazimiera Grzeszczak – kupno i 
sprzedaż mieszkań, domów, działek i 
lokali. Oława, ul. 1 Maja 6/2,   600-340-
145 www.comforthousenieruchomo-
sci.gratka.pl 

 ► Biuro Nieruchomości: Sprzedaż, 
kupno oraz wynajem mieszkań, do-
mów, działek, lokali. Kredyty mieszka-
niowe, gotówkowe. Wasz Ekspert Do-
rota Kopyta. Biuro Oława ul. Zaciszna 
94/2. Tel. 73 382 74 10

USŁUGI
USŁUGI RÓŻNE

 ► GEODEZJA, klasyfikacja gruntów, 
Marcinkowice, ul. Sokola Tel. 606-929-
582 www.mptgeo.pl 

 ► Elektryk – awarie, montaż, odbio-
ry,   Tel. 608-770-478

 ► Projektowanie, certyfikaty ener-
getyczne, kierowanie budowami, 
usługi budowlane PiW BIELECKI Biu-
ro: Marcinkowice, ul. Cicha 13, tel. 
506-196-175, 695-777-444  Tel. 506-
196-175 695-777-444

 ► Usługi elektryczne, automatyka 
do bram,  603-076-223

 ► Geodezja - mapy D/C projekto-
wych, tyczenia, inwentaryzacje, wska-
zania granic, tel.  Tel. 604 957 359

 ► Usługi elektryczne,  Tel. 604-613-
483 

 ► Alarmy i monitoring,  Tel. 604-613-
483

 ► Cyklinowanie, Tel. 697-143-799

 ► Elektryk - instalacje elektryczne 
Tel. 665 639 401

 ► Usługi elektryczne w zakresie 
instalatorstwa, pomiarów, naprawy 
maszyn i urządzeń elektrycznych Tel. 
501 230 282

 ► Klimatyzacja  604-613-483 

 ► Pio-Spaw Piotr Kiełbicki. Wykona-
nie płotów, balustrad i innych czyn-
ności spawalniczych Tel. 783 136 074

 ► Rekuperacja projekt, montaż Eko-
Dom  Tel. 693 372 129 

 ► Wymiana zużytych spirali trans-
portowych w kombajnach zbożo-
wych (Claas, John Deere, New Hol-
land) Kontakt: pon-pt:8-18 Tel. 661 
473 312

 ► Oddłużanie. Upadłość konsu-
mencka. Masz długi? Zadzwoń. Bez-
płatna konsultacja.  Tel. 501 871 993 
Sp Kancelaria sp. z o.o.

BHP
 ► BHP szkolenia, nadzór, doradz-

two, dokumentacja wypadkowa, oce-
na ryzyka, tel./fax 71-313-74-45 Tel. 
603 127 445 , www.bhpolawa.pl tel./
fax 71-313-74-45,

STOLARSTWO

 ► Renowacje mebli antycznych, Tel. 
607-916-795 

 ► Meble Mix Marcin Zanin, kuchen-
ne, szafy, garderoby, łazienkowe oraz 
inne. Fachowe doradztwo, bezpłatne 
pomiary i solidne wykonanie. Jelcz-
-Laskowice, Tel. 609-034-113 Email:  
meblemix@wp.pl

 ► BDB MEBLE- wykonawca mebli, 
na wymiar, na zamówienie, na każdą 
kieszeń, pomiar - projekt - wycena 
- montaż - serwis, Marcin Ostrowski 
- Oława – ul. Iwaszkiewicza 48. Zapra-
szamy Tel. 500 108 785, www.bdbme-
ble.net,

SCHODY I DRZWI Z DREWNA, 
PROJEKT Z WIZUALIZACJĄ 
GRAFICZNĄ  605 741 606 

AGD
NAPRAWA I SPRZEDAŻ URZĄDZEŃ 

CHŁODNICZYCH I AGD – 
DOMOWYCH I SKLEPOWYCH – 

OŁAWA, PL. ZAMKOWY 19, 
TEL. 508-267-478  71-301-42-71

SERWIS AGD 
TEL.  603-835-219

 ► Zakład naprawy sprzętu AGD. 
Pralki, lodówki, zmywarki, zamrażarki, 
maszyny do szycia i inne sprzęty AGD. 
Oława – ul. Grota-Roweckiego 4,  Tel. 
71 313 26 73 , 502-868-817 

ELEKTRONIKA RTV
 ► Montaż i serwis anten satelitar-

nych, www.satix.net.pl,  Tel. 602 495 
749

 ► Serwis RTV – SAT,  Tel. 602 495 749

 ► Montaż anten i tunerów,  Tel. 604 
613 483

 ► Montaż, serwis anten TV-SAT i TV 
naziemna DVB-T.  Tel. 601 061 629

 ► Naprawy domowe, warsztatowe 
telewizorów i monitorów  Tel. 603 701 
066

CZYSZCZENIE

 ► Profesjonalne czyszczenie dywa-
nów, wykładzin, tapicerek,  Tel. 665 
639 401

 ► Karcher - profesjonalne czyszcze-
nie dywanów, tapicerki meblowej 
oraz samochodowej,  Tel. 504 163 100

 ► ECO-DAN usługi porządkowe 
kompleksowo. pranie dywanów, wy-
kładzin, mebli tapicerowanych, Tel. 
724 429 736 www.ecodan.eu

 ► Pranie tapicerki meblowej i samo-
chodowej, dywanów Atrakcyjne ceny, 
dojazd – www.ecopranie.pl,  Tel. 692 
057 141

TRANSPORT

TRANSPORT KONTENEROWY, 
PODSTAWIANIE KONTENERÓW 

POD GRUZ, ZŁOM I ŚMIECI  
TEL. 501 278 422

 ► Transport. Bus Maxi. Kraj – zagra-
nica.  693 372 032

 ► Przeprowadzki - transport, niskie 
ceny, 24 h, duże auto, Tel. 604 332 147

 ► Przewóz osób, tanio,  Tel. 604 332 
147

 ► Przewóz mebli,  Tel. 604 332 147

 ► Transport HDS,  Tel. 724 768 466

 ► Bus osobowy, 8+1, klimatyzacja.  
Tel. 507 053 028

HYDRAULICZNE

 ► Naprawa – montaż junkersy – ku-
chenki – gaz hydraulika 713-134-439

 ► Usługi hydrauliczne. Tel. 693 753 
029

 ► Usługi hydrauliczne, remont łazie-
nek i mieszkań  Tel. 693 753 029 71-
301-52-59 

 ► Junkers - naprawa, montaż 501-
278-041

BUDOWLANE

 ► Adaptacje poddaszy. Komplekso-
we remonty mieszkań i łazienek, Tel. 
693 753 029

 ► Adaptacje poddaszy. Komplekso-
we remonty mieszkań i łazienek, Tel. 
71 301 52 59 , 693 753 029

ETKA-PROJEKT. 
OŁAWA, UL. CHROBREGO 17/3. 

PROJEKTOWANIE I KIEROWANIE 
BUDOWAMI. 10 000 PROJEKTÓW 

TYPOWYCH DOMÓW DO 
WYBORU. www.etka.pl 

TEL. 603 685 925 , 71 303 28 05 

 ► Remonty mieszkań, łazienek, re-
gipsy, kafle, gładzie, panele, tapeto-
wanie, malowanie: wnętrz, elewacji, 
dachów Tel. 889 312 688

 ► Malowanie, tapetowanie, panele, 
regipsy, papa termozgrzewalna, Tel. 
698 623 537

 ► Łazienki, płytki podłogowe, prze-
róbki hydrauliczne, klinkier,  Tel. 698 
623 537

 ► Malowanie natryskowe agrega-
tem, malowanie tradycyjne wałkami, 
gładzie, panele, regipsy, 500-254-830 
Tel. 500 254 830

 ► Usługi remontowo-budowlane. 
Tanio, szybko i solidnie,   Tel. 663 625 
229

 ► Cyklinowanie bezpyłowe i reno-
wacja schodów,  Tel. 600 170 178

 ► Kostka brukowa HurtBruk.pl,  Tel. 
724 768 466

 ► Elewacje, docieplenia, tynki struk-
turalne natryskowe,  Tel. 697 106 011

 ► Budowa domów, więźby, pokry-
cia dachowe, wylewki, tarasy, schody 
betonowe, odwierty studni,  Tel. 697 
106 011

 ► Docieplenie budynków, struktury,  
Tel. 607 916 795

 ► Usługi budowlane - Kafelkowanie, 
Malowanie, Panele i inne,  Tel. 725 143 
324

 ► Usługi remontowo-budowlane od 
A do Z,  Tel. 723 636 532

 ► Usługi remontowo-budowlane od 
A do Z,  Tel. 723 636 532

TELEFONY

Pogotowie Ratunkowe         -  9 9 9
Stra¿ Po¿arna  -  9 9 8
Stra¿ Miejska  -  9 8 6
Komenda Powiatowa Policji -  9 9 7
Pogotowie Wod. - Kan. -  9 9 4
Pogotowie Gazowe -  9 9 2
Sanepid                - 71-313-38-21 
Zagro¿enie epidemi¹ - 600-779-259

Komenda Powiatowa Policji
  - 71-381-72-22
Szpital Powiatowy  - 71-301-13-11
Stra¿ Miejska  - 71-301-12-22
Stra¿ Miejska   
Patrol zmotoryzowany  - 601-146-905
Stra¿ Gminna  - 71-313-25-83
Kom. Powiatowa PSP  - 71-313-40-45
Pogotowie Energet.  - 71-313-29-06
Zak³. Wod. i Kan.  - 71-303-95-21
Zak³ad Gazownictwa  - 71-313-23-61
Dom Pomocy Spo³ecz.  - 71-313-01-10
Dzienny Dom Pobytu  - 71-313-29-91
Polski Czerwony Krzy¿  - 71-313-23-25
Dworzec PKS O³awa  - 71-313-72-32
Oœrodek Kultury  - 71-313-28-29
K¹pielisko OCKF   - 71-313-21-89
Dom Dziecka  - 71-313-20-51
Punkt Konsultacyjny Przeciwdzia³ania  
Przemocy w Rodzinie  - 71-313-25-17
Miejski Zespó³  Ekonomiczno
-Administracyjny Szkó³   - 71-313-25-70
Inf. LOT  - 801-703-703  

UP nr 1, ul. 1 Maja  - 71-318-71-21
UP nr 3, ul. Wroc³awska  - 71-318-71-17  
UP nr 4, ul. B. Chrobrego   - 71-318-71-18  
UP nr 5, ul. Iwaszkiewicza       - 71-318-71-19  

MB Pocieszenia  - 71-313-22-41 
MB Ró¿añcowej  - 695-630-418
Mi³osierdzia Bo¿ego  - 71-313-86-88  
Œw. Ap. Piotra i Paw³a  - 71-313-27-23

Starostwo Powiatowe  - 71-301-15-22
Powiatowy Urz¹d Pracy  - 71-313-90-33
Prokuratura  - 71-313-40-11  
S¹d Rejonowy  - 71-313-24-44
Urz¹d Skarbowy  - 71-303-94-39 
Informacja podatkowa  - 71-303-94-33
Urz¹d Miejski O³awa         - 71-303-55-01/02
Urz¹d Stanu Cywilnego  - 71-313-38-58
Powiatowy Zarz¹d Drogowy   - 71-303-30-19  
Sanepid  - 71-313-38-21
ZUS  - 71-303-98-00

Jednostka Ratowniczo  - Gaœnicza PSP 
  - 71-318-81-62  
Komisariat Policji  - 71-318-15-97

Urz¹d Miasta i Gminy   - 71-381-71-22
Urz¹d Stanu Cywilnego  - 71-381-71-12
Powiatowy Urz¹d Pracy   -71-318-33-46    
Zak³ad Gospodarki  Komunalnej 
  - 71-303-52-31
Zak³ad Gospodarki Mieszkaniowej TBS 
  - 71-318-81-47
Zespó³ Ekonomiczno-Administracyjny Szkó³ 
  - 71-712-09-88

NMP Królowej Polski  - 71-318-81-03 
Stanis³awa Biskupa  - 71-318-15-55  
Maksymiliana Kolbego  - 71-318-13-74

 
UP ul. Folwarczna  - 71-318-71-07   
UP ul. Liliowa  - 71-318-71-08  
UP ul. Wroc³awska  - 71-318-71-09   
UP ul. Techników  - 71-318-71-10

TOWARZYSTWO OPIEKI 
NAD ZWIERZÊTAMI    
- Jelcz-Laskowice  - 71-318-22-89
- O³awa  - 71-313-51-11

TELEFONY ALARMOWE

TELEFONY O³AWSKIE

URZÊDY POCZTOWE

PARAFIE

URZÊDY W O£AWIE

TELEFONY W J-L

URZÊDY

PARAFIE 

URZÊDY POCZTOWE

INNE
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MOTORYZACYJNE
SKUP SAMOCHODÓW DO 

KASACJI - ZA KAŻDY PŁACIMY 
GOTÓWKĄ, TRANSPORT 
SAMOCHODU GRATIS, 

WYSTAWIAMY ZAŚWIADCZENIA 
NIEZBĘDNE 

DO WYREJESTROWANIA 
W WYDZIALE KOMUNIKACJI 

I FIRMIE UBEZPIECZENIOWEJ. 
OŁAWA UL. ZWIERZYNIECKA 11 
TEL. 505-045-414  509-582-251, 

TEL/FAX 7131-33-024, 

KUPIĘ KAŻDE AUTO 
DO 5000 ZŁ, 

PŁACIMY NAJWIĘCEJ 
TEL. 504-004-956

 ► Blacharstwo, lakiernictwo i inne. 
Stefan Rolka, Oława, ul. Turkusowa 2 
(Nowy Otok), Tel. 508-287-203 71-
303-80-21

BMW 
SPRZEDAM E46, 1.8, 2001 R., 

USZKODZONE, DO NAPRAWY 
BLACHARSKO-LAKIERNICZEJ,  

TEL. 669 742 925

 ► Autolaweta 24 h – uslugi,  Tel. 781 
306 420

KUPIĘ KAŻDE AUTO. 
NAJLEPSZE CENY 

W REGIONIE 
TEL. 781-306-420

 ► Sprzedam renault thalia 2009, 1,2. 
75 km z salonu  607-400-866

 ► Usługi remontowo-budowlane od 
A do Z,  Tel. 723 636 532

 ► Docieplania, elewacje, remonty 
tanio i solidnie Tel. 698 484 858

 ► Cyklinowanie bezpyłowe, ukła-
danie parkietów i paneli, renowacja 
schodów,  Tel. 507 194 548

 ► Zgrzewanie papy, naprawy dekar-
skie, remonty kominów, mycie i malo-
wanie dachów, przycinanie i wycinka 
drzew,  Tel. 882-087-150 

 ► Malowanie, tapetowanie, gładź, re-
gipsy, kafelki,  ogrodzenia 729 677 185

 ► Łazienki od A do Z  Tel. 782 495 
853

 ► Układanie glazury Tel. 782 495 
853

 ► Rekuperacja projekt, montaż Eko-
Dom  693 372 129

 ► Łazienki, podłogi, malowanie, ta-
petowanie, solidnie 693-585-786

 ► Docieplanie budynków, tynki 
strukturalne, malowanie elewacji, po-
sadzki przemysłowe Tel. 505 668 794

NATRYSKOWE MALOWANIE 
AGREGATEM  608-477-396

 ► Brukarstwo i usługi koparko-łado-
warką Tel. 502 411 884

 ► Profesjonalne, kompleksowe re-
monty i wykończenia  Tel. 507 858 727

UROCZYSTOŚCI
 ► Chłodnia na wesela + stół wiejski 

gratis,  Tel. 604-421-959

VIDEOFILMOWANIE

 ► Artur Wawer Tel. 888-664-585 
www.artur.video-weselne.pl

 ► Videofilmowanie, Tel. 508-295-104

 ► Zgrywanie z kaset VHS na DVD. 
3 Maja 8u/2a.  Tel. 792-502-051

ZESPOŁY
 ► Dj Robi - wesela, integracje, ple-

nery, scena - doświadczenie - ponad 
18 lat, Tel. 507 053 028 www.djrobi.pl 

 ► ZGRANA PARA,  Tel. 692-717-384

 ► For You,  Tel. 604-421-959

 ► Oprawa muzyczna DJ EJSY, oferu-
jemy stoisko z watą cukrową i popcor-
nem wraz z obsługą Tel. 667-054-756 

 ► Zespół muzyczny Mała Kapela  Tel. 
512 802 544

 ► ZESPÓŁ NANOWO. Tel. 53 535 52 04

TŁUMACZENIA
 ► Tłumacz przysięgły j. niemieckie-

go JAKUB MOŻEJKO, briefy, doku-
menty, Tel. 502-125-909

BIURO TŁUMACZEŃ ETO. 
TŁUMACZENIA 

ZWYKŁE I PRZYSIĘGŁE, 
OŁAWA, UL.BRZESKA 19, 

TEL. 501-621-443 71-318-10-50

 ► Vision jobs - tłumaczenia przysię-
głe i zwykłe  wszystkie języki. Oława, 
ul. Magazynowa 3/9,  Tel. 71 758 48 40 
www.visionjobs.com

KOMPUTERY

 ► Pogotowie i serwis komputerowy, 
rozwiążę każdy problem, dojazd do 
klienta, 10-letnie doświadczenie, ta-
nio, szybko, solidnie Tel. 603 715 185

 ► Pogotowie i serwis komputerowy, 
rozwiążę każdy problem, dojazd do 
klienta, 10-letnie doświadczenie, ta-
nio, szybko, solidnie Tel. 603 715 185

 ► S-Computers komputery, kasy fi-
skalne, serwis, NC+, 3 Maja 8u/2a,  Tel. 
792 502 051

 ► Romicom: komputery, telefony 
komórkowe, E-papierosy, serwis te-
lefonów, drukarek, komputerów. Re-
generacja tuszy i tonerów, ul. B. Chro-
brego 20f  Tel. 503 149 152

RÓŻNE
BIURO RACHUNKOWE INCOME 

- KSIĄŻKI PRZYCHODÓW 
I ROZCHODÓW, 

PEŁNA KSIĘGOWOŚĆ, 
ROZLICZENIA Z ZUS I US, 

OŁAWA, UL. KUTROWSKIEGO 41, 
TEL. 604-071-018,  71-734-57-33 

 ► Kredyty konsolidacyjne gotówko-
we pożyczki pozabankowe biuro Oła-
wa pl. Gimnazjalny 5 B plastry miodu 
obok punktu z dorabianiem kluczy i 
sklepu odzieżowego. Kontakt  Tel. 501 
169 184

NAUKA
 ► Matematyka - korepetycje 505-

188-102

WAKACJE! LETNIA SZKOŁA 
WOKALNA ZAPRASZA NA 

IDYWIDUALNE LEKCJE ŚPIEWU 
- TURNUSY 5 DNIOWE 

Z NAGRANIEM WŁASNEJ PŁYTY. 
TEL. 665 463 603

PodziękowaniaPodziękowania
Lekarzom z oddziałów chirurgicznego i wewnętrznego 
Szpitala Powiatowego w Oławie - Andrzejowi Wołyńcowi, 
Oldze Sosulskiej i Małgorzacie Zarębie-Wojtal - serdecz-
ne podziękowanie za troskliwą opiekę składa wdzięczna 
pacjentka Aniela Matkowska.

***
Społeczność Szkoły Podstawowej w Ścinawie Polskiej 
składa serdeczne podziękowania Sołtysowi i Radzie So-
łeckiej za ufundowanie nowego sprzętu na placu zabaw.

***
Sołtys, Rada Sołecka i KGW w Ścinawie, w imieniu Dzieci 
i Rodziców, pragną serdecznie podziękować naszym 
sponsorom, za dar hojności w organizacji Dnia Dziecka:
Firmie "Eurospargel", Danielowi i Sławomirowi Kińczy-
kom,  Adamowi Bazanowi, Mieczysławowi Majewskiemu, 
Kazimierzowi Mądrzykowi, Adrianowi Waszkiewiczowi, 
Marcinowi Ziobrowskiemu oraz wszystkim osobom, które 
pomogły w przygotowaniu dziecięcego festynu.

nati3@tlen.pl

P£YWALNIA MIEJSKA 
w Jelczu-Laskowicach

71-318-24-44

Czynna w godzinach:

poniedziałek - środa - 
piątek  
8.00 - 22.00
wtorek - czwartek 
6.00 - 22.00
sobota - niedziela 
10.00 - 21.00 

Ceny biletów 
za godziną:

poniedziałek - piątek 
do 16.00: 
normalny - 9 zł,

ulgowy - 7 zł, 
dzieci do lat 7 - 3 zł

po 16.00: 
normalny - 12 zł, 
ulgowy - 10 zł

Sauna czynna:

poniedziałek - piątek 
16.00 - 22.00
sobota - niedziela 
10.00 - 22.00

Cena biletu 
z basenem: 

„Gazeta Powiatowa - Wiadomoœci O³awskie”  
tel. i fax 71-313-70-78
internet: www.gazeta.olawa.pl;
e-mail: redakcja@gazeta.olawa.pl
55-200 O³awa, ul. Chrobrego 19; 
tel. 71 313 70 78, 

Jerzy Kamiñski (red. naczelny), Krzysztof 
Andrzej Trybulski, Zbigniew Bachul, 
Edward Bykowski, Wioletta Kamiñska, 
Kamil Tysa, Agnieszka Herba, Grzegorz 
Kacała i Jacek Polasz.
Redakcja zastrzega sobie prawo skracania, 
adiustacji materia³ów i zmiany tytu³ów.
Za treœæ og³oszeñ redakcja nie ponosi 
odpowiedzialnoœci i nie zwraca materia³ów 
niezamówionych.

(TS) - tekst sponsorowany

tel. i fax 71-313 70 78 
Bogus³aw Szymañski - reklama, przetargi 
e-mail: reklama@gazeta.olawa.pl

Biuro og³oszeñ w O³awie, 
Ma³gorzata Najgebaur, 
ul. Chrobrego 19, tel. i fax 71 313 35 57, 
e-mail: gosia@gazeta.olawa.pl, 
czynne: poniedzia³ek, wtorek 8-16 
œroda 9-17, czwartek, pi¹tek 8-15, 
sobota nieczynne.

Plakaty publikujemy bezpłatnie jedynie 
wtedy, gdy gazeta jest patronem medial-
nym wydarzenia.

RYZA Sp. z o.o., 
55-200 O³awa, ul. B. Chrobrego 19, 
NIP: 912-184-21-80, KRS 0000321273, 
tel. 71 313 35 57
Druk: POLSKA PRESS Sp. z o.o.
      Oddział Poligrafia
      Drukarnia Sosnowiec

DZIAŁ REKLAM

WYDAWCA

REDAGUJ¥

REDAKCJA

DOLNOŚLĄSKI 
KLUCZ SUKCESU 2012

Łagodny i spokojny psiak, 
tel. 701-389-039

Riko nadal czeka na nową 
rodzinę, tel. 791-389-039

Iwan czeka na kochających 
opiekunów, tel. 791-389-039

Maks - starszy spokojny pies, 
tel. 791-389-039

Luna to bardzo aktywna suczka, 
lubi zabawę jednak nie toleruje 
innych psów, tel. 791-389-039

Przyjacielski piesek Florek, 
tel. 791-389-039

Ośmiomiesięczna suczka Moli, 
tel. 791-389-039

Wesoły i aktywny Antek, 
tel. 791-389-039

Młody, pilnujący mieszaniec, 
tel. 667-735-988

Pies rasy jack terier znaleziony 
w okolicy Marcinkowic, 
tel. 667-735-988

Kilkuletni, średni, pilnujący 
mieszaniec, tel. 667-735-988

Młoda, posłuszna, pilnująca 
suczka mieszaniec, 
tel. 667-735-988

Czarny, duży, pilnujący 
mieszaniec, tel. 667-735-988

Starszy, sympatyczny, pilnujący, 
mieszaniec, tel. 667-735-988

normalny 12 zł za 
godz.
ulgowy 10 zł za godz.

Cena biletu sauna:
normalny - 7 zł za 0,5 
godz.
ulgowy - 6 zł za 0,5 
godz.

Inne:

nauka pływania 
- 250 zł/10 godz.
aerobik w wodzie 
- 25 zł/godz.

Szukają domu
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POWIAT 
Impreza charytatywna 

Działacze Akademii 
Piłkarskiej „Football 
Stars”, zrzeszającej dzieci 
i młodzież z gmin Oława 
i Domaniów, z prezesem 
Dawidem Pożaryckim na 
czele, zorganizowali 
9 czerwca na kompleksie 
sportowym w Wierzbnie 
„Dzień Dziecka” dla swo-
ich adeptów. Nie była to 
jednak zwykła i tradycyjna 
impreza dla milusińskich - 
głównym celem piłkarskie-
go pikniku była bowiem 
pomoc dla zmagającej 
się z wieloma chorobami 
uczennicy II klasy Szkoły 
Podstawowej w Drzemli-
kowicach - Milenki Zator 
z Jaczkowic

- Milenka to fantastyczna 
ośmiolatka, która jako wcze-
śniak zmaga się z wieloma 
problemami z tego wynika-
jącymi. Przeszła przez kilka 
poważnych operacji na biodra, 
a w ubiegłym roku również na 
kręgosłup. Mimo to poczu-
cie humoru i silna wola jej 
nie opuszczają - taka z Niej 
Twardzielka! Potrzebuje wielu 

godzin rehabilitacji, a niestety 
NFZ nie pokrywa wszystkiego, 
dlatego też cały dochód z im-
prezy przeznaczony zostanie 
właśnie na leczenie i rehabili-
tację naszej bohaterki - czyta-
my na profi lu facebookowym 
AP „Footbal Stars”. 

Jedną z największych atrak-
cji niedzielnego pikniku był 
interaktywny występ Pawła 
Skóry - mistrza świata i Eu-
ropy w „Freestyle Football`, 
czyli w piłkarskiej żonglerce. 
Do wykonania niektórych 
swoich sztuczek mistrz zapro-
sił młodych zawodników AP 
„FS”, a jedną (kręcenie piłki 
na długopisie) przy pomocy 
trenera Dawida Pożaryckiego 
wykonała także Milenka Zator. 

Po pokazie można było sobie 
„strzelić” fotkę z Pawłem Skó-
rą, który wszystkim dziecia-
kom, obserwującym jego po-
kaz, wręczył na pamiątkę swój 
mini-plakacik z autografem. 

Na trawiastych boiskach 
zmagali się młodzi adepci 

Akademii Piłkarskiej „FS”, 
a na „orliku” rywalizowali 
starsi chłopcy. W obu tur-
niejach nie było wygranych 
i przegranych, bo liczyła się 
przede wszystkim dobra zaba-
wa i główny zamysł imprezy 
- zebranie jak największych 
środków finansowych dla 
Milenki. W tym celu rozpro-
wadzano także cegiełki, sprze-
dawano wypieczone przez 
rodziców adeptów Akademii 
ciasto oraz napoje i grillowane 
potrawy. Najmłodsi za symbo-
liczną odpłatnością mogli po-
szaleć na dmuchanym zamku. 
Była także loteria fantowa. 

Udana zabawa trwała do 
późnych godzin wieczornych. 
Organizatorzy nie policzyli 
jeszcze wszystkich środków, 
które udało im się zabrać, 
ale jak zapewniają, na pewno 
nie będzie to mała kwota, bo 
darczyńców nie brakowało...

TEKST I FOT.: 
KRZYSZTOF A. TRYBULSKI 

ktrybulski@gazeta.olawa.pl

Zagrali dla MILENKI

Główną atrakcją piłkarskiego pikniku charytatywnego w Wierzbnie był 
pokaz futbolowej żonglerki w wykonaniu mistrza świata i Europy Pawła 
Skóry

Pokazy mistrza z zaciekawieniem obserwowała Milenka Zator (na fot. w środku), w towarzystwie mamy 
Elżbiety Zator oraz prezesa i trenera Akademii Piłkarskiej „Football Stars” oraz głównego organizatora 
pikniku - Dawida Pożaryckiego

W turnieju minipiłki nożnej nie brakowało efektownych strzałów i parad bramkarskich

Fotogaleria na:Fotogaleria na:

JELCZ-LASKOWICE 
Zabytek uratowany 

Stojąca na uboczu ul. Oławskiej zabytkowa 
wieża pożarowa przez całe dziesięciolecia 
pozostawała niemal całkowicie zapomniana. 
Jej stan z roku na rok wyglądał coraz gorzej. 
Dziś prezentuje się jak nowa. A wszystko za 
sprawą remontu, który rozpoczął się jeszcze 
w ubiegłym roku

Na ratunek wieży oraz pobliskiej, równie cie-
kawej kamienicy z końca XIX wieku, w której 
dawniej funkcjonowały restauracja „Jutrzenka” 
i Biblioteka Publiczna nr 2, a nawet salon z płyt-
kami ceramicznymi, przyszedł prywatny inwe-
stor. Wieża otrzymała nowe tynki i zadaszenie, 
które szczególnie nadwątlone było zrębem czasu. 

Służąca niegdyś m.in. do alarmowania o poża-
rach wzniesiona została z cegły około 1900 roku. 
Jest rzadkim reliktem przeszłości, choć nie jedy-
nym tego typu w okolicy. Oprócz niej znane są 
trzy inne typowe wieże alarmowe, występujące 
w dość bliskiej odległości od siebie: w Pieka-
rach - z 1890 roku (wyremontowana w 2007), 
w Czernicy - dwukondygnacyjna, wzniesiona 
w pierwszej połowie XIX wieku w stylu klasy-
cystycznym i w Barucicach - wsi położonej 3 km 
na południowy wschód od Biskupic Oławskich. 
Trzy pierwsze są murowane, a ostatnia drew-
niana - słupowa. Wszystkie spełniały te same 
funkcje - informowały mieszkańców o pożarze.

Czworoboczna budowla ze starej części Jel-
cza ma trzy kondygnacje. Szczyt wieńczy dach 
w formie ostrosłupa, kryty dachówką i przyozdo-
biony niewielką, metalową sterczyną. Swoim 
wyglądem najbardziej przypomina dzwonnicę 
z Piekar, z tą różnicą, że jelczańska ma większe 
półkoliście zakończone wnęki okienne i nie ma 
w górnej partii otworów, być może po nieistnie-
jących tarczach zegarowych. Co ciekawe, wieża 
nie ma ani schodów, ani dzwonu. Niegdyś na 
jej poszczególne kondygnacje można się było 
się dostać tylko za pomocą drabin. Ponoć, jak 
wspominają niektórzy, w jej wnętrzu miejscowi, 
przedwojenni strażacy suszyli węże strażackie. 

TEKST I FOT.: 
ZBIGNIEW JAKUBOWICZ

Stan obecny - maj 2019

W trakcie remontu - październik 2018

Kamienica z odnowioną elewacją prezentuje się okazale

Służąca niegdyś m.in. 
do alarmowania 
o pożarach wzniesiona 
została z cegły około 
1900 roku

WIEŻA odzyskała 
swój blask

„
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LA I CIĘŻARY 
Mają moc! 

W małej hali oraz na 
stadionie lekkoatletycznym 
Oławskiego Centrum Kultury 
Fizycznej rozgrywano 
18 maja drugą rundę 
mistrzostw Dolnego Śląska 
w wieloboju atletycznym. 
Wcześniej młodzi adepci 
sportu ciężarowego 
i lekkoatletyki rywalizowali 
16 marca we Wrocławiu

Pierwszą rundę tegorocz-
nych zawodów zorganizo-
wał UKS „Talent” Wrocław, 
a drugą - MAKS „Tytan” Oła-
wa. W obu turniejach dużego 
wsparcia udzielił organiza-
torom Dolnośląski Związek 
Podnoszenia Ciężarów, kiero-
wany od kilku lat przez Jacka 
Góralskiego, wcześniej dzia-
łacza i menedżera klubu LKS 
„Polwica” Wierzbno. 

W poszczególnych cyklach 
wieloboju młodzi atleci, naj-
częściej trenujący w klubach 
sportowych podnoszenie cięża-
rów lub lekkoatletykę, rywali-
zują w różnych konkurencjach 
sprawnościowych: biegają, 
skaczą i wykonują rzuty, a przy 
użyciu sztangi pokazują stan 
zaawansowania technicznego 
i siłowego. Są klasyfi kowani 

według płci, z podziałem na 
grupy wiekowe - do 12 i do 
15 lat. Uzyskane wyniki w po-
szczególnych konkurencjach 
przelicza się na punkty wielo-
bojowe, które są różnicowane 
w zależności od wieku i wagi 
zawodnika.

W hali klubu UKS „Ta-
lent” przy ulicy Szkockiej we 
Wrocławiu, oprócz gospoda-
rzy walczyło 16 marca kilku-
nastu młodych sportowców 
z LKS „Polwica” Wierzbno, 
MAKS „Tytan” Oława i WKS 
„Śląsk” Wrocław. Rywalizo-
wali w trzech konkurencjach 
sprawnościowych i wytrzyma-
łościowych: w przysiadzie ze 
sztangą, w skoku w dal z miej-
sca i w biegu wahadłowym 
4 x 10 m oraz uczestniczyli 
w sprawdzianie siły mięśni 
brzucha.

Niemal we wszystkich zma-
ganiach bezkonkurencyjni 
byli podopieczni trenera Ada-
ma Kraski z LKS „Polwica” 
Wierzbno. W klasyfi kacji dru-
żynowej zdobyli łącznie 107 
punktów. Drugie miejsce zajął 
MAKS „Tytan” Oława (trener 
Katarzyna Ostapska), z do-
robkiem 28 pkt, a trzecie UKS 
„Talent” Wrocław - 25 pkt. Na 
czwartej pozycji uplasował się 
WKS „Śląsk” Wrocław - 12 
pkt. 

Rywalizację indywidualną 
w kategorii dziewcząt do lat 12 
zdominowały polwiczanki, zaj-
mując kilka czołowych miejsc. 
Na podium stanęły Amelia 
Łodzińska - 329 pkt, Dagmara 
Krzemińska - 296 pkt i Gabrie-
la Szymańska - 278 pkt. 

W grupie dziewcząt do lat 15 
zacięty bój o pierwsze miejsce 
stoczyły ze sobą kuzynki Na-
talia Winiarska i Karolina Mi-
lewska (obie z LKS „Polwica” 
Wierzbno). Wygrała Natalia, 
stosunkiem punktów 254,8 
do 254,0.

Także chłopcy do lat 12 
stoczyli zaciętą walkę. Róż-
nicą trzech „oczek” pokonał 
drugiego w klasyfi kacji rywala 
reprezentant gospodarzy Bo-
rys Kołecki. Syn Sylwestra, 
młodszego brata Szymona 
Kołeckiego, w tych zawodach 
reprezentujący UKS „Talent” 
Wrocław, uzyskał 322 pkt 
i wyprzedził Floriana Dąbka 
z LKS „Polwica” Wierzbno, 
który zgromadził 319 pkt. Trze-
ci w klasyfi kacji był Krzysztof 
Szumski - również z LKS 
„Polwica” Wierzbno. Jego 
osiągnięcie to 308 pkt. 

W kategorii chłopców do lat 
15, walka o medalowe miejsca 
też trwała do ostatniej konku-
rencji. Wygrał ją Maciej Frysz-
tak z „Tytana” Oława i gro-

madząc na swoim koncie 344 
pkt, zwyciężył w tej grupie. 
Młody oławianin wyprzedził 
Szymona Góralskiego z LKS 
„Polwica” - 334 pkt oraz Kry-
stiana Sempika z WKS „Śląsk” 
Wrocław - 246 pkt.

Warto dodać, że do zwycię-
stwa drużyny z Wierzbna przy-
czynili się także inni zawod-
nicy - Marcelina Szymańska, 
Wiktoria Kasielska, Kamila 
Oręczak, Mieszko i Gabriel 
Putajowie, Cezary Protokowicz 
oraz najmłodsza uczestniczka 
zawodów - sześcioletnia Maja 
Kraska, córka Katarzyny i Ada-
ma Krasków.

                 *
Drugą rundę cyklu rozegra-

no 18 maja, a małej hali i na 
stadionie lekkoatletycznym 
OCKF w Oławie. Rywalizo-
wali młodzi zawodnicy z tych 
samych klubów, co wcześniej 
we Wrocławiu. Tym razem 
zmagali się w biegu na 50 
m, w rzucie piłką lekarską 

w przód, w skłonie dosiężnym 
oraz w jednym z olimpijskich 
bojów w podnoszeniu ciężarów 
- w rwaniu.

Ponownie najlepiej spisali 
się zawodnicy LKS „Polwica” 
Wierzbno, wygrywając trzy 
z czterech kategorii. W grupie 
dziewcząt do lat 12 po zakoń-
czeniu sportowej rywalizacji 
na podium wspięły się trzy 
polwiczanki - Amelia Łodziń-
ska, Dagmara Krzemińska 
i Gabriela Szymańska. 

W grupie starszych dziew-
cząt trzy czołowe miejsca 
przypadły również podopiecz-
nym trenera Adama Kraski. 
Zwyciężyła Karolina Milew-
ska, wyprzedzając klubowe 
koleżanki - Martę Wojewodę 
oraz Natalię Winiarską.

Podium przy nagradzaniu 
najlepszych zawodników 
w grupie chłopców do lat 12 
było identyczne jak we Wrocła-
wiu. Na najwyższym stopniu 
stanął Borys Kołecki (UKS 

„Talent” W-w), a po bokach 
miał Floriana Dąbka i Krzysz-
tofa Szumskiego (obaj z LKS 
„Polwica” Wierzbno). 

Inaczej natomiast było 
w grupie starszych chłopców. 
Tym razem zwyciężył Szymon 
Góralski z Wierzbna, a Maciej 
Frysztak z Oławy był drugi. 
Brązowy medal wywalczył 
Florian Lubasiński z „Talentu” 
Wrocław. 

Z kronikarskiego obowiązku 
odnotujmy, że w zwycięskiej 
drużynie z Wierzbna startowali 
także: Marcelina Szymańska, 
Wiktoria Kasielska, Kamila 
Oręczak, Maja Kraska, Cezary 
Protokowicz i debiutant Maciej 
Wojewoda. Warto też dodać, że 
do zakończenia tegorocznych 
wielobojowych zmagań pozo-
stały jeszcze dwie rundy, które 
będą rozegrane jesienią - jedna 
odbędzie się we Wrocławiu, 
a druga w Wierzbnie.

KRZYSZTOF A. TRYBULSKI 
kat@gazeta.olawa.pl Wierzbno”

Dzisiaj wielobój, jutro olimpiada

Zwycięska drużyna z Wierzbna po zawodach we Wrocławiu. na pierwszym planie pierwsza z lewej - 
najmłodsza uczestniczka wielobojowych zmagań, Maja Kraska

sport
Szef  działu:  Krzysztof A.Trybulski     kat@gazeta.olawa.pl

„Ryba” - rekin 
pola karnego

Emocjonujące 
dubletowe zawody 
petankowe s. 37s. 34

ar
ch

iw
um

 LK
S 

„P
ol

w
ic

a”
 W

ie
rz

bn
o



34 www.gazeta.olawa.pl 24/2019

Boule 
Dwa turnieje 

Tegoroczny sezon rozpoczął 
się na janikowskim leśnym 
bulodromie już pod koniec 
marca. Rozegrano wówczas 
dwudniowe otwarte i licznie 
obsadzone zawody o puchar 
wójta gminy Oława oraz 
o mistrzostwo powiatu. 
Miłośnicy petanki w równie 
dużym i znaczącym 
jakościowo gronie spotkali 
się w Janikowie ponownie 
1 i 2 czerwca. Tym razem 
w sobotnim turnieju 
singlowym walczyli o puchar 
burmistrza Oławy,  
a w niedzielnym deblowym 
- o trofea, ufundowane 
przez oławską firmę 
gastronomiczną

Zawody indywidualne uro-
czyście otworzył wczesnym 
przedpołudniem 1 czerwca 
ich patron - burmistrz Oławy 
Tomasz Frischmann. Po przy-
witaniu uczestników, których 
było łącznie 33, w  tym dzie-
więciu zawodników gospo-
darzy - Klubu Sportowego 
„Petanque” Oława - i  po ży-
czeniach sukcesów w zaciętej 
sportowej rywalizacji, szef 
miasta zapowiedział, że już 
niedługo oławscy sympatycy 
rzucania metalowymi kulami 
do „świnki” nie będą musie-
li jeździć do Janikowa, by 
realizować swoją sportową 
pasję. Jeszcze bowiem w tym 
roku władze miasta zamierzają 
ogłosić przetarg na budowę 
profesjonalnego i wieloboisko-
wego bulodromu w sąsiedztwie 
strzelnicy kulowej OKS LOK 
przy ulicy Rybackiej. 

Jeśli zapowiedź burmistrza 
się spełni, to oławianie będą 
mogli zapewne skuteczniej 
rywalizować z  zawodnikami 
z  innych klubów i  z innych 
miejscowości. Zwłaszcza 
z wrocławianami, którzy zdo-
minowali janikowskie zawody 
singlowe. 

Po grze siedmiorundowym 
systemem szwajcarskim, za-
wodnicy klubów ze stolicy 
Dolnego Śląska zajęli w koń-
cowej klasyfikacji siedem 
miejsc w pierwszej dziesiątce, 
w tym całe podium oraz czwar-
tą i  piątą pozycję. Zwyciężył 
Dominik Majda z Osiedlowego 
Klubu Sportowego „Sokół”, 
który wygrał sześć z  sied-
miu pojedynków i zgromadził  
6 dużych punktów. Lepszym 
bilansem w  tzw. klasyfikacji 
Buchholza Majda wyprzedził 
swojego kolegę klubowego 
- Bartosza Jasińskiego oraz 
Edwarda Gajewskiego z  KS 
„Petanque” Wrocław. Czwarte 
i  piąte miejsce zajęli także 
boularze wrocławskiego „So-
koła” - Ryszard Kucharski 
i  Marek Cieśla, którzy zgro-
madzili po 5 dużych „oczek”. 
Tyle samo mieli na koncie 
dwaj oławianie - szósty w kla-
syfikacji Rafał Jasiński oraz 
siódmy Sebastian Banaszek, 
ale legitymowali się gorszym 

bilansem w  uzupełniającej 
punktacji Buchholza, która 
polega na sumowaniu punktów, 
zdobytych przez rywali danego 
zawodnika we wszystkich 
siedmiu rundach. W tej dodat-
kowej klasyfikacji obaj gracze 
oławskiej „Petanque” mieli 
jednakowe osiągnięcie, ale 
o wyższej pozycji Jasińskiego 
zadecydował lepszy bilans 
małych punktów.

Z pozostałych zawodników 
KS „Petanque” Oława najwy-
żej, na dwunastym miejscu, 
sklasyfikowano Andrzeja Zie-
lonkę, który zdobył 4 punkty, 
a  w trzeciej dziesiątce upla-
sowali się: Paweł Patrzyński, 
Paweł Białowąs, Przemysław 
Banaszek, Grzegorz Smoliński, 
Zdzisława Sokołowska i Marek 
Leniak. Trzydzieste pierwsze 
miejsce zajął niezrzeszony 
oławianin Karol Mendocha. 

                 *
W niedzielę 2 czerwca 

rozegrano w  Janikowie tur-
niej deblowy, sponsorowany 
przez firmę „Bar Sami Swoi”, 
z  udziałem profesjonalnych 
zawodników, nawet z  odle-
głych zakątków kraju, takich 
jak Gdańsk czy Białystok. Nie 
zabrakło także licznej grupy 
boularzy z  Nysy, Wrocławia, 
Myślenic i Łodzi oraz oczywi-
ście z Oławy i okolic. W jed-
nej z  par wystąpił ponadto 
zawodnik z Czech. Razem 66 
graczy, tworzących 33 deble, 
rywalizowało siedmiorundo-
wym systemem szwajcarskim, 
bez fazy „play off”. Drużyny 

klasyfikowano według podob-
nych zasad jak w turnieju sin-
glowym. O  kolejności miejsc 
decydowała przede wszystkim 
liczba zdobytych dużych punk-
tów (jeden przyznawano za 
jedno meczowe zwycięstwo), 
następnie pomocnicza klasy-
fikacja Buchholza i  wreszcie 
bilans małych punktów. 

Po podsumowaniu zmagań 
wszystkich par i na wszystkich 
bulodromach okazało się, że 
niedzielne zawody zdomino-
wali petankowcy z  Dzierżo-
niowa, z  klubu KSP „Broen-
-Karo”. 

Zwyciężył duet Wojciech 
Cilindź - Piotr Błasiak, a drugie 
miejsce zajęła para Zdzisław 
Cilindź - Ryszard Kowalski. 
Na trzeciej pozycji uplasowała 
się para mieszana, czyli taka, 
w której każdy z graczy repre-
zentował inny klub - Michał 
Wolak był z  Białostockiego 
Klubu „Petanque” i  Tomasz 
Gutkowski - z KS „Gdańskie 
Boule”. 

W niedzielnych zawodach 
rywalizowało sześć par z Oła-
wy i okolic oraz jeden „wolny 
strzelec” Karol Mendocha, 

który utworzył mieszany debel 
z innym „indywidualistą”. Para 
ta odniosła tylko jedno zwycię-
stwo i ostatecznie zajęła ostat-
nie, 33. miejsce. Z oławskich 
debli najwyżej, na szóstym 
miejscu, sklasyfikowano duet 
Andrzej Zielonka i  Rafał Ja-
siński, z KS „Petanque”.

Tekst i fot.: 
Krzysztof A. Trybulski 

kat@gazeta.olawa.pl

Emocjonujące dubletowe zawody petankowe

Trzej najlepsi gracze w zawodach singlowych. W środku zwycięzca 
Dominik Majda z OKS „Sokół” Wrocław, z lewej drugi w klasyfikacji 
jego kolega klubowy Bartosz Jasiński, a po prawej zdobywca 
brązowego medalu - Edward Gajewski z KS „Petanque” Wrocław
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Reprezentant gospodarzy Rafał 
Jasiński zajął w zawodach 
singlowych szóste miejsce

W zawodach na bulodromie ważne są także styl i gracja...

Andrzej Zielonka (na fot.), grając w turnieju deblowym w parze  
z Rafałem Jasińskim, w klasyfikacji generalnej wraz z partnerem 
uplasował się na szóstym miejscu...

Te efektowne statuetki dla zwycięzców turnieju singlowego ufundował 
burmistrz Oławy
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Wędkarstwo 
Zawody feederowe 

2 czerwca rozegrano 
gruntowe mistrzostwa 
Koła Miejskiego PZW  
nr 16

Metoda gruntowa jest naj-
bardziej efektywna w połowie 
średnich oraz dużych ryb, 
szczególnie na większych 
dystansach i  na łowiskach 
z  wodą płynącą. To wynika 
z idealnego zanęcenia miejsca, 
gdzie jest haczyk z przynętą, 
bez względu na odległość 
łowienia i typ łowiska. W za-
wodach gruntowych łowi 
się na feedery lub pickery, 
z  drgającą szczytówką. No-
śnikiem zanęty jest koszyczek 
zanętowy lub sprężyna. Na 
przynętę stosuje się: pinkę, 
białego i czerwonego robaka, 
dendrobenę, rosówkę, pijaw-
kę, także kukurydzę, pszenicę, 
pelet, kulki proteinowe itp. 

W mistrzostwach oławskiej 
„Szesnastki”, rozgrywanych 
na kanale żeglownym Odry, 
startowało 25 wędkarzy. Przed 
startem zawodnicy mieli pół-
torej godziny na przygotowa-
nie sprzętu, łowiska, zanęt 
i  przynęt. Rywalizacja prze-
biegała w  bardzo trudnych 

warunkach atmosferycznych 
- panował niemiłosierny upał 
i w efekcie ryby bardzo słabo 
żerowały. Ponadto woda była 
jeszcze poza korytem kanału 
i opadała w trakcie zawodów. 

Najlepiej w  tych niesprzy-
jających okolicznościach 
poradził sobie Tomasz Moł-
dawiak, który złowił 1610 g 
ryb, zdobywając tytuł mistrza 

koła w  kategorii seniorów. 
Pierwszym wicemistrzem 
został Andrzej Świętach, który 
upolował ryby ważące łącznie 
1465 g, a  drugim wicemi-
strzem - Piotr Rzemykowski, 
z łupem o ciężarze 1075 g.

Na kolejnych miejscach 
uplasowali się: Paweł Bo-
jakowski - 985 g, Henryk 
Broda - 950 g i Marek Syno-

wiec - 770 g. W rywalizacji 
uczestniczył także junior 
Adrian Rychłowski, który 
złowił 245 g ryb i  został 
nagrodzony pucharem oraz 
tytułem mistrza młodych 
wędkarzy. Ponadto wyloso-
wano pięciu zawodników, 
którzy otrzymali zanęty, 
a byli to: Leszek Poszywa-
nik, Henryk Broda, Andrzej 

Walaszek, Paweł Bojakow-
ski i Przemysław Chmiel.

Trzem najlepszym węd-
karzom w  głównej kategorii 
wręczyli puchary prezes koła 
Andrzej Walaszek i  wice-
prezes Stanisław Kądziołka 
oraz prezes Okręgu Wrocław-
skiego - Andrzej Świętach. 
Sędziował Czesław Zawer, 
w asyście Zbigniewa Piegzy.

                  *
Zarząd Koła PZW nr 19 

w  Oławie, wespół ze Spół-
dzielnią Mieszkaniową SM 
„Odra” w Oławie, zapraszają 
w sobotę 15 czerwca dzieci do 
lat 14 - na zawody spławiko-
we. Zbiórka i zapisy – w dniu 

zawodów do godz. 8.00, nad 
stawem w parku miejskim, po-
niżej dworca PKP. Obecność 
opiekuna obowiązkowa!

                 *
Zarząd Koła PZW nr 90 

„Rzemieślnik” zaprasza swo-
ich członków na zawody, 
które odbędą się w niedzielę 
16 czerwca, nad zbiornikiem 
„Pod Dębami”. Zbiórka i za-
pisy - do godziny 7.00.

                ***
Wszyscy wędkarze mogą 

współtworzyć tę rubrykę, 
dzwoniąc pod numer telefonu 
+48-600-378-240.

(Graro)

Tomasz Mołdawiak feederowym mistrzem „Szesnastki”

Najlepsi wędkarze feederowych zawodów o mistrzostwo Koła Miejskiego PZW nr 16 w Oławie.  
Na fot. od lewej: Tomasz Mołdawiak, Andrzej Świętach, Piotr Rzemykowski, junior Adrian Rychłowski,  
Paweł Bojakowski, Henryk Broda i Marek Synowiec
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Siatkówka 
Amatorsko 

Kolejne rozstrzygnięcia 
Jelczańskiej Ligi Siatkówki

Oba czwartkowe spotkania 
zakończyły się wynikiem 
3:0. Nie oznacza to jednak, 
że emocji nie brakowało. 
Kadetki TS „Faurecia Volley” 
Jelcz-Laskowice pokonały 
Torpedy 3:0 (25:7, 25:21, 
25:16), a „Instytut Mechaniki” 
ograł „Garażowych Piwoszy” 
również 3:0 (28:26, 25:18 
i 31:29). 

W piątek rozegrano zaległe 
mecze trzeciej kolejki męskiej 
JLS. Młodzicy TS „Faure-
cia Volley” Jelcz-Laskowice 
pokonali „Drim Team” 3:1, 
a EFL „Caparol Color House 
Team” również w  stosunku 
3:1 ograł „Straż Pożarną”. 

Do końca tegorocznych zma-
gań w „Volley Lidze” zostały 
jeszcze dwie kolejki i  wciąż 
wiele może się zdarzyć. 

Program V rundy 
W czwartek 13 czerwca 

o godz. 20.00 w hali Centrum 
Sportu i  Rekreacji TS „Fau-

recia Volley Młodzicy” J-L 
zmierzą się z  „Garażowymi 
Piwoszami”. Dzień później 
- w piątek 14 czerwca - o tej 
samej godzinie rozegrane 
zostaną dwa mecze: EFL 
„Caparol Color House” vs 
„Drim Team” oraz „Państwo-
wa Straż Pożarna” vs „Instytut 
Mechaniki”. 

Tabela kobiet
1. TS Volley Kadetki 	 3 	 8 	 9:3
2. Volley Team 	 2 	 4	  5:4
3. Torpedy 	 3 	 0 	 2:9

Tabela mężczyzn 
1. Instytut Mechaniki 	 3 	 9 	 9:0
2. EFL Caparol 	 3 	 6 	 6:5
3. TS Volley Młodzicy 	 3 	 5 	 7:6
4. Drim Team	  3 	 3 	 4:7
5. Garażowi Piwosze 	 3	  2 	 4:8
6. Państwowa Straż Poż. 	3 	 2 	 5:9

(KT) 

Fot.: Tomasz Pawlicki

Finisz coraz bliżej
Mecze w Jelczańskiej Lidze Siatkówki momentami są bardzo zacięte...

...nie brakuje jednak chwil wytchnienia

Siatkówka plażowa 
Sukces 

Zawodniczki TS „Faurecia” 
Volley Jelcz-Laskowice Karolina 
Woźniak i Karolina Walczak 
zdobyły mistrzostwo Dolnego 
Śląska kadetek

Osiągnięcie jest duże, zwłaszcza 
że podopieczne Krzysztofa Pilawy są 
młodziczkami. Rywalizowały więc 
z siatkarkami o dwa lata starszymi. 
Turniej zorganizowano 8 czerwca, 
na boiskach przy Centrum Sporu 
i  Rekreacji. Uczestniczyło 21 par 
z całego województwa. 

Woźniak i Walczak będą teraz re-
prezentowały Dolny Śląsk na mistrzo-
stwach Polski. Gratulujemy!    (kt)

Karolina Walczak i Karolina Woźniak z trenerem  
Krzysztofem Pilawą
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Siatkówka 
III liga 

Krzysztof Janczak nie jest 
już trenerem siatkarzy  
TS „Faurecia Volley” J-L

Otrzymał ofertę pracy 
z  „Gwardii” Wrocław i  od 
kilku tygodni pełni tam funk-
cję trenera drużyny seniorów. 

Przed rokiem przychodził 
do „Volleya” z  jasnym zada-
niem - wywalczyć awans  do II 
ligi. Cel ten nie został jednak 
zrealizowany. Drużyna pod 
sterami Krzysztofa Janczaka 
zajęła 4. miejsce w  rundzie 
zasadniczej, ale ostatecznie 

dostała szansę na grę w bara-
żach. Mimo ambitnej postawy 
w pierwszej rundzie, nie uzy-
skała promocji do kolejnej 
fazy zmagań barażowych. 

- Trenerowi zespołu ciężko 
jest uznać sezon za udany, 
jeśli nie udało się osiągnąć 
zakładanego celu sporto-
wego, którym był awans do 
drugiej ligi - mówił Krzysztof 
Janczak po zakończeniu ba-
rażowej przygody przez siat-
karzy „Volleya”. - Na finiszu 
rozgrywek byłem zadowolony 
z  gry drużyny. Urazy Dawi-
da Łapiaka i  Pawła Włodka 
mocno osłabiły zespół i  nie 
ułatwiły nam zadania. Mimo 
braku możliwości rotowania 
składem, dzielnie walczyliśmy 

i odnieśliśmy w barażach dwa 
zwycięstwa w trzech meczach. 

Trenerowi za pracę po-
dziękował prezes „Volleya” 
Piotr Piechota. Na razie nie 
wiadomo, kto poprowadzi jel-
czańską drużynę w kolejnym 
sezonie. Rozmowy z  poten-
cjalnymi kandydatami wciąż 
trwają...                     (kt)

„Volley” bez Janczaka

Krzysztof Janczak nie jest już 
szkoleniowcem jelczańskiego 
„Volleya”. Od kilku tygodni 
pracuje w pierwszoligowej 
„Gwardii” Wrocław

Ka
m

il 
Ty

sa

Młodziczki najlepsze 
wśród kadetek

Dyżury składkowe w oławskich kołach PZW

* Skarbnik Koła Miejskiego PZW nr 16 w Oławie 
przyjmuje wpłaty we wtorki, czwartki i piątki, od godz. 
16.00 do 18.00, w sklepie wędkarskim naprzeciw 
dworca PKS. W tym samym miejscu takie sprawy 
członków Koła PZW nr 19 załatwia Agata Kieda.
* Skarbnik Koła PZW nr 90 „Rzemieślnik” dyżuruje 
w jego siedzibie, przy ul. 3 Maja 1a w Oławie - 
w środy, od godz. 16.00 do 18.00. W pozostałe dni - 
w zakładzie rzemieślniczym Wiesława Mądrzyka,  
ul. ks. Kutrowskiego (do godz. 15.30).
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PIŁKA NOŻNA
III liga

Wyniki spotkań XXXIV kolejki, rozgrywanej 8 czerwca:
Foto-Higiena - Stilon 2:0, Górnik II - Ruch Z. 0:2, Lechia 

- Ślęza 1:5, Górnik P. - Stal 1:1, Ruch R. - Zagłębie II 1:6, 
Agroplon - Miedź II 5:2, Piast - Gwarek 3:0, Warta - MKS 
Kluczbork 0:1, Rekord - Pniówek 1:0.

MIEJSCE                                                                 ZWYCIĘSTWA                PORAŻKI               BRAMKI
          DRUŻYNA                                                                         REMISY              PUNKTY               
1. GÓRNIK POLKOWICE  25  4  5  79  81:32
2. ŚLĘZA WROCŁAW  20  6  8  66  68:33
3. ZAGŁĘBIE II LUBIN  19  7  8  64  70:32
4. REKORD BIELSKO-BIAŁA  16  9  9  57 52:42
5. GWAREK TARNOWSKIE GÓRY  15 9  10  54  53:43
6. GÓRNIK II ZABRZE  14  10  10  52  57:49
7. RUCH ZDZIESZOWICE  15  7  12  52  49:44
8. PNIÓWEK PAWŁOWICE ŚLĄSKIE  13  10  11  49  50:38
9. PIAST ŻMIGRÓD  13  10  11  49  49:50
10. MIEDŹ II LEGNICA  13  6  15  45  51:54
11. FOTO-HIGIENA GAĆ  12  8  14  44  52:54
12. STAL BRZEG  12  7  15  43  51:47
13. MKS KLUCZBORK  11  9  14  42  33:41
14. WARTA GORZÓW WIELKOPOLSKI  10  7  17  37  35:47
15. AGROPLON GŁUSZYNA  9  7  18  34  40:73
16. RUCH RADZIONKÓW  8  8  18  32  38:72
17. LECHIA DZIERŻONIÓW  6  8  20  26  43:74
18. STILON GORZÓW WIELKOPOLSKI  7  4  23  25  29:76

*

Do II ligi awansował Górnik Polkowice, a do IV ligi spadło 
sześć ostatnich w tabeli zespołów. 

(DCZ)

Tabela końcowa III ligi 
(grupa 3) 

- po sezonie 2018/19

Drużyna z gminy 
Oława, prowadzona 
przez trenera Marcina 
Dymkowskiego, dzięki 
zwycięstwu w ostatnim 
meczu obecnego sezonu, 
jako jedyny beniaminek 
z zespołów walczących 
w grupie trzeciej, 
utrzymała się w gronie 
trzecioligowców

1:0 - DOMINIK WEJEROWSKI (W 32 MIN.) 
2:0 - MIŁOSZ KUBACKI (78)

GAĆ
8 CZERWCA 2019. STADION GMINNY. 
WIDZÓW OK. 150.

SĘDZIOWALI 
PIOTR SZYPUŁA Z BIELSKA-BIAŁEJ - ARBITER 
GŁÓWNY ORAZ WIKTOR URBAŃCZYK ORAZ 
MATEUSZ SZCZEPAŃCZYK - ASYSTENCI LINOWI 
(WS ŚZPN KATOWICE).

ŻÓŁTE KARTKI
MICHAŁ GROCHOWSKI (W 51 MIN.), MYROSLAV 
TARANENKO (65), MICHAŁ TYLKI (71) ORAZ 
KAMIL OGRABEK (+90) - WSZYSCY ZA FAULE

FOTO-HIGIENA
GĄSIOROWSKI (5) - PIÓRECKI (5), BARSKI 
(5). KRZYŚKÓW (5), ORZECHOWSKI (5) 
- GROCHOWSKI (4) (80 CIEŚLA - 1), TYLKI (4) - 
BUJAKIEWICZ (5), WEJEROWSKI (5) (71 JAKACKI 
- 1), BURYŁO (5) (73 KUBACKI - 1) - TARNOW (4) 
(66 GAŁASZEWSKI - 2).

STILON
NADOBNIK - DRAME, TARANENKO, BŁAJEWSKI, 
MALISZEWSKI - ŚWIERCZYŃSKI (46 CZYŻEWSKI), 
ŚWITAJ (68 RAWIAK), ŁANIOWSKI, STAŃCZYK (50 
WIŚNIEWSKI) - PAKUŁA, KUNOWSKI 
(46 OGRABEK).

Już w 4. minucie meczu 
Dominik Wejerowski wbiegł 
w pole karne i podał do 
Marcina Buryły, którego 
strzał z 9 metrów świetnie 
obronił Hubert Nadobnik. 
Chwilę później indywidu-
alnie zaatakował Wejerow-
ski, ale ponownie górą był 
gorzowski golkiper. W 15. 
minucie po strzale „Weje-
ra” z rzutu wolnego piłka 

odbiła się od muru rywali, 
a następnie trafi ła w słupek 
ich bramki. Sześć minut 
później, po dośrodkowaniu 
z lewego skrzydła, główku-
jący z pięciu metrów Paweł 
Bujakiewicz skierował piłkę 
prosto w interweniującego 
Nadobnika. W 32. minucie 
Wejerowski odebrał piłkę 
przed polem karnym zawod-
nikowi Stilonu i uderzeniem 
z 20 metrów przy dalszym 
słupku dał prowadzenie 
gospodarzom. 

Pod koniec pierwszej po-
łowy Wejerowski uderzył 
mocno z ostrego kąta, ale 
tym razem nad bramkę go-
ści.

Po zmianie stron, w 53. 
minucie, Jegor Tarnow 
z rzutu rożnego podał krót-
ko do Wejerowskiego, któ-
ry zagrał w pole karne do 
Radosława Krzyśkowa, ale 
ten uderzył nad bramkę. 
Kilkanaście minut później 
Bujakiewicz przeprowa-
dził indywidualną akcję, 
ale po jego strzale z ostrego 
kąta piłka poszybowała nad 
poprzeczką bramki gości. 
W 77. minucie Michał Ga-
łaszewski z lewego skrzydła 
zacentrował na pole karne 
do Jana Jakackiego, którego 
strzał pewnie jednak obronił 
Nadobnik. 

Chwilę później Jakacki 
opanował piłkę tuż przed 
linią końcową boiska i ode-
grał na 17. metr, do Miłosza 
Kubackiego, który silnym 
uderzeniem z woleja przeła-
mał ręce bramkarzowi gości 
i podwyższył prowadzenie 
Foto-Higieny. 

Siedem minut później Bu-
jakiewicz z prawego skrzy-
dła zacentrował na pole 
karne, gdzie akcję zamykał 
Gałaszewski, ale nie trafi ł 
czysto w piłkę. Dobijał jesz-
cze Jakacki, ale jego strzał 
zablokował ofi arnie interwe-
niujący stoper Stilonu. 

W doliczonym czasie gry 
Kacper Piórecki strzelał 
z rzutu wolnego, sprzed 
linii pola karnego, ale po-
słał piłkę tuż obok bramki, 
strzeżonej przez Huberta 
Nadobnika.

DOMINIK CZERENDA 
sport@gazeta.olawa.pl

Foto-Higiena Błyskawica Gać - Stilon Gorzów Wlkp. 2:0

Foto-Higiena UTRZYMANA!

Dominik Wejerowski (na fot. z prawej, przy piłce) w tym sezonie dwudziestokrotnie umieszczał piłkę w siatce 
rywali i znacznie przyczynił się do utrzymania drużyny z Gaci w III lidze na następny sezon
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I liga okr. juniorów 
młodszych

KOLEKTYW RADWANICE - SILESIA-GAJ WR. 0:3
FC W-W ACADEMY - WKS ŚLĄSK WR. 7:0
KOLEKTYW - FC ACADEMY 0:3

TABELA PO XIII KOLEJCE
1. SILESIA-GAJ WROCŁAW 19 33:22
2. ŚLĘZA WROCŁAW 17 30:13
3. FC WROCŁAW ACADEMY 17 27:09
4. WKS ŚLĄSK WROCŁAW 15 25:34
5. MOTO-JELCZ OŁAWA 12 22:26
6. KOLEKTYW RADWANICE 0 16:50

I liga ok.trampkarzy

MOTO-JELCZ OŁAWA - WKS ŚLĄSK II WR. 4:2
BRAMKI DLA MJO: MATEUSZ GRABOWSKI 
I JAKUB KORDEK - PO 2.
OLYMPIC WROCŁAW - SILESIA-GAJ WR. 12:0
POLONIA ŚRODA ŚL. - POLONIA TRZEBNICA 
4:7
FC II W-W ACADEMY - BARYCZ SUŁÓW 10:0

TABELA PO XIII KOLEJCE
1. OLYMPIC WROCŁAW 36 81:18
2. POLONIA TRZEBNICA 34 82:22
3. FC II WROCŁAW ACADEMY 28 72:18
4. POLONIA ŚRODA ŚLĄSKA 21 56:51
5. WKS ŚLĄSK II WROCŁAW 18 56:46
6. MOTO-JELCZ OŁAWA 10 34:63
7. BARYCZ SUŁÓW 7 28:64
8. SILESIA-GAJ WROCŁAW 0 6:133

I liga ok.młodzików
 
FC II W-W ACADEMY - WKS ŚLĄSK II 3:0
AP OLEŚNICA - AP BRZEG DOLNY 1:0
OLYMPIC II WR. - PARASOL II WROCŁAW 0:0
AP OLEŚNICA - FC II W-W ACADEMY 3:2

TABELA PO XIII KOLEJCE
1. AP OLEŚNICA 33 45:06
2. PARASOL II WROCŁAW 26 35:19
3. MOTO-JELCZ OŁAWA  21 19:19

 Powiedzieli po meczu
Not. : (DCz)

Marcin Dymkowski - trener Foto-Higieny 
- Dzisiejsze spotkanie wygraliśmy w pełni zasłużenie, lecz bramek powinno być zdecydowanie więcej. 

W przerwie powtarzałem chłopakom w szatni, że piłka jest czasem tak brutalna, że prowadząc 2:0, można 
mecz przegrać, o czym przekonali się najlepiej w zeszłym tygodniu nasi rywale z Kluczborka. Gratuluję zawod-
nikom utrzymania! Warto w tym miejscu podkreślić, że jesteśmy jedynym beniaminkiem, który tego dokonał. 
Wyprzedziliśmy w tabeli kilka solidnych fi rm. Nasza drużyna z małej mieściny i z bardzo młodymi zawodnikami 
w składzie wolą walki pokazała, że zasłużyła na dalszą rywalizację w rozgrywkach pozaregionalnych. Dziękuję 
ponadto Janowi Kownackiemu i Tomaszowi Ludzie, którzy mimo wielu problemów, bardzo pomogli nam w tej 
skutecznej - jak się okazało - walce o utrzymanie... 

 
Kamil Michniewicz - trener Stilonu

- Chcieliśmy tym meczem godnie pożegnać się z trzecią ligą, lecz to się nam niestety nie udało. Foto-Hi-
giena była dzisiaj zdecydowanie lepsza i pokazała, że zasługuje na dalszy pobyt w trzecioligowym gronie. 
Zagraliśmy dzisiaj bardzo młodym składem, ponieważ powoli już przygotowujemy się do rozgrywek czwarto 
ligowych. Szkoda, że nie zdobyliśmy choćby punktu w tym ostatnim meczu. Gospodarzom gratuluję, iż mimo 
noża na gardle, zdołali pewnie pokonać nasz zespół, a więc rywala grającego już bez presji, co nie zawsze 
jest proste do wykonania. 

Piłkarskie nadzieje
4. OLYMPIC II WROCŁAW 20 32:23
5. FC II WROCŁAW ACADEMY 18 18:14
6. WKS ŚLĄSK II WROCŁAW 10 17:41
7. AP BRZEG DOLNY 9 14:28
8. POLONIA TRZEBNICA 7 23:53

II liga okręgowa 
młodzików

AP CHAMPIONS OŁAWA - ŚLĘZA WROCŁAW 0:4
FORZA WROCŁAW - POLONIA ŚRODA ŚL. 3:4
OLYMPIC III WROCŁAW - PIAST ŻMIGRÓD 2:7
POLONIA ŚRODA ŚL. - OLYMPIC III WR. 4:1

TABELA PO XIII KOLEJCE
1. ŚLĘZA WROCŁAW 31  58:11
2. PIAST ŻMIGRÓD  28 53:18 
3. AP CHAMPIONS OŁ. 23 35:24
4. FORZA WROCŁAW  21 35:29
5. POLONIA ŚRODA ŚL.  17 28:43
6. OLYMPIC III WROCŁAW 15 17:25
7. AP II OLEŚNICA 14 21:43
8. STRZELINIANKA STRZELIN 0 7:61

IV liga ok. młodzików

SOKÓŁ MARCINKOWICE - UKS KIEŁCZÓW 1:2
BRAMKA DLA SOKOŁA: OLIWIER MADEJ.
SOKÓŁ SMOLEC - SP MILICZ 7:1
MKP WOŁÓW - AP III OLEŚNICA 2:3
SOKÓŁ MARCINKOWICE - MKP WOŁÓW 1:3
GOL DLA SOKOŁA: JAKUB KURKOWIAK.
WKS ŚLĄSK III WR. - SOKÓŁ M. 1:1

TABELA PO XIII KOLEJCE
1. UKS ACADEMY KIEŁCZÓW  31 42:11
2. AP III OLEŚNICA  28 41:21
3. MKP WOŁÓW 25 45:15
4. PARASOL III WROCŁAW 25 42:15
5. SOKÓŁ SMOLEC  15 26:29
6. SOKÓŁ MARCINK.  14 22:31

7. SP MILICZ  10 14:77
8. WKS ŚLĄSK III WROCŁAW 1 11:44

Terenowa liga jun. mł.

UKS ACADEMY KIEŁCZÓW - RAPID D. 5:2

KOŃCOWA TABELA
1. UKS ACADEMY KIEŁCZÓW  24 40:14
2. RAPID DOMANIÓW 20 49:25
3. WIDAWA BIERUTÓW 20 47:25
4. ŚWITEŹ WIĄZÓW 15 30:10
5. SOKÓŁ SMOLEC 12 26:42
6. GKS KOBIERZYCE 10 23:47
7. GLKS MIETKÓW 1 14:66

Terenowa liga trampkarzy

UKS DWÓJKA - SOKÓŁ MARCINKOWICE 5:3
STRZELCY: JEREMI JAKUBOWSKI - 2, MARCEL 
JENDRUSIAK, IGOR ŁUC I PATRYK KRET - DLA UKS, 
A DLA SOKOŁA - SZYMON CZERNIAWSKI, PAWEŁ 
TOPOREK I SZYMON BANASIEWICZ.
FOTO-HIGIENA GAĆ - SKRA WOJNOWICE 6:1
GOLE DLA GOSPODARZY: DORIAN LECHKI - 3, 
BARTOSZ WALIŚ - 2 I FILIP HOFMAN.
CZARNI K. - ZACHÓD SOBÓTKA 9:0

TABELA PO XIII KOLEJCE
1. FOTO-HIGIENA GAĆ 30 65:14
2. CZARNI KONDRATOWICE  25 39:14
3. SOKÓŁ MARCINK. 18 43:35
4. UKS DWÓJKA J-L 16 27:18
5. CZARNI J-L  8  14:27
6. SKRA WOJNOWICE  6 20:41
7. ZACHÓD SOBÓTKA 1 15:74

Terenowa liga młodzików

GRUPA II
POLONIA MIŁOSZYCE - AP CHAMPIONS II 0:9

GOLE: MICHAŁ CZERWIŃSKI - 4, JAKUB 
BEDNARSKI I PATRYK NICEWICZ - PO 2 ORAZ 
FILIP KUBICZEK.
FOOTBALL STARS - CZARNI J-L 0:5
BRAMKI: SZYMON POPARDA - 2, ALEKSANDRA 
KRUCZEK, DAWID KIC I BARTOSZ MARZEC.
MKS SIECHNICE - AP V OLEŚNICA 1:3
BUMERANG II WR. - MKS SIECHNICE 0:3

TABELA PO X KOLEJCE
1. AP CHAMPIONS II OŁ. 24 63:08
2. CZARNI J-L 24 46:08
3. AP V OLEŚNICA 21 41:09
4. MKS SIECHNICE 15 30:06
5. BUMERANG II WROCŁAW 9 18:17
6. AP IV OLEŚNICA 9 20:21
7. MOTO-JELCZ II OŁAWA 6 13:50
8. FOOTBALL STARS OŁ.A 3 4:31
9. AKADEMIA FIRST KICK 3 3:32
10. POLONIA MIŁOSZYCE 3 5:61

GRUPA III

MŁODZIK PRZEWORNO - RAPID DOMANIÓW 1:0
POLONIA J. - AP JEDENASTKA KĄTY WR. 4:3
MKS KOSTOMŁOTY - SOKÓŁ SMOLEC 9:4
RAPID DOMANIÓW - POLONIA JASZOWICE 4:1
GOLE DLA RAPIDU: JAKUB DŁUGOSZ - 2, 
PRZEMYSŁAW SKONIECZNY I SZYMON LIPNIAK.
AP JEDENASTKA KĄTY WR. - GKS KOB. 4:1 
POLONIA JASZOWICE - SOKÓŁ SMOLEC 6:2

TABELA PO IX KOLEJCE
1. RAPID DOMANIÓW  19  20:08
2. POLONIA JASZOWICE  19 35:20
3. AP JEDENASTKA KĄTY WR. 18  26:11
4. MŁODZIK PRZEWORNO  12  21:23
5. MKS KOSTOMŁOTY  10  25:24
6. GKS KOBIERZYCE  9  15:17
7. ZACHÓD SOBÓTKA  7  24:19
8. ŚWITEŹ WIĄZÓW  6  13:29
9. SOKÓŁ SMOLEC  3  13:41

(POL)
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Piłka nożna
IV liga

To tytułowe miano otrzy-
mał napastnik gospodarzy 
Rafał Rybiński od internauty, 
komentującego wydarzenia 
na boisku Marcinkowickiego 
Centrum Sportu, w sobotę  
8 czerwca. W drugiej połowie 
meczu, kończącego sezon 
2018/19, popularny „Ryba” 
był bliski pobicia słynnego 
rekordu Roberta Lewandow-
skiego - strzelenia pięciu goli, 
w krótkim odstępie czasu...

1:0 - Rafał Rybiński (w 38 min.) 
1:1 - Łukasz Maciejewski (45, z karnego)
1:2 - Remigiusz Kowerko (50)
2:2 - Rafał Rybiński (71)
3:2 - Rafał Rybiński (73, z karnego)
4:2 - Rafał Rybiński (78)
5:2 - Rafał Rybiński (83)

Marcinkowice
8 czerwca 2019. Stadion MCS. 
Widzów ok. 100.

Sędziowali
Łukasz Sobiło z Lubina - główny arbiter, 
oraz asystenci - Marcin Paszkiewicz i Piotr 
Szczyrbaty (WS OZPN Legnica). 

Żółte kartki 
Rafał Rybiński (w 12 min.) - za próbę 
wymuszenia rzutu karnego, Bartłomiej 
Płomiński (14 - za krytykę orzeczeń 
arbitra, z ławki dla rezerwowych), 
Mateusz Łaszczewski (28) i Igor Janiuk (44) 
- obaj za faule. 

Sokół
Winniczuk (4) - Ficoń (5), Mądrzejewski (4) 
(86 Kosik - niesklasyfikowany), Kulej (4) - 
Aramowicz (4) (70 Płomiński - 1), Janiuk (4) 
- Wejerowski (3) (65 Połomka - 2), Magusiak 
(4) (80 Mokrzycki - 1), Polanowski (5) - 
Rybiński (5), Bialik (4) (80 Szydło - 1).

Orzeł
Derbisz - Radziszewski, Madej, Nahajczew, 
Łaszczewski (78 Herdy) - Drańczuk, 
Łuszkiewicz (46 Ryl) - Piątkowski, 

Maciejewski, Kowerko - Popek  
(82 Karykowski). 

W ostatniej rundzie czwar-
toligowych rozgrywek dol-
nośląskich uwagę kibiców, 
interesujących się rywalizacją 
w grupie wschodniej, przycią-
gały tylko dwa mecze. Jednym 
z  nich był ten rozgrywany 
w  Marcinkowicach. Dla go-
spodarzy już nie miał żadnego 
znaczenia, bo wiadome było, 
że niezależnie od wyniku kon-
frontacji z  ząbkowickim ze-
społem, ani nie pogorszą, ani 
nie poprawią swojego miejsca 
w końcowej tabeli. Natomiast 
dla gości był niezwykle waż-
ny, bo toczyli koresponden-
cyjny pojedynek z „Piastem” 
Nowa Ruda, o  utrzymanie 
się na następny sezon w  li-
dze regionalnej. W  lepszej 

sytuacji byli noworudzianie, 
którzy mogli sobie pozwolić 
nawet na porażkę z wałbrzy-
skim „Górnikiem”, ale pod 
warunkiem, że „Orzeł” nie 
wygra w  Marcinkowicach. 
Nie zanosiło się na to od po-
czątku sobotniego starcia na 
boisku MCS. Znacznie lepiej 
prezentowali się szybko i po-
mysłowo grający gospodarze. 
Na bramkę dokumentującą ich 
przewagę, trzeba było jednak 
długo czekać, bo aż do 38. 
minuty. Kamil Aramowicz za-
centrował wówczas z prawej 

strony, na pole karne gości, 
a swój kunszt piłkarski zade-
monstrował, po raz pierwszy 
w tym meczu, Rafał Rybiński. 
Napastnik „Sokoła”, niczym 
profesor przyjął piłkę na 10. 
metrze, przełożył ją sobie 
na lewą nogę i  ze stoickim 
spokojem umieścił w bramce 
„Orła”. 

Gdy wydawało się, że 
miejscowi zejdą na przerwę 
do szatni z  prowadzeniem 
1:0, goście tuż przed końcem 
pierwszej połowy wywalczyli 
rzut różny. Po dośrodkowaniu, 

w  zamieszaniu podbramko-
wym Igor Janiuk zagrał piłkę 
ręką i arbiter podyktował rzut 
karny dla „Orła”. Pewnym 
strzałem z  11 metrów gola 
zdobył Łukasz Maciejewski.

Podopieczni trenera Toma-
sza Oleksego, podbudowani 
tym „doszatniowym” wyrów-
naniem, świetnie rozpoczęli 
drugą część meczu. Z  pra-
wego skrzydła zacentrował 
Tomasz Piątkowski, a  za-
mykający akcję Remigiusz 
Kowerko pokonał Radosława 
Winniczuka, uderzając z bli-
skiej odległości. Kilka chwil 
później mógł podwyższyć na 
3:1 Kamil Popek. Napastnik 
„Orła” przelobował wybiega-
jącego z bramki Winniczuka, 
ale utracie gola zapobiegł 
ofiarną interwencją Piotr Fi-
coń, wybijając piłkę wśli-
zgiem już z linii bramkowej. 

To zdarzenie podbudowało 
miejscowych, którzy ruszy-
li do zdecydowanych ata-
ków, ale świetnie spisywał 
się w bramce gości Seweryn 
Derbisz. W 71. minucie zaczął 
się jednak „koncert jednego 
aktora”, którego oczywiście 
wspomagali koledzy z  ze-
społu. Najpierw z  lewego 
skrzydła precyzyjnie dośrod-
kował Jakub Polanowski, 
a  Rafał Rybiński popisał się 
efektowną główką, wyrów-

nując na 2:2. Niespełna dwie 
minuty później „Ryba-Rekin” 
zakręcił obrońcą „Orła”, który 
ratował sytuację faulem, a że 
było to w obrębie szesnastki, 
arbiter wskazał na „wapno”. 
Rzut karny wyegzekwował 
sam poszkodowany. 

Potem Rybiński skutecznie 
sfinalizował dwie zespołowe 
akcje „Sokoła” i w rezultacie 
marcinkowiczanie pokonali 
ząbkowiczan 5:2, pieczętując 
ich degradację z  IV ligi do 
wałbrzyskiej klasy okręgowej. 

- Odnieśliśmy zasłużone 
i  efektowne zwycięstwo - 
komentuje trener „Sokoła” 
Marcin Krzykowski. - Klasą 
dla siebie był w  tym meczu 
oczywiście Rafał Rybiński, 
ale nasza wysoka wygrana, to 
zasługa całej drużyny. Rywal 
był dla nas tylko tłem... 

Jeśli nie zdarzy się nic nad-
zwyczajnego, dotychczasowy 
szkoleniowiec piłkarzy „So-
koła” pozostanie w  Marcin-
kowicach na następny sezon. 
Natomiast pobyt w  marcin-
kowickim klubie postanowili 
zakończyć Jacek Mądrzejew-
ski, Michał Szydło i Radosław 
Winniczuk. Jakub Kulej ma 
się natomiast już wkrótce pod-
dać zabiegowi, po którym nie 
będzie mógł grać co najmniej 
przez pół roku. - Czeka nas 
więc gorące letnie okienko 
transferowe! - dodaje trener 
Krzykowski.

Krzysztof A. Trybulski 
kat@gazeta.olawa.pl

LKS „Sokół” Marcinkowice - KS „Orzeł” Ząbkowice Śląskie 5:2

„Ryba” - rekin pola karnego

Rafał Rybiński w meczu „Sokoła” z ząbkowickim „Orłem”, kończącym sezon 2018/19, popisał się nie lada 
wyczynem - zaaplikował rywalom aż pięć goli!
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Piłka nożna 
Klasa „B” 

W XXVII kolejce z dobrej 
strony pokazali się 
napastnicy, strzelając 
rywalom po kilka bramek. 
Najskuteczniejszy trafił 
sześć razy

Lider grupy V utrzymał 
przewagę nad KS Zbytowa 
i  powiększył nad Czarnymi 
Chrząstawa, którzy w  tej 
kolejce pauzowali. Już tylko 
zbytowianie mogą zagrozić 
Dolomitowi w wywalczeniu 
awansu do klasy „A”. 

W grupie VI dwie czo-
łowe drużyny wygrały ko-
respondencyjne pojedynki. 
Jeśli oławianie zwyciężą 
za tydzień w  Kowalowie, 
to wywalczą mistrzostwo 
i upragniony awans. Niespo-
dziankę sprawili piłkarze ze 
Ścinawy Polskiej, pokonując 
Ognisko w Przewornie. Go-
spodarze tego meczu jeszcze 
niedawno rywalizowali z Bo-
rem-Zaodrze o prowadzenie 
w  tabeli, a  teraz spadli na 
piąte miejsce.

W tej  kolejce świet-
ną skutecznością popisało 
się kilku zawodników. Aż 
sześć goli w jednym meczu 
strzelił Bartłomiej Żurawski 
z  Rzemieślnika, pięć - Ma-
teusz Kuś z Burzy-Dombud, 
a cztery - Paweł Łagodziński 
z Logana.

Grupa V

Dolomit Chwałowice - Sparta II Wr. 1:0

Gol: Arkadiusz Regec.
KS Zbytowa - Zalesie Wójcice 6:3

Strzelcy: Przemysław Ci-
szewski i  Kamil Zdęba - po 
2, Paweł Jurkiewicz i  Karol 
Klat - dla gospodarzy, a  dla 
gości - Bartłomiej Steblewski 
- 2 i Vadym Kułyk.

Pogoń Kopalina - Widawa Grędzina 3:6

Bramki: Marcin Racjan, 
Sebastian Włodek i  Łukasz 
Kubas - dla Pogoni, a  dla 
Widawy - Patryk Sopart - 3, 
Piotr Zwierzyński - 2 i Grze-
gorz Kuras. 

Błękitni Krzeczyn - Piast Miłocice 8:0

Gole: Maksymilian Kro-
wicki - 3, Mateusz Serafin - 2, 
Radosław Kowal, Sławomir 
Kociński i Dawid Domino.

Polonia Miłoszyce - KP 99 Śliwice 3:2

Strzelcy: Mateusz Krok, 
Wojciech Jelonek i Adrian 
Tatko - dla miejscowych, a dla 
przyjezdnych - Łukasz Lisik 
i Piotr Lech.

Skra Wojnowice - MKS Sołtysowice 3:3

Bramki: Marek Turos, Kon-
rad Mądry i Michał Maj - dla 
Wojnowic, a dla Sołtysowic - 
Eryk Synderecki - 2 i Mateusz 
Michalski.

MKP II Wratislavia - WKS Wilczyce 4:3

Gole: Maciej Chojnacki - 2, 
Dominik Balukh i Artur Wasi-
lewski - dla gospodarzy, a dla 
gości - Nikita Malinowski - 2 
i Oleksandr Shestor.

Pauzowali Czarni Chrząstawa

Tabela po XXVII kolejce 
1. Dolomit Chwałowice	  63	  82:25
2. KS Zbytowa 	 58	  98:30
3. Czarni Chrząstawa 	 54 	 89:31
4. Widawa Grędzina 	 45 	 67:48
5. Błękitni Krzeczyn 	 43 	 75:47
6. Skra Wojnowice 	 38 	 82:65
7. MKS Sołtysowice 	 38 	 64:58
8. WKS Wilczyce 	 37 	 78:60
9. Polonia Miłoszyce 	 37	  44:38 
10. MKP II Wratislavia 	 35	  70:58
11. Sparta II Wrocław 	 33	  59:45
12. Zalesie Wójcice 	 33 	 60:55
13. KP 99 Śliwice 	 24 	 49:92
14. Pogoń Kopalina 	 7 	 37:136
15. Piast Miłocice 	 0 	 16:182

*

W niedzielę 16 czerwca, 
o godz.11.00 zmierzą się: Wi-
dawa - MKP II, KP 99 Śliwice 
- Pogoń, MKS Sołtysowice - 
Polonia; o godz.13.00: Sparta 
II - Czarni; o godz.14.00: Skra 
- Piast; o godz.15.00: Dolomit 
- Zalesie, a o godz.17.00: WKS 
Wilczyce - KS Zbytowa.

Grupa VI

Bór-Zaodrze - Polonia Godzikowice 9:1

Strzelcy: Mateusz Szla-
chetka - 3, Rafał Stanik - 2, 
Oleksandr Salenko, Mateusz 
Nieckarz, Jakub Ostrowski 
i  Krzysztof Słabik - dla go-
spodarzy, a dla gości - Rafał 
Bielecki.

Kwarcyt Jegłowa - Logan Kurów 1:5

Bramki: Grzegorz Szcze-
pański - dla Kwarcytu, a dla 
Logana - Paweł Łagodziński 
- 4 i Adrian Bajor.

Odra Kotowice - Burza-Dombud 0:9

Gole: Mateusz Kuś - 5, 
Grzegorz Książek - 2 i Sylwe-

ster Skorobohaty i Sławomir 
Mazur.

Czarni Sobocisko - Zorza Niemil 1:1

Strzelcy: Piotr Bielecki - dla 
miejscowych, a dla przyjezd-
nych - Krystian Pąklak.

Ognisko Przeworno - LKS Ścinawa P. 1:3

Bramki: Damian Głowa-
czewski - dla Przeworna, a dla 
Ścinawy Polskiej - Krzysztof 
Markowski, Krzysztof Ja-
strzębski i Paweł Jankowski.

Amator OM - Rzemieślnik 
Oława 0:7

Gole: Bartłomiej Żurawski - 6 i samobójczy.
Orzeł Św. Katarzyna - Pogoń Kowalów 6:2 

Strzelcy: Michał Malinow-
ski i  Dawid Krupa - po 2, 
Tomasz Selegrat i Andrzej 
Gniewkowski - dla Orła, a dla 
Pogoni - Krzysztof Kraw-
czyk - 2.

Pauzowała Jankowianka Wierzbno

Tabela po XXVII kolejce
1. Bór-Zaodrze Oława 	 63 	 96:22
2. Logan Kurów 	 57 	 84:33
3. Burza Chwalibożyce 	 52 	 97:32 
4. Orzeł Święta Katarzyna 	51 	 74:30
5. Ognisko Przeworno 	 50	  71:31
6. Czarni Sobocisko 	 44	  60:40
7. Jankowianka Wierzbno 	 43	 67:41
8. Rzemieślnik Oława 	 42 	 84:42
9. LKS Ścinawa Polska 	 40 	 59:46
10. Zorza Niemil 	 30 	 62:46
11. Kwarcyt Jegłowa 	 22 	 42:80 
12. Pogoń Kowalów 	 15 	 51:117
13. Odra Kotowice 	 12 	 34:111
14. Polonia Godzikowice 	 9 	 32:131
15. Amator Oleśnica Mała 	 5	  19:130

*

W niedzielę 16 czerwca, 
spotkają się - o  godz.11.00: 
Pogoń - Bór-Zaodrze, Burza-
-Dombud - Czarni, Polonia 
- Amator, LKS Ścinawa P. - 
Jankowianka; o  godz.14.00: 
Rzemieślnik - Ognisko, a  o 
godz.17.00: Logan - Odra, 
Zorza - Orzeł.         (POL)

Popisy snajperów

Wyniki spotkań XXX kolejki, rozgrywanej 7 i 8 czerwca:
Sokół Marcinkowice - Orzeł Ząbkowice Śl. 5:2, MKP 

-Śląsk II 1:4, Górnik - Piast N.Ruda 2:0, Polonia/Stal - Piast 
Żerniki 2:0, Orzeł Prusice - Sokół Wlk. Lipa 2:1, Nysa - Po-
lonia Trzebnica 2:6, GKS Mirków - Unia 7:3, Zjednoczeni 
- Bielawianka 0:8. Utrzymano ustanowiony w  pierwszej 
połowie wynik 1:1 przerwanego z powodu złych warunków 
atmosferycznych meczu z XXVIII kolejki pomiędzy Górnikiem 
Wałbrzych a Polonią Trzebnica.  

Miejsce                                                                 Zwycięstwa                Porażki               Bramki
          Drużyna	                                                                        Remisy              Punkty               
1. Śląsk II Wrocław 	 28 	 0 	 2 	 84 	 122:18
2. Górnik Wałbrzych 	 21	  7 	 2 	 70 	 75:25
3. Polonia/Stal Świdnica 	 20 	 5	  5 	 65 	 56:25
4. Orzeł Prusice 	 16 	 4 	 10 	 52 	 61:49
5. Sokół Wielka Lipa 	 13 	 7 	 10 	 46 	 62:47
6. Sokół Marcinkowice 	 14 	 4 	 12 	 46 	 64:55
7. Bielawianka Bielawa 	 12 	 6 	 12 	 42 	 54:47
8. GKS Mirków/Długołęka 	 12 	 4 	 14 	 40 	 66:77
9. Piast Żerniki Wrocław 	 11 	 6 	 13 	 39 	 55:49
10. Polonia Trzebnica 	 11 	 6 	 13 	 39 	 48:61
11. Unia Bardo 	 12	  1 	 17 	 37 	 56:69
12. Piast Nowa Ruda 	 11 	 1	  18 	 34	  42:66
13. Orzeł Ząbkowice Śląskie 	 9 	 5 	 16 	 32 	 43:68
14. MKP Wołów 	 10 	 1 	 19 	 31 	 42:65
15. Zjednoczeni Żarów 	 5 	 3 	 22	  18 	 29:97
16. Nysa Kłodzko  	 4	  2 	 24 	 14 	 44:101

* Prawo udziału w barażu o awans do III ligi z mistrzem 
grupy zachodniej (AKS Strzegom) już znacznie wcześniej 
zapewniła sobie rezerwa wrocławskiego Śląska. Do klas 
okręgowych spadają cztery ostatnie w  tabeli końcowej 
zespoły. 

(KAT)

Tabela IV ligi  
- grupa wschodnia,  
po sezonie 2018/19
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Klasa „A” 
grupa IV

WLJS
Wyniki meczów 

z 8 czerwca

MOTO-JELCZ - KARKONOSZE JG 1:2
WKS ŚLĄSK WR. - GÓRNIK POLKOWICE 4:2
POLONIA-STAL - CHROBRY GŁOGÓW 0:3
MIEDŹ LEGNICA - GÓRNIK WAŁBRZYCH 6:1
ŚLĘZA WROCŁAW - LECHIA DZIERŻONIÓW 5:3
ORZEŁ ZĄBKOWICE ŚL. - BOBRZANIE 2:9
PARASOL WROCŁAW - FC W-W ACADEMY 2:2

KOŃCOWA TABELA 
1. WKS ŚLĄSK WROCŁAW  65 102:33
2. MIEDŹ LEGNICA 58 80:28
3. CHROBRY GŁOGÓW 54 83:35
4. LECHIA DZIERŻONIÓW 46 75:50
5. FC WROCŁAW ACADEMY 41 54:37
6. ŚLĘZA WROCŁAW 41 50:45
7. GÓRNIK POLKOWICE 40 50:52
8. POLONIA-STAL ŚWIDNICA  35 33:44
9. PARASOL WROCŁAW 34 55:58
10. BOBRZANIE BOLESŁAWIEC 33 52:78
11. KARKONOSZE JELENIA G. 25 29:82
12. GÓRNIK WAŁBRZYCH  24 36:64
13. ORZEŁ ZĄBKOWICE ŚL. 19 36:76
14. MOTO-JELCZ OŁAWA 9  24:77

(POL)

PIŁKA NOŻNA 
Klasa „O” 

W końcówce sezonu 
podopieczni Radosława 
Florka wykazują 
zwyżkę formy. Po 
pewnym zwycięstwie 
w Kobierzycach, tym 
razem nie dali szans 
oleśniczanom, wygrywając 
trzeci raz z rzędu. 
Przyjezdni kończyli 
spotkanie w dziewiątkę, 
a po tej dotkliwej porażce 
już definitywnie odpadli 
z walki o czwartoligowy 
awans...

1:0 - PATRYK SZCZEBELSKI (W 8 MIN.) 
2:0 - ADRIAN OKOŃ (15)
3:0 - RADOSŁAW FLOREK (55)
4:0 - PIOTR KUCHARCZYK (57, Z KARNEGO)
5:0 - SEBASTIAN ZGODA (61)
5:1 - ADAM CISZEWSKI (78)

JELCZ-LASKOWICE
9 CZERWCA 2019. STADION MIEJSKI. 
WIDZÓW OK. 120.

SĘDZIOWALI 
BARTOSZ TERKA Z WROCŁAWIA - ARBITER 
GŁÓWNY, ORAZ ASYSTENCI - BARTOSZ ŚWIERCZEK 
I MACIEJ HABUDA (WS DZPN WROCŁAW).

ŻÓŁTE KARTKI
ARTUR SOKAL (W 41 MIN.) I MATEUSZ SALAMAGA 
(59) - OBAJ ZA NIESPORTOWE ZACHOWANIE 
ORAZ KACPER KORCIK (+45) I PIOTR UZNAŃSKI 
(57) - ZA FAULE.

CZERWONE KARTKI
KACPER KORCIK (+45) - ZA OBRAZĘ SĘDZIEGO, 
ORAZ MATEUSZ SALAMAGA (59) - PO DRUGIEJ 
ŻÓŁTEJ, ZA INTERWENCJĘ RĘKAMI POZA POLEM 
KARNYM. 

MKS „CZARNI” J-L
LIPIEC (5) - MINIACH (5), BARTOSIEWICZ (5), 
SOKAL (5), DUMAŃSKI (5) (70 MUSIAŁ - 1), 

OKOŃ (5), ZGODA (5), KUCHARCZYK (5) 
URSYN-SZANTYR (5) (70 FIŁON -1) - FLOREK (5), 
SZCZEBELSKI (5).

MKS „POGOŃ” OLEŚNICA
SALAMAGA - STRÓJWĄS, WARZECHA (30 GRAF, 
80 SIKORA), MIODEK (60 NASIADEK), JENDRYCA 
- ŚWIERCZYŃSKI (26 M.CISZEWSKI, 86 CICHOSZ), 
HAŁAPACZ, SIÓDMIAK, KORCIK - KOWALSKI, 
UZNAŃSKI (63 A.CISZEWSKI).

Pierwszą groźną akcję 
przeprowadzili goście. Pra-
wym skrzydłem przedarł się 
Mateusz Jendryca, wycofał 
do niepilnowanego Kacpra 
Korcika, który uderzył poza 
słupek.

W 8. minucie Radosław 
Florek zagrał prostopadle do 
Patryka Szczebelskiego, a ten 

pokonał „na raty” Mateusza 
Salamagę. Na 2:0 dla gospo-
darzy podwyższył Adrian 
Okoń, technicznym strzałem 
sprzed szesnastki.

Strata  dwóch bramek 
pobudziła podopiecznych 
Marcina Jurasika. Adrian 
Miodek urwał się obrońcom, 
ale spudłował z ostrego kąta. 
Następnie znów błysnął Jen-
dryca - wywalczył piłkę na 
skrzydle, podał do Michała 
Hałapacza, a ten przestrzelił, 
w pojedynku sam na sam 
z bramkarzem „Czarnych”. 

Gospodarze odpowiedzie-
li w 35. minucie. Bartosz 
Ursyn-Szantyr huknął z 25 
metrów w poprzeczkę, do 

piłki dobiegł Florek, jednak 
przy dobitce trafi ł w golki-
pera. W końcówce pierwszej 
połowy został ukarany czer-
woną kartką Kacper Kor-
cik - za obrazę arbitra, więc 
przyjezdni od tej chwili grali 
w osłabieniu.

Po zmianie stron było jesz-
cze ciekawiej. Dobrze dyspo-
nowany Adrian Lipiec obronił 
kąśliwe uderzenie Hałapacza 
z dystansu. Pomógł mu w tym 
Marek Bartosiewicz, który 
zdążył z asekuracją. 

Potem doszli do głosu 
miejscowi. Świetną okazję 
zaprzepaścił Szczebelski, tra-
fi ając w bramkarza z bliskiej 
odległości. Po chwili Ursyn-

-Szantyr obsłużył Florka 
prostopadłym podaniem, ten 
wpadł na pole karne, minął 
bramkarza i strzelił do siatki. 
Dwie minuty później było 
już 4:0. W obrębie szesnastki 
sfaulowano Szczebelskiego, 
a jedenastkę wykorzystał 
Piotr Kucharczyk. Po jego 
strzale Salamaga odbił piłkę, 
ale wobec dobitki był bez-
radny.

W 59. minucie golkiper 
„Pogoni” interweniował rę-
kami poza polem karnym 
i zobaczył za to drugi żółty 
kartonik, więc musiał opu-
ścić boisko. Grający w dzie-
wiątkę przyjezdni ambitnie 
atakowali i nadziali się na 
kontrę, po której Sebastian 
Zgoda skierował piłkę głową 
do siatki. W 78. minucie 
rozmiary porażki oleśniczan 
zmniejszył Adam Ciszewski, 
wykorzystując dośrodkowa-
nie z prawego skrzydła.

Kilka minut przed końcem 
meczu podcięto Florka na 
polu karnym „Pogoni”, a sę-
dzia wskazał na biały punkt. 
Do piłki podszedł Bartosie-
wicz, jednak uderzył zbyt 
lekko i rezerwowy bramkarz 
gości Damian Nasiadek bez 
trudu obronił. Po końco-
wym gwizdku zawodnicy 
„Czarnych” wykonali taniec 
radości, ciesząc się wysokim 
zwycięstwem nad wymagają-
cym rywalem.

TOMASZ NEUMANN 
sport@gazeta.olawa.pl

MKS „Czarni” Jelcz-Laskowice - MKS „Pogoń” Oleśnica 5:1

Wybili „Pogoni” czwartą ligę z głowy

Grający trener „Czarnych” Radosław Florek (na fot. z lewej, w białej koszulce) zdobył trzeciego gola 
dla swojej drużyny, a arbiter Bartosz Terka (na zdjęciu z prawej, w seledynowo-czarnym stroju) pokazał 
oleśniczanom dwie czerwone kartki
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Porażka oławian na 
zakończenie rozgrywek 
w wojewódzkiej lidze 
juniorów starszych. 
W następnym sezonie 
zagrają w klasie 
okręgowej...

Oławscy juniorzy starsi 
przystąpili do sobotniego 
spotkania z „Karkonoszami” 
pod wodzą trenera Jarosława 
Boguckiego, który zastąpił 
nieobecnego z osobistych 
powodów Jarosława Fliśnika. 
Gospodarze zamierzali poże-
gnać się honorowo z rozgryw-
kami wojewódzkimi, a goście 
walczyli o utrzymanie się 
w lidze. Przyjezdni objęli pro-
wadzenie w 4. minucie, gdy 
Wojciech Ranecki wykończył 
szybką kontrę. Kilka minut 
później Damian Makowski 
wyłożył piłkę Rafałowi Da-
leckiemu, który przestrzelił 
z narożnika pola karnego. 
Oławianie dążyli do wyrów-
nania, ale jeleniogórzanie 

przeprowadzali groźne kontry. 
Po jednej z nich bramkarz 
Bartosz Lubecki wygrał no-
gami pojedynek z Łukaszem 
Martyniakiem. W 28. minucie 
Makowski wymanewrował 
obrońców, ale nie zdołał poko-
nać bramkarza „Karkonoszy”. 
Po chwili Bartosz Dulny za-
blokował szarżującego Woj-
ciecha Solarskiego. Z kolei 
strzał Makowskiego sprzed 

pola karnego obronił z trudem 
golkiper przyjezdnych. W 37. 
minucie Martyniak wykorzy-
stał niezdecydowanie oław-
skiej defensywy i podwyższył 
na 2:0. 

Przed przerwą gospodarze 
próbowali pokonać bramkarza 
gości, ale brakowało im szczę-
ścia. Najpierw Dalecki podał 
do Solarskiego, ale ten minął 
się z piłką. Później zabloko-

wano Damiana Świnionogę 
na polu karnym.

Po zmianie stron wszedł do 
gry Krzysztof Moroz i ożywił 
atak oławian. W 58. minucie 
„Moro” przeprowadził indy-
widualną akcję, zakończoną 
celnym strzałem. Od tego 
momentu obrońcy gości stara-
li się nie dopuszczać naszego 
napastnika do piłki. Trener 
Bogucki wprowadzał zmien-

ników, którzy nie zdołali prze-
chylić szali zwycięstwa na 
stronę gospodarzy - ich akcje 
kończyły się na defensywie 
przyjezdnych. „Karkonosze” 
mogły podwyższyć wynik 
w końcówce, ale świetną in-
terwencją popisał się Lubecki.

                   *
MGKS „Moto-Jelcz” 
Lubecki - Baran (63 Bora-

tyński), Buczkowski, Bagiń-
ski, Boczula - Dalecki, Żuraw-
ski (46 Jurczak), Świnionoga, 
Kaniewski, Solarski (76 Kula) 
- Makowski (46 Moroz). 

                 *
Przez wiele lat oławski klub 

należał do czołówki w roz-
grywkach młodzieżowych na 
Dolnym Śląsku. Niestety, to 
już tylko historia. Drużyna 
juniorów starszych „Moto-
-Jelcza” została zdegrado-
wana do klasy okręgowej. 
Po rundzie jesiennej spotkało 
to oławskie zespoły junio-
rów młodszych i trampkarzy. 
Wcześniej spadek zaliczyli 
młodzicy „Moto-Jelcza”. Za-
nosi się, że w nowym sezonie 
żadna drużyna młodzieżowa 
z naszego powiatu nie będzie 
występowała w rozgrywkach 
wojewódzkich. Tak źle jeszcze 
nie było i nie zanosi się na po-
prawę w najbliższych latach. 
Szerzej o tej sytuacji napisze-
my w następnych wydaniach 
„GP-WO”.

(POL)

MGKS „Moto-Jelcz” Oława - MKS „Karkonosze” Jelenia Góra 1:2

Smutne pożegnanie z ligą wojewódzką

Damian Makowski (na fot. z lewej, przy piłce) dwoił się i troił w pierwszej połowie, ale nie zdołał pokonać 
bramkarza „Karkonoszy”

Ja
ce

k 
Po

la
sz

Wyniki XXVII kolejki, 
z 8 i 9 czerwca:

MKS Siechnice - Orzeł 
1:4 (bramki dla Orła zdo-
byli Łukasz Kucyniak - 3 
oraz Remigiusz Chowaniak) 
Rapid - Bystrzyca 1:1 (Karol 
Kraś - Łukasz Rolka), F-H 
II Korona Osiek - Błękitni 
3:7 (Mateusz Przystawki, 
Paweł Zawiślak, Piotr Ry-
bak - Mateusz Brudnicki - 3, 
Michał Borowski - 2, Woj-
ciech Suchojad oraz Artur 
Jaczenko), Gromnik - Czarni 
II 5:5 (bramki dla Czarnych 
zdobyli: Mateusz Rolka - 
3, Przemysław Krzesiński 
oraz Tomasz Tarasewicz), 
Wratislavia - Sokół II 9:1 
(honorową bramkę dla Soko-
ła zdobył Mateusz Szeląg), 
LKS Brożec - Świteź 2:1, 
Korona Pęcz - FC Pęcz 3:0 
vo. Pauzował Piast Nadolice.

TABELA:
1. ORZEŁ MARSZOWICE  26  69  106:17
2. WRATISLAVIA WROCŁAW  25  57  87:25
3. PIAST NADOLICE  25 54  61:26
4. BURZA BYSTRZYCA  25  52  90:34
5. SOKÓŁ II MARCINK.  25  43  60:49
6. F-H II KORONA OS.  25  43  66:73
7. RAPID DOMANIÓW  26  42  56:35
8. KORONA PĘCZ  25  39  59:45
9. LKS BROŻEC  25  35  60:49
10. BŁĘKITNI SIEDLCE  25  29  41:52
11. MKS SIECHNICE  26  26  51:121
12. ŚWITEŹ WIĄZÓW  25  18  40:81
13. CZARNI II MINK.  25  18  44:92
14. GROMNIK KUROPATNIK  25  8  28:100
15. FC PĘCZ  25  13  26:85

 * 

W XXVIII kolejce, w nie-
dzielę 16 czerwca, o godzinie 
10.00 Sokół II Marcinkowi-
ce podejmie LKS Brożec, 
o 11.00 Czarni II Minkowice 
zagrają z F-H II Koroną 
Osiek, o 14.00 Błękitni Sie-
dlce podejmą MKS Siechnice 
a Orzeł Marszowice zagra 
z Burzą Bystrzyca. Pauzuje 
Rapid Domaniów.    (DCZ)
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PIŁKA NOŻNA 
Klasa „O” 

Po relatywnie wyrównanej 
pierwszej połowie, 
w drugiej już wyraźnie 
dominowali goście 
z Oławy. Gdyby nie 
ich rozregulowane 
celowniki, to 
bierutowianie - walczący 
ambitnie o pozostanie 
w „okręgówce” - po 
zakończeniu meczu 
zeszliby do szatni 
z bagażem co najmniej 
dziesięciu straconych 
goli...

0:1 - KAMIL DOŁGAN (W 10 MIN.) 
0:2 - KAROL NIKODEM (18)
0:3 - MATEUSZ DOBKOWSKI (58)
0:4 - JAKUB MAŃKOWSKI (60)
0:5 - KAROL NIKODEM (70)
0:6 - MATEUSZ DOBKOWSKI (77)
0:7 - KAMIL DOŁGAN (88)

BIERUTÓW
8 CZERWCA 2019. STADION MIEJSKI. 
WIDZÓW OK. 150, W TYM OK. 30-OSOBOWA 
GRUPA KIBICÓW Z OŁAWY.

SĘDZIOWALI 
KRZYSZTOF STĘPIEŃ Z WROCŁAWIA - GŁÓWNY 
ARBITER, ORAZ KACPER NOWAK I JAKUB 
MIKOŁAJCZYK - ASYSTENCI LINIOWI (WS DZPN 
WROCŁAW).

ŻÓŁTE KARTKI
KRZYSZTOF WALIŚ (W 41 MIN.) - ZA FAUL, ORAZ 
TOMASZ NOWAK (75) - ZA KRYTYKĘ ORZECZEŃ 
ARBITRA. 

WIDAWA 
SZ.MALIGA - ŚWIĄTEK, ĆWIEK, SKURA, 
WALENDZIK - ZIĘBA, MÜLLER (20 NOWAK) - 
GRZELAK, SZCZYPKOWSKI, PLUTA (70 D.MALIGA) 
- WRÓBLEWSKI (65 MAGIERA). 

MGKS MOTO-JELCZ 
FLORCZYK (6) - DOŁGAN (6), MAŃKOWSKI (5), 
WALIŚ (4), MAZUR (4) - SKORŁUTOWSKI (5) 
(80 P.SKORUPA - 1), KOLANO (3) (65 ŻURAWSKI 
- 2) - BEKIESZCZUK (3) (60 D.MAKOWSKI - 3), 
KUCHARSKI (4) (75 GELLES - 1), DOBKOWSKI (6) 
(85 ARTUR GANCARCZYK - NIESKLASYFIKOWANY) 
- NIKODEM (5) (80 KULCZYCKI - 1). 

Oławianie wystąpili w Bie-
rutowie bez wciąż leczących 
kontuzje trzech podstawowych 
graczy - Janusza Gancarczyka, 
Mateusza Prusaka i Krzysztofa 
Telatyńskiego, a w minionym 
tygodniu także z powodu ura-
zu dołączył do nich Tomasz 
Watral, z reguły również za-
czynający mecze w wyjścio-
wym składzie. Mimo tych 
znacznych ubytków kadro-
wych, uzupełnionych doraźnie 
posiłkami z zespołu juniorów, 
oławianie od początku spotka-

nia z bierutowianami sprawiali 
lepsze wrażenie. Przewagę 
dość szybko udokumentowa-
li golem - po dośrodkowa-
niu Mateusza Dobkowskiego 
z rzutu różnego, efektowaną 
główką popisał się Kamil 
Dołgan.

Ten dość szybko stracony 
gol nie załamał jednak go-
spodarzy, którzy rzucili się 
do odrabiana straty. Aktywnie 
w zespole „Widawy” grali 
zwłaszcza skrzydłowi - Łu-
kasz Grzelak i Brajan Pluta 
oraz występujący „na szpicy” 
Szczepan Wróblewski. Ten 
ostatni, po prostopadłym po-
daniu od Grzelaka, wyszedł 
w 17. minucie na czystą po-
zycję, ale uderzając z ostrego 
kąta, nie pokonał Radosława 
Florczyka. Golkiper „Moto-
-Jelcza”, pod nieobecność 
Tomasza Watrala i Łukasza 
Anklewicza, pełniący w tym 
dniu rolę kapitana drużyny, był 
jej bardzo mocnym punktem. 
W dalszej fazie meczu jeszcze 
kilkakrotnie równie udanymi 
interwencjami zapobiegł utra-
cie goli. Ta z 17. minuty miała 
jednak największe znaczenie, 
bo przyczyniła się do potwier-
dzenia znanego piłkarskiego 
porzekadła o „zemście niewy-
korzystanych okazji”. Zaraz 
bowiem po obronie Florczyka 
i jego dalekim wykopie, ak-
cja przeniosła się na połowę 
„Widawy”. Tam przejął piłkę 
Mateusz Świątek i wydawa-
ło się, że jest „po sprawie”. 

Tymczasem podanie bocznego 
obrońcy gospodarzy do kolegi 
z defensywy i zarazem kapita-
na Sebastiana Ćwieka, sprytnie 
przechwycił Karol Nikodem. 
Po opanowaniu futbolówki 
popularny „Niko” najpierw 
rozegrał klepkę z Jakubem 
Skorłutowskim, a następnie po 
krótkim dryblingu huknął zza 
pola karnego na bramkę miej-
scowych. Mocno uderzona pił-
ka zahaczyła po drodze o nogę 
Krzysztofa Skury, próbującego 
blokować strzał napastnika 
gości. Po rykoszecie trochę 
wariacko zawirowała i wpa-
dła do siatki tuż obok lewego 
słupka, omijając przy tym 
wyciągnięte jak struna ręce 
rozpaczliwie interweniującego 
Szymona Maligi. 

W 30. minucie swoje nie-
przeciętne umiejętności w dry-
blowaniu zademonstrował nie 
po raz pierwszy w tym spotka-
niu Mateusz Dobkowski, ale 
po efektownym minięciu kilku 
rywali popularny „Gwiazda” 
strzelił z 15 metrów tuż poza 
słupek bramki „Widawy”. 

Trzy minuty później ponow-
nie potwierdził bramkarską 
klasę Radosław Florczyk. Po 
zagraniu Krzysztofa Walisia 
do rywala zamiast do partnera, 
sprezentowaną piłkę opano-
wał Tomasz Nowak i podał 
ją w uliczkę do Szczepana 
Wróblewskiego, który jednak 
przegrał pojedynek „jeden na 
jeden” z „tymczasowym” ka-
pitanem „Moto-Jelcza”.

W ostatnich minutach przed 
przerwą, ponownie po indy-
widualnym rajdzie, ale tym 
razem z ostrego kąta strzelił 
groźnie Dobkowski, ale Mali-
ga świetnie obronił. Golkiper 
„Widawy” miał też trochę 
szczęścia chwilę później, gdy 
z 15 metrów za mało precyzyj-
nie wycelował Jakub Skorłu-
towski - technicznie uderzona 
przez niego piłka odbiła się 
od zewnętrznej części słupka 
i wyszła na aut. 

Po zmianie stron początko-
wo odważnie atakowali go-
spodarze. Szarpiący z przodu 
Szczepan Wróblewski kilka 
razy nękał defensywę gości, 
aż w końcu w 55. minucie 
wywalczył rzut rożny. Po 
dośrodkowaniu spod narożnej 
chorągiewki, po przeciwległej 
stronie bramki z rogu pola kar-
nego atomowo uderzył Tomasz 
Nowak, ale świetnie interwe-
niujący Florczyk sparował ten 
strzał na drugi z rzędu rzut roż-
ny. Po kolejnej centrze z rogu, 
z bliska główkował Mateusz 
Świątek, ale na szczęście dla 
przyjezdnych - minimalnie 
przestrzelił.

Trzy minuty później miej-
scowi sami się pogrążyli. Wy-
bijający piłkę spod własnej 
bramki Szymon Maliga trafi ł 
wprost pod nogi... Kamila 
Kucharskiego. Rozgrywający 
„Moto-Jelcza”, pozyskany 
niedawno do oławskiej dru-
żyny z futsalowego „Orła” 
Jelcz-Laskowice, skwapliwie 

wykorzystując prezent, podał 
na lewe skrzydło do Mateusza 
Dobkowskiego, który przy-
mierzył dokładnie z 16 metrów 
i goście prowadzili 3:0.

Ta w pewnym sensie „samo-
bójcza” bramka totalnie zała-
mała gospodarzy, bo od tego 
momentu grała już praktycznie 
tylko jedna drużyna, której 
niemal każda ofensywna akcja 
nosiła zarodek kolejnego gola. 

W 60. minucie w zespole 
gości miejsce Pawła Bekiesz-
czuka zajął junior Damian 
Makowski i tuż po wejściu 
na murawę otrzymał ważne 
zadanie - wyegzekwowanie 
rzutu rożnego. Młody piłkarz 
wypełnił je wzorowo - podał 
idealnie na głowę Jakubowi 
Mańkowskiemu, zaliczając 
asystę pierwszego stopnia, 
bowiem po celnej główce po-
pularnego „Manii” oławianie 
prowadzili 4:0. 

Na 5:0 podwyższył niemal 
w identycznej sytuacji Karol 
Nikodem, któremu także z rzu-
tu rożnego dośrodkował na 
głowę młody „Maku”. W 75. 
minucie powinno być 6:0, ale 
w zamieszaniu podbramko-
wym strzał Nikodema z sied-
miu i dobitkę Marcina Mazura 
z pięciu metrów, cudem wy-
bronił Maliga. Minutę później 
golkiper „Widawy” był jednak 
bezradny, gdy piłkę niemal 
z zerowego kąta w przeciwle-
głe okienko bramki gospoda-
rzy wpakował fantastycznym 
strzałem Mateusz Dobkowski. 
Asystę przy tym golu zaliczył 
drugi młody piłkarz, „zacią-
gnięty” na ten mecz z zespołu 
juniorów - Michał Żurawski. 
Podał bowiem na lewe skrzy-
dło do popularnego „Gwiaz-
dy”, a ten już wiedział, co ma 
zrobić z piłką.

W 80. minucie dwaj oławscy 
juniorzy mogli poprawić swoje 
statystyki meczowe, bo po 
szybkim kontrataku zmierzali 
we dwójkę na samotnego gol-
kipera „Widawy”. Niestety, nie 
uczynili tego, bo fi nalizujący 
akcję Żurawski, uderzając z 12 
metrów praktycznie do pustej 
bramki, nie trafi ł do siatki. 

Trzy minuty później równie 
dobrej sytuacji nie wykorzystał 
inny młody zawodnik „Moto-
-Jelcza” - Adrian Gelles, któ-
remu ze skrzydła podał Artur 
Gancarczyk. 

Jak się strzela gola w podob-
nych okolicznościach, pokazali 
„młokosom” ich starsi koledzy 
w 88. minucie. Lewym skrzy-
dłem popędził Artur Gancar-
czyk i z linii końcowej dograł 
do zamykającego akcję Kamila 
Dołgana, który precyzyjnym 
strzałem z 10 metrów ustalił 
wynik spotkania na 7:0 dla 
gości. 

                   * 
W najbliższym tygodniu 

oławianie rozegrają dwa bar-
dzo ważne mecze - w sobotę 
15 czerwca gościć będą na 
stadionie OCKF „Polonię” 
Środa Śląska, a w środę 19 
czerwca zagrają w Brzezinie 
z rewelacją wiosny i aktualnym 
liderem - „Mechanikiem”. Je-
śli wygrają te dwa spotkania, 
to 22 czerwca, zwycięskim 
meczem u siebie z GKS Żóra-
wina, kończącym sezon, przy-
pieczętują swój upragniony 
i oczekiwany przez oławskich 
kibiców czwartoligowy awans, 
bez oglądania się na wyniki 
najgroźniejszych rywali. Po 
minionej kolejce, oprócz wspo-
mnianego „Mechanika” Brze-
zina, są nimi nadal „Wiwa” 
Goszcz i „Zachód” Sobótka.

Właśnie z tej trójki plus 
„Moto-Jelcz” Oława, wyłonią 
się dwa zespoły, które otrzyma-
ją promocję do wyższej klasy 
rozgrywkowej. Co prawda ma-
tematyczne szanse zachowują 
jeszcze „Orzeł” Pawłowice 
i „Czarni” Jelcz-Laskowice, 
ale w praktyce awans tych 
zespołów jest bardzo mało 
prawdopodobny. Natomiast po 
niedzielnej wysokiej porażce 
w Jelczu-Laskowicach szansę 
na powrót do IV ligi defi nityw-
nie straciła „Pogoń” Oleśnica.

 
TEKST I FOT.: 

KRZYSZTOF A. TRYBULSKI 
kat@gazeta.olawa.pl

KS „Widawa” Bierutów - MGKS „Moto-Jelcz” Oława 0:7

Blisko dwucyfrówki

Mateusz Dobkowski (na fot. z lewej, przy piłce) strzela trzeciego gola dla „Moto-Jelcza” w pojedynku 
z bierutowską „Widawą”. To efektowne trafi enie popularnego „Gwiazdy” mocno podcięło skrzydła 
gospodarzom i w praktyce oznaczało rozstrzygnięcie meczu na korzyść oławskiej drużyny na długo przed 
ostatnim gwizdkiem arbitra...

Kibice „Moto-Jelcza” licznie towarzyszą swoim piłkarzom w meczach wyjazdowych. Nie zabrakło ich w Bierutowie, a w sile co najmniej 70 osób, co dokumentuje powyższa fotografi a, 
niedawno dopingowali swoich ulubieńców w Goszczu. W relacji z meczu z „Wiwą” błędnie podaliśmy liczbę oławskich fanów, co teraz prostujemy i jednocześnie przepraszamy 
zainteresowanych, za niezamierzoną pomyłkę...

KLASA „O”
Wyniki XXVII kolejki, 

rozegranej 8 i 9 czerwca
WIDAWA - MGKS MOTO-JELCZ 0:7, 
CZARNI - POGOŃ 5:1, MECHANIK - 
OLIMPIA 6:4, WIWA - GKS KOBIERZYCE 3:2, 
ZACHÓD - STRZELINIANKA 6:2, POLONIA 
- ORZEŁ 2:2, GKS ŻÓRAWINA - ENERGETYK 1:2 
I KOLEKTYW - PARASOL 0:1.   

TABELA:
1. MECHANIK BRZEZINA  27  56  63:42
2. MOTO-JELCZ OŁAWA  27  55  62:27
3. WIWA GOSZCZ  27  54  74:37
4. ZACHÓD SOBÓTKA  27  54  61:33
5. ORZEŁ PAWŁOWICE  27  47  60:45
6. CZARNI J-L  27  47  59:45
7. POGOŃ OLEŚNICA  27  46  57:39
8. POLONIA ŚRODA ŚL.  27  46  44:31
9. KS ŻÓRAWINA  27  43  43:37
10. GKS KOBIERZYCE  27  41  66:43
11. OLIMPIA PODGAJ  27  30  55:75
12. PARASOL WROCŁAW  27  29 30:50
13. ENERGETYK SIECHNICE  27  23  32:56
14. WIDAWA BIERUTÓW  27  21  37:80
15. KOLEKTYW RADWANICE  27  19  33:64
16. STRZELINIANKA  27  6  16:88

*
W XXVIII KOLEJCE MOTO-JELCZ OŁAWA ZAGRA 
W SOBOTĘ 15 CZERWCA U SIEBIE Z POLONIĄ 
ŚRODA ŚLĄSKA, KTÓRĄ W RUNDZIE JESIENNEJ 
POKONAŁ NA WYJEŹDZIE 1:0. POCZĄTEK 
MECZU REWANŻOWEGO NA STADIONIE OCKF 
PRZY UL. SPORTOWEJ W OŁAWIE - O GODZ. 
17.00. W TYM SAMYM DNIU I O TEJ SAMEJ 
PORZE CZARNI J-L ZAGRAJĄ W STRZELINIE 
Z MIEJSCOWĄ STRZELINIANKĄ, Z KTÓRĄ 
JESIENIĄ WYGRALI WALKOWEREM 3:0 
(STRZELINIANIE NIE PRZYJECHALI WÓWCZAS 
NA MECZ DO JELCZA-LASKOWIC).
* W XXIX KOLEJCE, KTÓRA BĘDZIE ROZEGRANA 
W ŚRODĘ 19 CZERWCA, DRUŻYNA Z OŁAWY 
WYSTĄPI W BRZEZINIE, GDZIE POWALCZY 
Z MECHANIKIEM, Z KTÓRYM JESIENIĄ NA 
WŁASNYM BOISKU ZREMISOWAŁA 0:0. CZARNI 
NATOMIAST ZMIERZĄ SIĘ W GOSZCZU Z WIWĄ, 
KTÓREJ W PIERWSZEJ CZĘŚCI SEZONU ULEGLI 
U SIEBIE 1:2. OBA TE SPOTKANIA WEDŁUG 
TERMINARZA POWINNY SIĘ ROZPOCZĄĆ O GODZ. 
18.00.                                       (KAT)
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